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Lwów, dn ia  9 listopada

I
K redyt polityczny jest tak samo 

trudny d.ó odzyskania jak  kredyt finan­
sowy. Kossya podobno czuje to dziś 
dobrze, ale zamiast przystąpić do re- 
habilitaoyi kredytu swojego szczerze 
i stanowczo, występuje z samemi n0- 
iowicznemi środkami. Dwuznaczne de- 
menti i pełne zastrzeżeń oświadczenia, 
pokojowe tak samo nie popraw ia iei 
G?ekmU L ity c z n e g o , Jak podróże n
p o t ę Ł  k ,eg0 rokowania' * '-óżttenii r  ?gami hnansow em i nie zregenemio

sta ła  r, Aby
p r z e s t a ń ' ?lojalności  Bossy i 
p ostała jej me dowierzać, na to L
trzeba czynu t. j. ścisłego spełni 2 ° '  
zobowiązań przyjętych w traktacie be'^ 
lińskim ; aby skarb państw a o d z y sk i 
rów nowagą, na to nie w ystarczy t  
ryw C2e zwiększenie papierowego t

ogatu monety, lecz zupełne zreorga-

r S l ' ' : , " * 1” 8!' adm in istracji C łego system u gospodarczego

w t k r e f y T i n ,e  ? 8 p oko j* a n inorażb ^n>lom atyczne ani flnausowe 
porażki Kossyi, gdyz takie same rę- 

ojmie miała już przed wybuchem 
wojny wschodniej a mimo to rozwój 
Wypadków wziął kierunek jak  najgor­
szy. Czyż do ostatniej chwili nie za­
pew niał ks. Gorczakow, że nie myśli 
0 wojnie z T urcyą pomimo koncen-
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tracyi wojsk port K w em ew em ? Ozyz 
finansowe klopcty Bossy, me objawiły 
Sie zaraz po w ybuchu wojny w spo­
sób tak zatrważający, ze w braku 
funduszów potrzebnych na  prow adze­
nie wojny upatryw ano pew n , rękojmię 
iei krótkiego trw ania? lu rc y a  z wy- 
próżnionemi ^ p e łn ie  kasami rozpo­
częła wielką wojnę i prow adziła ją 
ro i  całv dla czegóż więc Kossya 
nie dokazałaby tego co się powio­
dło nieskończenie słabszej i ubozszej

Tui’CNie w Kossyi samej lecz za g ra­
nica szuka świat uspokojenia i rękojmi, 

? mat berliński zostanie scisle do- 
pełniony W ostatnich czasach zaryśo- 
w«ł i e  wyraźniej sojusz angielsko- 
7  I-i ale gdyby naw et sojusz ten 
S  faktem, nie usuw ałby wszelkich 
obaw Anglia i F ra n c ja  mają jedna­
kow e’ DOiecia o interesach europejskich. 
On dotyka ich własnych interesów, to 
stanowi niezawodnie kwestyę europej­
ska a co wchodzi w kolizyę z in tere­
sami innych, choćby nawet wszystkich 
he wyjątku państw kontynentu, to 
jeszcze niekoniecznie zasługuje na na­
zwę i charakter spraw y europejskiej. 
Sojusz na takiej podstawie oparty ła ­
godzi tylko znakomicie groźne sym ­
ptomy ale ich nie usuw a ^ p e łn ie . 
Zkadinąd oczekuje Europa od daw na 
stanowczego usunięcia tych sym pto­
mów. Łatwo się domyślić, że chodzi 
tu o Niemcy, których jedna dobitna 
przestroga więcej zaciężyłaby na szali 
postanowień w Petersburgu aniżeli so­
jusz angielsko - franeuzki.

T raktat berliński wyszedł z ini- 
cyatywy Niemiec, został podpisany w 
ich stolicy i j ak sie zawSKe zdawało, 
osłaniać g0 m jała  tŁrwale p0waga ks.
n m ' n  Honor polityczny, o któ- 
, i ! tak często się dziś rozprawia, na 
a iorym Rossya opierała przed rokiem 

J mielsze plany swoje, powinienby

niezawodnie ująć więcej ks. B ism ar­
cka dla losów trak tatu  berlińskiego. 
Jeżeli jednak nie w ystarcza wzgląd na 
honor polityczny, to zachodzi inna o- 
koliczność, dla której Niemcom nie 
wolno w danym razie patrzeć obojęt­
nie na to, jak  Kossya lekceważy so­
bie trak tat berliński. C esarstw o” nie­
mieckie — to rękojmia pokoju, powie­
dział ks. B ism arck w r. 1870, gdy w 
W ersalu wskrzeszono im peryum  nie­
mieckie. Cesarstwo to pokój, powie­
dział także Napoleon I I I ,  a mimo to 
okres jego panow ania w ypełnił się 
kilku wielkiemi wojnami. Teraz w łaś­
nie Niemcy mają sposobność okazania 
światu, że zachodzi wielka różnica 
między cesarstw em  napoleońskiem a 
niemieckiem. Niemcy nie wywołują 
w prawdzie wojny, ale pokojowy cha­
rak ter cesarstw a stanie się illuzyą 
także i wtedy, jeżeli nie zapobiegną 
wojnie, którą łatwo zażegnać mo^a. 
H istorya powiedziałaby w takiTh ra ­
zie o wskrzeszonem cesarstw ie nie­
mieckiem, że z egoistycznych pobudek 
chętnie patrzało na katastrofy w strzą­
sające innemi państw am i, że naw et 
pośrednio przyczyniło się do nich. 
Byłby to sąd nie o wiele pochlehniei- 
szy od tego, jaki Niemcy zawsze w y­
dawali o pseudo-pokojowym charakte­
rze cesarstw a napoleońskiego,
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Z PAMIĘTNIKÓW PLO TK A R ZA
° b r a z k i  Z ż y c i .

Przez

Ant9ra stanu, lommaita".
Serya, nowa.

(Ciąg dalszy )

p ił d a l r S  WÓjt Zn° Wn 0 krok P °st^
paM  Kon8,”‘“ e s°

odpow ie czeSóż tak leziesz —P wie zły i czerw ony jak  burak.
___ to jaśnie panie....

w hź na karp10 7 l6ŹŻe Iepiflj na Sł0Wę’ 
“ ostem  I '  .CzJ  was heho  nadało  z tym  

ucieknie, czy c o ?
b ieg ł do b i ó ^ Zy S waKownie z k rzesła , po- 
wałek papieru a ’ .^ b w y c i ł  pióro, u d a rł ka- 
CJ '  i zaczął pi«ad ą’Ś llrz?dowej ekspedy-

-  J » S  belki
zm urszało. Panie trzy..., w szydko na nic 

daN  j^ -  kochany, nie praw da. Nie
d z ia łam , że t  J  > Jechałem  tam tędy  i w i‘

~~ Odeiwkliz0 '’edaa z g n iła— 
spodem het w s z p ^ ^  P °m ost ja śn ie  panie i

-  Nie n 2 ° .  ‘uo pruchno....
szcze pow inno h r / a i  pod p r7'J k rJ ciem  *|e '

-  Niech i J f  zdrow sze.
Poprreeznik tr70n pan sam zobaczy.... N a 
by dębiny., ó  :ak te  belkę i na pale choe- 
w Wodzie.." ° Z i ° dł°w ego  to za rok zgnije

całv lsa chcecie panie dobrodzieju
będzie d X  7 ab0Wafi cz7 co?  “ No niech 
to zaraz k  a G : przetniecie każdą na por, 

° 6d;t i pale.

ba jedT e Ł 7 iem CZy to wJ starczJ ’ ale trze‘
- J  .tu na dyIe—

17’ Przewrócić stare na drugą stronę. 
~  Nmdy pogniły....

nadto! Masz 7 °' koetiaoy wójcie, tego za­
chcecie.... S08Qy i ładujcie most jak

ale d r ^ j f  ŝ ierf  podawanej mu kartki, 
rękach P głowie i obraca czapkę w

już najedzcie d  ,ie“ “ e
ko W ó j c i e ,  i e J J  ra .0 1 r u  i a s e .m - Uważasz tyl-
ale od Jodłów K  .  1116 C1? W S«stwinie‘“ wki na prawo.

Moczy7łówaH  ? t0 jaśnie pan daJe kwit d°
—  Abo co?

. , ,  -7~ T° gdzież my dwie mile będziemy 
jczdzic po drzewo i w takie góry ? Niech 
ja. nie pan da swoje fbraalki albo do Bobko­
wskiego lasu assyguacyę.....

. ~  Nie mogę, mój kochany wójcie. Sob- 
kowski las panie dobrodzieju zamknięty...-

—  A do dworu to biorą z niego drze­
wo; me dalej, jak wczoraj widziałem wiozły
fornslki.

Fo też ostatni raz....
W ójt kartki wziąć nie chciał, perswa­

dując, że grom ada uie przystanie na to, aby 
dwie r 1 ile jechać po drzewo, że w prawie 
stoi, aby dwór dostarczył drzewa na mosty....

— Hm , hm , to asan już i na prawie 
się ZDa !... zkądże to taka m ądrość?

— Jaśnie panie, toć się jest niby wój­
tem , i pisarz het wszystko czyta.

—  Mój Kosiusiu — odzywa się Dębow-

*f* P e s z t ,  7 listopada. (Kor. Gaz. Liv.) 
Pierwsze posiedzenie w jedenastej sesyi de- 
legacyi austryackiej rozpoczęło się o godzinie 
l i te j ,  min. BOtej, zagajone przez m inistra 
spraw zagranicznych , hr. A u d r a s s e g o 
w obecnośei 48 delegatów i członków rzą­
du , m inistra wojny hr. Bylafldta-Rbeidta, 
m inistra wspólnej skarbowości br. Hofman- 

s na i kontradm irała Póckha.
 ̂ Z delegatów Polaków obecni: Grochol­

ski —  skończże te targi już raz.... cze* 
kamy.... ,

Czupurek również wstał i cos za<zą 
szeptać Kostusiowi, zapewne w duchu ządan 
wójta , bo wziął nową kartkę na sto , i cos
inaczej pisał. , , , :

—  No masz wójcie do sobkows .tgo 
lasu , ale pamiętaj że to ostatni raz , a ez
leśnika nie ciąć.... , ...

Gdy wójt odszedł, znowu zabraliśmy
się do preferausa. Kostoś ch c ia ł, e j  zapi­
sać mu bez trzech , inni się spiem i , a on 
powiada: widzieliście karty panie 1 11 
ju ; nareszcie nie mogąc przemodz . pozycji, 
rzuca swoje karty na stół i gwaJtown.e
mięsza z innemi. • >

Otóż w ten miły sposob ciągnęła się 
gra jeszcze z godzinę, gdy zadudniła bryczka 
przed gankiem i pokazał się nasz konduktor 
drogowy. Zajęci g r ą . nie wiele zwracaliśmy 
na niego uwagi, gdy tymczasem on, prze­
brawszy się w gościnnym pokoju przyszedł 
do nas, z pewną nieśmiałością witając Ko- 
stusia....

  Idźoo pan do żony, tam jest dla
pana obiad zostawiony....

— A jakiż rezultat mej prośby ? — pyta 
c iszej, nachylając się do ucha gospodarza....

— Jaki rezu lta t, jaki rezult.it ? —  po­
wtarza , kombinując w swych k a rtach , czy 
wypada mu pomagać. —  Idę panie dobrodzie­
ju i przyzyw am !

Inżynier stoi nachylony tak samo za 
krzesłem Kostusia , który z niezwykła ener­
gią plaska kartam i i nareszcie wpada bez 
jednej....

—  A bo panie dobrodzieju stoją mi tu 
nad karkmm i suszą głowę.... Mówiłem, pa­
nie dobrodzieju , idź pan do żony, to idź 
ona tam wszystko załatwi.... Wiecie, żebym 
był wyszedł z pików, byłbyś ty leżał brat-

ski Czartoryski, Chrzanowski, Dunajewski, 
Jaworski i K ab a t; nieobecni : Jabłonowski, 
Czerkawski i Smarzewski.

Hr. A n d r a s s y zaprasza del. ks. 
opata Helferstorfera na tymczasowego preze­
sa jako najstarszego wiekiem delegata.

Del. ks. opat H e l f e r s t o r f e r ,  za- 
jawszy krzesło prezydyalne, wita delegacyę 
j powołuje na tymczasowych sekretarzy del. 
k lęc ia  Rosenberga i F on  ggera jako wiekiem 
najmłodszych, a dalej zaprasza Zgromadze­
nie do wyboru prezesa.

Wyboru tego dokonano i jednomyślnie, 
bo 47 głosami ubrano del. Ooroniniego pre­
zesem.

Prezes C o r  o n i n i , zająwszy miejsce, 
z którego del. ks. opat Helferstorfer ustąpił, 
dziękuje Zgromadzeniu za dowód zaufania i 
zapewnia, że jako prezes pozostawia u sto­
pni prowadzących na zaszczytne miejsce 
przewodniczącego, wszystko co w nim  jest 
stronniczego. W uroczystem przemówieniu 
wspomniawszy o czynach armii okupacyjnej 
i trudnej sytnaeyi politycznej, wznosi okrzyk 
na Cesarza JMei : „Niech żyje* — co Zgro­
madzenie trzykrotnie z prawdziwym  zapa­
łem powtarza.

Dalej wybrano zastępcą prezesa del. 
ks. opata HelGrstorfera, który w kilku sło­
wach dziękuje; sekretarzami del. Delmego, 
ATeuwirtha, Foreggera, Rosenberga ; kwesto­
rami deleg. Stóhra, P irąueta, T urn-T aiisa, 
Wład. Thuna.

Dalej wybrauo komisyę weryfikacyjną 
z czterech członków i komisyę petycyjną z 
dziewięciu członków, w której skład wszedł 
także del. D u n a j e w s k i .

Następnie odczytano pismo o uroezy- 
stem przyjęciu delegacyj przez Cesarza JMci 
w niedzielę, a to delegacy. austryackiej o 
godz. 12iej, węgierskiej o godz. lszej.

Mm. spr. zagr. hr. A n d r a s s y  w 
imieniu rządu wspóluego składa na stole 
prezydyalnym projekty następu jące: 1) du- 
dżet na r. 1879; 2) zamknięcie rachunków 
z r. 1876; 3) projekt kredytach dodatko­
wych na r. 187S dla iuisterstwa spraw za­
granicznych ; 4) proj kt m inisterstw a wojny 
o przedłużeniu term inów użycia niektórych 
resztek kwot przyzwolo ych na r. 1876; 5) 
sprawozdanie rachunkowe z r. 1875; 6) od­
powiedzi na rezolueye uchwalone na sesyi o- 
statniej z okoliczności obrad nad wydatkami 
na armię; 7) projekt odnoszący się do em e­
rytury posła nadzwyczajnego i m inistra peł­
nomocnego bar. Schw arza-Senborna; 8) pro-

ku prawi do Czupurka, zapisując sobie 
wpadnięte.... Dobrze panie Kaczykowski, do­
brze. żona pauu wszystko powie.

To d o b r z o ożywiło bardzo już za­
smuconą i czerwoną twarz pana konduktora, 
zatarł ręce. wąsika poprawił i poszedł na 
drugą stronę dworu do salonu.... Niezm ier­
nie byłem zaciekawiony, o co on to prosił 
Kostusia i dlaczego ten odesłał go do żony. 
Coś jakbym miał przeczucie, że w tę sprawę 
wrnięszana jest pauua Laura. Chciałbym się 
wyrwać od gry, ale tu do końca puli jeszcze 
daleko, bo Kostuś wpada jak na komendę, i 
nie myśli przystąpić do rozbioru.... Dlatego 
w' pół g dżiny może, gdy przyszło na mnie 
do rozdawania k a r t, wymknąłem się z ga­
binetu pełen zDgo przeczucia. W chodząc do 
sab, przez otwarte drzwi jadalnego pokoju, 
zobaczyłem stojące tam we framudze osna 
Owczyńską z córką. Lorcia płakała, a matka 
ocierała jej łzy z oczu i głaskała ręką po 
twarzy i przekładała coś i wspinała się na 
palce, żeby ją w głowę ucałować. Nie zwa­
żając ua siedzące z bardzo jakoś złośliwą m iaą 
nasze panie w u lou iku  , nie zważając, że ró ­
wnież pod oknem paui Tekla prowadziła z 
Kaezykowskim jakąś tajem niczą rozmowę 
wpadam do jadalnego pokoju prosto do Lorci'.

—  No powinszujże jej 'K onradku! —  
izecze pręduo s ta ra , obracając się do mnie

* m ra '' ~  iuzyQier Si? oświad-

— Kiedy ?
—  Przed chwilą....

 ̂ pani przyjęłaś ośw iadczenie? — 
mówię, spoglądając na Loreię z pewnym  nie­
pokojem....

— Usłuchałam połowy rady pańsk ie j, 
wzięłam za doradzcę sumienie....

—  Na seryo zrobiłaś pani tę niedorze­
czność ?
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jekt o kredycie dodatkowym na r. 1878 na 
wspieranie wychodźców z Bośnii i H ercego­
winy.

Dep. H e r b s t  wnosi, aby do rozpa­
trzenia powyższych projektów zaraz wybrać 
komisyę budżetową z 21 członków , na co 
zgromadzenie zezwoliwszy, przystąpiło do 
wyboru. W ybrani del. Demel, Herbst, Schaup, 
Sturm, Giskra, W alterskirchen, Kuranda, Rit- 
ter, Teuschl, Dumba, Russ, Neuwirth, Bareu- 
ther, Delme, C z a r t o r y s k i ,  Cesehi, Koller, 
L ichtenstein, Latour, Eellner, W idmann.

M in. spr. zagr. hr. A n d r  a s y oznaj­
mia na piśmie, że na wypadek nieobecności 
jego na posiedzeniach, będzie go zastępował 
naczelnik wydziału w jego m inisterstw ie bar. 
Calice.

P r e z e s  uprasza komisye, aby zaraz 
po posiedzeniu się ukonstytuowały, i zamyka 
posiedzenie dzisiejsze o godz. 12 min. 80.—  
Następne nie naznaczone.

SPRAWY ZAGRAHOME
(Z  Czarnogóry.)

Czarnogóra przestała się łudzió, aby Tur­
cy dobrowolnie odstąpili jej przyznane tra ­
ktatem  berlińskim  okręgi Podgorzycy, Spużu i
i Tabljaku. W przekonaniu tern utwierdzają 
księcia N ikitę z jednej strony wiadomości c- 
trzym ane z Pryzrenia, z drugiej strony infor­
m acje, które otrzym ał bawiący tu rossyjski 
członek czarnogórsko-tureckiej komisyi rekty­
fikacyjnej, pułkownik baron Kaulbars od księ­
cia Łabanowa z Konstantynopola. Z P ryzre­
nia, jak pisze cetyński korespondent Pol. Corr. 
28 października, otrzym ał książę Nikita pe­
wną wiadomość, że pomiędzy Portą a ligą 
albańską istnieje formalny układ, aby przy­
znanych Czarnogórze traktaktem  berlińskim  al­
bańskich miejscowości, nie odłączać nigdy 
od Albanii. Zato Albańczycy zobowiązali się 
uroczyście na każde zawołanie w każdej 
chwili dostarczyć Porcie co najmniej 40,000 
posiłków Te bardzo autentyczne wiadomości 
pryw atne potwierdził książę Łabanow w in- 
strukcyi przesłanej pułkownikowi Kaulbarsowi, 
wyrażając przekonania, że Porta dobrowolnie 
nie ustąpi z Podgorzycy. Baron Kaulbars u- 
wiadomił o tem księcia, który nie wie teraz, 
co czynić. Większość senatorów jest zdania, 
że należy chwycić za oręż. Zdanie to odpo­
wiada uczuciu przeważnej części ludności 
mianowicie zaś życzeniom Kuczan, Bratano- 
życzan, Piperzan i Bielopawliczan, którzy 
pałają żądzą zmierzenia się z odwiecznym wro­
giem i którzy zajęli już dawno stanowiska pod 
Podgorzycą. W tych dniach baw iła tu depu- 
tacya tych nadgranicznych nahij, aby prze­
dłożyć księciu prośbę w tym  kierunku. Na 
szczęście burza da s :ę może zażegnać i nie 
będzie potrzeba ap> lcwać do hanezara i ma- 
łapuseki. Ti Plowu, Gussinja, Berania, Pod­
gorzycy, Spuża i Zabijaku nadchodzą od kil­
ku dni wiadomości, że ludność tych miejsco­
wości ma być bardzo korzystnie usposobioną 
dla Czarnogóry. Ludność ta z największą 
trwogą wyczekuje wybuchu wojny, któraby zni­
szczyła całe jej mienie. Aby zapobiedz ta ­
kiej katastrofie, postanowili mieszkańcy m iej­

scowości Berani, Zabijak i Pdogorzyca pod­
dać się księciu Nikicie wbrew zamiarom i 
zakazom Porty. Ze ci dość pokojowo uspo­
sobieni pograniczni Albańczycy mają odwagę 
sprzeciwić się Porcie, dowodzi przykład Ko­
laszyna. Z aktów urzędowych okazuje się o- 
becnie, że mieszkańcy tego miasteczka zmu­
sili załogę turecką do opuszczenia miejsco­
wości, poczem sami otworzyli bramy Ozar- 
nogórcom. Wszystko to już naprzód było u- 
łożone pomiędzy obiema stronami. W nagro­
dę za takie zachowanie się chciał książę ro­
dowitego Albańczyka zrobić „naczelnikiem1* 
Kolaszyna, na co jednak Kolaszynianie nie 
przystali, oświadczając źe w interesie bez­
pieczeństwa należy takie stanowisko powie­
rzyć Czarnogórcowi. W tedy dopiero został 
mianowany kom endantem  m iasta Dżura Pe- 
trowicz, krewniak książęcy. Książe kazał wspa­
niale uraczyć i ugościć deputacyę, któia tu 
przybyła z Kolaszyna, aby wręczyć księciu 
adres poddańczy. Spodziewać się należy, że 
inne miejscowości pójdą za tym przykładem. 
Gdyby jadnak w ten sposób nie udało się 
usunąć trudności, to Czarnogóra zaapeluje do 
oręża, nigdy bowiem nie zrzecze się swego 
prawa, które tak drogo okupiła.

stowski Dovere pisze w tej samej m ateryi: 
„W  tej chwili otrzymaliśmy od republikani­
na, przyjaciela naszego, mieszkającego w Li- 
wornie list, w którym  w sprawie stowarzy­
szenia Karola Nobilinga, okrzyczanej w osta- 
tuich dniach przez dzienniki umiarkowane, 
pisze nam : Mogę was zapewnić, że żaden
z naszych przyjaciół, a pytałem ich wielu, 
nie wie zgcła nic o istnieniu stowarzyszenia ; 
co więcej, mamy wcale uzasadnione podejrze­
nie, że jest to sztuczka samych umiarkowa­
nych, którzy chcąc skompromitować stowa­
rzyszenia republikańskie, wymyślili sobie ta­
ki okólnik. Nie narażając się na żadne za­
przeczenia, możecie śmiało twierdzić, że w 
Liwornie nie ma stowarzyszenia Karola N o­
bilinga. Pod takiem nazwiskiem może istnieć 
stowarzyszenie tajne, ale jeżeli jest tajneru, 
któż będzie wiedział o jego istnieniu ? albo 
kto może dać zapewnienie, że ogłoszony okól­
nik nie został puszczony w obiegów  powyż­
szym celu ? My nie pokusimy się z pewno­
ścią o danie odpowiedzi na te pytania. Nam 
wystarcza samo ogłoszenie tych pytań i świa­
domość, że ktokolwiek puścił w obieg po­
wyższy niedorzeczny okólnik, mi nął się z 
celem. “

(Stowarzyszenie „K a ro la  X obilinga“  
we W łoszech.)

W łoskie sfery rządowe mocno w osta­
tnich dniach były zaniepokojone okólnikiem 
rozesłanym z Liworna do rozm aitych dzien­
ników, który zawiadam iał publiczność o „za­
wiązaniu stowarzyszenia Karola Nobilinga po­
między uczniami w Liwornie.11 Potworny ten 
dokument z nagłówkiem „Circolo Carlo No- 
biling fr a  gli studenti L ivornesia w najcyui- 
czniejszych i najnikczemniejszych słowach 
pochwala zbrodnię i odzywa się tak przy 
końcu: „Uczniowie! Jeżeli tak jak my, ży­
czycie sobie tryumfu prawdy, moralności i 
sprawiedliwości, to przybywajcie i grom adź­
cie się dokoła sztandaru naszego stowarzy­
szenia i przygotujcie się wspólnie z nami do 
przyszłych walk z dziką hydrą, która na 
swem zwiędłem czole wypisała trzy prze­
klęte słow a: „Powaga, kapitał i B ó g !“ Ko- 
misya organizacyjna. Liworno  26 październi­
ka 1878.11

O tym okólniku uznanym z początku 
przez najpierwsze nawet dzienniki, jak n. u. 
przez florentyńską Naglone za dokument ap- 
tentyczuy, pisze urzędowy D iritto, że docho­
dzenia zarządzone w skutek doniesień dzien­
nikarskich, wykazały, iż w Liwornie nie m» 
stowarzyszenia pod nazwą „stowarzyszenie 
Karola N obilinga.11 Libertd  uważa powyższy 
okólnik za żart przez kogoś w y m y ślo n y  i to 
żart najniedorzeczniejszy. Gdyby istniało rze­
czywiście podobne stowarzyszenie, albo gdyby 
kilka osób powzięło zamiar zawiązania takie­
go ohydnego związku, to sam fakt, iż nikt nie 
odważył się podpisać odezwy, jest dowodem, 
że sprawcy wstydzą się sami swego czynu, 
i widzą, że „stowarzyszenie N obilinga11 w 
w kraju cywilizowanym mogłoby chyba ozna­
czać stowarzyszenie, którego celem byłoby j 
krzewienie rozmyślnego morderstwa. B ifor-  > 
m a  jest także zdania, źe był to żart niewcze- j 
sny, nie mający takiego znaczenia jakie przy- j 
pisują mu inne dzienniki. Dziennik mazzini-

(Powstanie w M acedonii.)
Salonicki korespondent Polit. Corresp. 

pisze pod dniem 22go października: „Po­
woli zaczyna się rozjaśniać sytuacya na w i­
downi najnowszego powstania. Podług depesz, 
które otrzym ał tutejszy wali, Rasluk, Ostrom- 
dża (Strum idza), Petrycz i Karatowa są 
punktam i środkowemi nowego powstania. 
Liczba powstańców znajdujących się w po­
bliżu tych miejscowości wynosi blisko 10000 
ludzi a to pod Raslukiem 3.600, pod Ostrom- 
dżą 2.800, pod Karatową 2.000. a L500 pod 
Petryczem. Powstańcy mają 15 dział do dy- 
spozycyi. Są to po największej części działa, 
które Rossyanie odebrali Turkom pod Adrya- 
nopolem i w wąwozie Szypka. -Powstanie 
rekrutuje się dotąd z kilku okręgów W scho­
dniej Rumelii i ze wszystkich saudżaków 
macedońskich. We wszystkich większych 
miejscowościach utworzono komisye w erbun­
kowe, które powołują pod broń tylko ludzi 
do 35tego roku życia. Wprawdzie i starsi 
mężczyźni otrzymują broń ale z poleceniem, 
aby zostali w swoich miejscach rodzinnych 
i bronili ich przeciw ewentualnym napadom 
baszybożuków. Legiony powstańcze składają 
się z piechoty, kawaleryi, artyleryi i inży- 
nieryi. Dowództwo zdaje się być dobrem, 
gdyż dotąd zwyciężali powstańcy we wszy­
stkich potyczkach. Krwawa walka miała 
miejsce pod Dżumą .  D y m i t r  Bogusicz;, k t óry 
przeniósł swoją główną kwaterę z Samakowa 
do Dżumatki, wysłał w okolicę Dżumy, gdzie 
4 bataliony redyfów z 6 działami zajęły Mi­
nę stanowisko. 2000 lodzi i 300 jeźdźców 
z dwoma działami. M im o, że S ilih  bej 
z największym pośpiechem przywołał na po­
moc 600 zbrojnych Turków, udało *ie sze­
fowi powstańców Bojkowowi po ośmiogo­
dzinnej krwawej walca wyprzeć Turków 
i zabrać im wiele karabinów, amuaicyi 
i żywności. Wojska tureckie, które straciły 
84 ludzi w poległych i 104 rannych, cofnę­
ły się w dobrym porządku do Dżumy. D ru­

gą bitwę stoczył Jowancze Balganow 19go 
października ze znacznym oddziałem tu rec­
kim w oddaleniu czterech kilometrów od Sa­
makowa. Krwawy bój trw ał z odmiennem 
szczęściem przez cały dzień i dopiero nad 
wieczorem- ucieczka jednego taboru baszybo­
żuków stała się hasłem do odwrotu wojsk 
tureckich. Jakkolwiek prywatne doniesienia 

, mówią o zdobyciu 2 dział tureckich przez 
powstańców, to jednak ufieyalaa wiadomość 
stanowczo temu zaprzecza. Ze jednak w ogó­
le oddziały tureckie okazały się dotąd wszę­
dzie zbyt słabemi, dowodzi fakt, że po­
wstańcy na. wszystkich punktach posuwają 
się naprać'' Z kilku stron nadchodzą zgo­
dne doniesienia, że większa część okręgów 
Meneliku, Teroszo i Teruur znajduje się 
w posiadam . powstańców i że bardzo liczne 
kolumny pojawiły się na południe od Dor- 
janu i na półl c od Komauowa, i że wresz­
cie powstańcy ałoż-di ufortyfikowauy obóz 
między rzekami Rac.)wica i Śtrumą. W naj­
bliższym czasie wiożna się spodziewać zwięk­
szenia sił powstańczych , albowiem komitety 
powstańcze otrzym ują obfite zapasy broni 
i amunicyi z Kustefidilu i od strony morza 
Egejskiego. S łychać, że w ostatnich dniach 
powstańcy otrzymali przeszło 40,000 pudów 
mąki. Oo się zaś tyczy tureckich środków 
represyjnych, można powiedzieć, że więcej 
dotąd mówiono, aniżeli czyniono. W o^óle 
najwyżej 12— 14 batalionów na bardzo zre­
dukowanej stopie pokojowej stoi dzisiaj wo­
bec przeważnych sił powstańczych. Dotąd 
przybyła tylko bardzo mała część zapowie­
dzianych posiłków. Dzisiaj ni* tu przybyć 
z Mitrowicy 8 batalionów pod rozkazami 
Alego baszy. Ju tro  z brzaskiem dnia mają 
one wyruszyć w kierunku Karatowy. Dopie­
ro w 8 lub 10 dniach nadejść m a z Kon­
stantynopola 20 batalionów . 11

W edług ostatnich wiadomości, które 
wczoraj zanotowaliśmy, powstanie bułgarskie 
zaczyna słabnąć.

(W ichrzeuia panslawlstyczne w Serbii.)
Z Belgradu pisze 3 t. m.. korespoudent 

Presse: „Don osłem wam rf-jednokrotnie, że 
wysłannicy panslawistycznycb. komitetów w 
Petersburgu i Moskwie, obrali sobie od kil­
ku miesięcy 8erb 'ę  za pole swych agiiacyj. 
W swoim czasie zawiązali oni w Posawinie 
soju-z z bośniackim i m uzułm anam i i z tak 
zwanymi serbskiemi em igrantam i z Bośnii 
nad Dryną. Adres podpisany przez dwóch 
muzułmanów a wysłany do ks. Gerczakowa 
jest wam również znany. Po tym adresie 
wysłano znowu pismo dziękczynne, podpisa 
ne przez  kilku m u z u łm a u ó « ’, dziękujące za
gości ine przyjęcie, jakie bośniaccy Serbo­
wie znaleźli u S-wbów; przy k 1 ńen tego pi­
enia wznoszą mahometanie okrzyk na cześć 
serbskiego króla Milana i serbskiej kr.'d > -vej 
N a u iii , tudzież na cześć następcy tronu. To 
dzieło machiawelskie zastało sfabrykowane w 
tntejszern ini-isteratw ie, następnie przedłożo­
no je muzułmanom do podpisu a w końcu 
ogł-sz.mo w sposób dość niezgrabny w Isto- 
Jcu, organie m inistra Risticza. Panslawistyez- 
ni agitatorowie "-uują się po całym kraju i 
starają się przygotować S-rbów do trzeciej 
ewentualnej akcyi 'wspólnie z Rossyą. Tam

iks

—  Niedorzeczność ? — *powtarza z obra­
żoną m iną Laura.

—  E t K onradku, serce moje, trochę 
się zapom inasz, żadna Owczyńska jeszcze 
nie zrobiła niedorzeczności, idąc za mąż.... 
Im aginuj sobie, ukląkł na oba ko lana , jak 
Lorcię kocham , ja  zaglądałam przez dziurkę 
od d rz w i, i chciał jej do nóg upaść, ale dzie­
cina moja nie pozwoliła.... Im aginuj sobie, 
że wykrzyczałam ją  za to, powinien był paść 
do nó g , nieboszczyk Owczyński to leżał z 
pół godziny, jak Lorcię k o ch am , a ja  się 
śmiałam....

Nie byłem  wcale zakochany w pannie 
Laurze, a jednak przyznam się państwu nie­
dobrze mi się jakoś zrobiło, patrząc na to 
biedne dziew czę, poświęcające tak szlache­
tnie całe szczęście swoje, całą przyszłość,
całe marzenia , bo przecież musiała mieć ja­
kieś m arzenia, dla tej m atki.... Tak bez na­
m ysłu , nie znając człow ieka, nie kochając 
go wcale, iść na oślep co los trafi.... przy­
znam się wielka odwaga....

—  No i cóż nie winszujesz ?
—  Nie p a n i , kłam ałbym  winszując....
—  Cóż znowu za komedye ?... jesteś 

dziwnego nabożeństwa Konradku....
Nie słuchałem  już, co ona dalej plotła, 

ale czując, że mi jest duszno, że krew bije 
do głowy, a w oczach ćmić się zaczyna, prze­
biegam sa lo n , potem pierwszy pokój i na 
ganek.

—  Panie Konradzie, panie Konradzie, 
a gdzie tak pilno ? —  słyszę za sobą głos 
Czupurka.

—  Przepraszam , nie mam czasu.
—  Karty rozdane, czekamy z pulą, trze­

ba przecie dokończyć!
—  Róbcie co chcecie, nie mogę....
—  Dziwny człowiek, oszalał czy co ? —  

m ruczy adw okat, zamykając napowrót drzwi 
od kancellaryi.

Stoję na świeżem pow ietrzu , całe mi 
piersiami oddycham , ale jakoś nie mogę się 
uspokoić. N igdybym  się nie spodziewał, żeby 
ona przyjęła  Lepsze m iałem  o niej wyo­
brażenie.... Oto są kobiety.... niewolnice jak 
Boga kocham , prawdziwe niewolnice....

— Pokornie proszę łaskawego pana — 
odzywa się inżynier, wychodząc z sieui wi­
docznie z takim samym jak i ja  zamiarem
ochłodzenia się, bo okrągła i pulchna twarz 
jego formalnie żarem płonie.

—  Czego pan chcesz odomnie ?— krzy­
knę oprysk liw ie, obracając się tyłem.

—  Chciałem zapytać pana dobrodzieja, 
kto jest ta mała staruszka, z którą pan przed 
chwilą rozmawiał, ta co obcierała twarz pan­
nie Floren ty nie ?

—  Jakiej F lorentynie?
—  No te j , której oświadczyłem się na 

seryo.... no i zostałem przyjęty....
— Ależ to nie jest panna Florentyna, 

tylko panna Laura Owczyńska , córka tej sta­
ruszki 1

—  Eh.... panie.... pan żartuje?
—  Daję panu słowo, że to jest panna 

Laura Owczyńska , a to jej m atka , wdowa 
po urzędniku, mieszkająca w Krakowie. Zoam 
ją od daw na; panna w ykształcona, dobra, 
choć bez żadnego posagu....

—  Bez żadnego posagu ? O jak Boga 
kocham 1 — krzyknie, załamując ręce —  a ja ­
kież ja  kapitalne głupstwo zrob iłem ! Dzię­
kuję pokornie, uniżenie dziękuję, ja nie chcę 
jakiejś panny Owczyńskiej, ja pisałem w liś­
cie o rękę panny Drachowskiej. Jestem  oszu­
kany, to jakaś zdrada!... Proszę łaskawego 
pana, kiedy zjadłem objad i pytam pani go­
spodyni, czy mój list czytała, —  ona powiada 
czytałam. I jakże pani dobrodziejka sądzi ? 
mówię —  mogę mieć nadzieję? Dlaczego 
nie, mąż się zgadza, trzeba tylko zapytać 
się panny... Ja  proszę 'pana dobrodzieja lecę

do panny Florentyny, pocę się, żeby wyja­
wić uczucia, ona powiada dobrze... A niech­
że cię dyabli wezmą, to ma być nie ta... a 
tom się spisał...

—  Mój panie —  odzywam się, udając 
wielką powagę, choć w duszy nagle wesoło 
mi się zrobiło — cóż pan tu będziesz prze- 
demuą się sumitował, czy ja pauna F lo ren­
tyna, albo pani Tekla? Pójdź do nich i wy- 
tłómacz im wszystko...

—  Ja  nie pójdę... a jakże jabym śmiał 
teraz...

—  To przynajmniej objaśnić trzeba 
pannę Owczyńską...

—  Nie pójdę, za żadne skarby świata 
nie pójdę nie, n iel

— Pójdziesz pan! — krzyknę, chw yta­
jąc go silnie za rękę, i pomimo gwałtow­
nego oporu z jego strony ciągnę do sali, a 
zatrzymawszy się przed Loreią, która obok 
matki siedzi na owej kolebce mówię:

—  Panno Lauro, czy to należało u trzy ­
mywać w błędzie tego paua, przyjmując jego 
oświadczyny przeznaczone dla innej osoby ? 
W szak pani wczoraj jeszcze zgodziłaś się od­
dać mi swoją rękę, proszę więc powtórzyć 
tu, publicznie, przy wszystkich, z kogo pani 
zaż.artowała czy ze mnie, czy z tego pana?

—  Go, co, co ? —  krzyknęły wszystkie 
panie razem z Tenczyńskiem, biegnąc jak 
stado ptastwa w naszą stronę, gdy ja ledwie 
miałem tyle czasu, aby pociągnąć za fałdy 
sukni przestraszoną dziewczynę i szepnąć:

—  Przyznaj pani że się oświadczyłem.
—  A w antury! —  zawoła pani Tekla, 

brząkając kluczykami —  co ja słyszę, pan 
Konrad!...

—  Proszę niech pani powtórzy —  m ó­
wię z naciskiem do Lorci —  czy pani wczo­
raj w ogrodzie przyjęła moją prośbę o jej 
rękę, czy nie ?

—  Przyjęłam... — mówi cichym gło 
sem, spuszczając oczy.

—  Koniec świata! —  zawołała klaski' 
jąc w ręce stara Owczyńska. —  A to praw 
dziwę kom edye!... Lorciu se rce— mówi, po 
trząsając za ramiona odurzoną córką —  i ti 
prawda?

—  Prawda...
—  I dlaczegóż ukrywałaś przedemuą
—  Ja  o to prosiłem, łaskawa pani, 

jeżeli kto winien, to ja. —  A teraz panui 
Lauro trzeba przeprosić pana inżyniera z; 
przyjmowanie oświadczyn przeznaczonych dl; 
panny Florentyny...

—  Rzeczywiście, tego, i ja stokrotni 
przepraszam —  odzywa się zakłopotany mó 
Kaczykowski. — Jak  szczęścia duszy moje 
pragnę, mówiąc prawdę i otwarcie omyliłen 
się, myśląc że pani to jest pani...

—  No, a teraz kiedy się już wyjaśnił 
pomyłka — rzekDę obracając się do pann' 
Florentyny —  oto masz pan cel swoich uczuć.' 
mów pan...

—  Bardzo przepraszam, coż znowu, ja 
kieś niesmaczne żarty —  recytuje prędk 
zaczerwieniona Florcia, reperując się w głą] 
pokoju — Pan ten nie myśiał o mnie, ti 
jakaś mistyfikacya...

—  Nie pani, to nie są żarty, o czen 
najlepiej przekona ten list — dodaję ehwy 
tając z fortepianu leżące pismo inżyniera, któ 
rego widocznie pani Tekla nie zdążyła scho 
wać —  Po-łuchajcie państwo, co on tu pi 
sze: „Jaśnie Wielmożny panie Członku Rad' 
powiatowej i dobrodzieju !11

(Dokończenie nastąpi.)



gdzie niepomagają frazesy o „macierzy Ros- 
8y>i o oswobodzeniu i zjednoczeniu Serbów11 
tam agitatnrowie grożą Bułgaram i, „którym 
właściwie należy się Pirot i W ran ia ,“ a 
czasem niby od niechcenia wymawiają, na­
zwisko Piotra Karageorgiewicza. Od pewnego 
czasu jest także Bośnia ulubionym tematem
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agitatorów. Rozpowszechniają oni eiao-le ; ~  
głoskę, że żołnierze austryacey mląd?n,a 
kraj, mordują i gwałcą mieszkańców że br  °  
atyzm i katolicyzm zagraża Serbom w P  - ° ' !działa to bardzo skutecznie na nas-/a i L. kandydacką z r. 1870, w . -----
drażliwą pod względem wyznaniowi™  i 8* e  imperyalistyczne zasady i wyraża nadzie-
wiadflją tu  za rzecz pewna ie  „I ° P ° -  j ję ,  że wkrótce powroci na tron Francyi dy-' ~  a lv,°suę, j uastya Napoleona. W mojej sprawie wyklu-‘ wszelka wątpliwość albowiem

- rł

cyjnyeh, które doręczy wyborcom c. k. staro­
stwo.

|  Z m a r l i  w ostatnich dniach: w
Genewie były członek szwajcarskiej rady związ­
kowej, James Fazy przeżywszy lat 81; w Fry­
burga profesor filozofii Da wszechnicy tamtejszej
dr. Jakób Sengler.

— S a m o b ó j s t w o .  W Wiedniu ode- 
! brał sobie przed kilkoma dniami życie 26 letni 

słuchacz filozofii Da wszechnicy tamtejszej Felix 
Tenczyn rodem z Galicyi. Nieszczęśliwy za­
strzelił się z rewolweru w Platerze i parę dni 
upłynęło, nim sprawdzono jego osobę. Mieszkał

—*”• i • ~ I-CI,

albowiem 
oddała mi swe 

za ważny, 
w ręce

oto u . . t •
sprawiedliwość^ ' ......  —  na 4mie
sięezne więzieni
po dniu 16 maja, 7°  r - ~
odsiadywać kary). A krazy pogłoska, że po 

mojego wyboru, zostaną mi

miała r 
tym 
P r e z y  d 
soby Pr0zy

n t :  Upraszam mówcę, ażeby o 
denta republiki nie mięszał do

“ — a -------  dłuższy czas
w Belgradzie, pozostawił tu niejakiego Czul 
piaa, jako korespondenta swego dziennik- 
Niektórzy utrzym ują, że Komarow wyjechał
do Rossyi, inni zaś twierdzą, że do Macedn r us‘a'v z” rj.,in mojego w . , ^ . ,  .
n u , ażeby wystudyować... agitacyę bułgar-ka f w T fU cn e  nowe proceua. (Hałas). Od 16 maja 
Na zimę zamówił sobie Komarów mieszkanie i 7 Publ i ka prezydenta, który me był 
w Belgradzie i będzie po części tutaj a nn 5 f 1' jakiego dziś mamy. (Hałas).
części w Niżu czekał na wypadki, jakie m'a j sam- - TT   mówce, ażeby o-
ją  nastąpić na wiosnę. Wszystkie panslawG ' 
styczne dzienniki w Rossyi otrzymywać ba- i 
dą „sensacyjne11 korespondeneye z Belgrady" 
dowodzące wszystkim, że obecny rząd Serb’ 
ski gospodaruje wybornie, i że wszystko co 
ży.)e.^w Serbii, jest wrogo usposobione prze. 
ciw Austryi. Petersburskie Nowoje W rem ia  
obfitują głównie w podobne kłam stwa i Za_ 
pewne zwróciliście uwagę swoją na owe prze­
sadne pełne obelg korespondeneye tee" 
dziennika z Belgradu, Nowego Sadu, Osiłku 
i Brodu. Ale w Rossyi uchodzi wszystko za 
prawdę a opinia publiczna w Petersburgu i 
Moskwie bywa obrabianą po myśli tych ag i­
tatorów w duchu przyjaznym Serbii. Mmi" 
ster Risticz, który nie jest zbyt gorl1Wvm 
przyjacielem Rossyan, jest bezsilnym wobec 
tych agitacyj, albowiem nie może nic Ucz Jj 

, wbrew woli tutejszego metropolity 
większego wielbiciela Rossyan, i wbrew S  

lężnej. tudzież subwencyonow
u.k w Nowym Sadzie Z a s t ^ a 7

sacb W tUb? PaurossJ jsk^  a w ostatnich cza 
j  umieszczają wspólnie z rossykk;.. • 
dz.ennikami korespondeneye z Serajewa 
których jest mowa o narodoweni i relis-iin W 
prześladowaniu Serbów w Bośnii. S jnem  

Jako Serb uważam za *
obowiązek pomówienia o tych rzeezafhZOy 
warcie i obszernie. Przeciw takim f c -  

Śdom wystąpić należy publicznie, p rz o f  Dj" 
sma publiczne, jeżeli nie chcemy, aż^by pr?r" 
szło do trzec ie j, i « « „ «  n , » h L J ,  * m j

soby prezyueux.. - . j
obecn j rozprawy. C a s s a g  n  a c : Od 14 pa­
ździernika zeszła osobistość prezydenta repu- 
_ i p la n ; ale aż do tego dnia
może być ta osobistość przedmiotem dysku- 
syi Wszystkie jego oświadczenia z owego 
czasu mają cechę osobistą i w pierwszem 
swem wstąpieniu nazwał on politykę 363 m ę­
żów zgubą dla Francyi.

W  rozkazie dziennym zaapelował pre­
zydent republiki do wojska o pomoc, dla za- 
dpb nienia ustawom poszanowauia i dla speł- 

podjętej naisyi, którą chce doprowa- 
' końca; prezydent oświadczył, że nie 

nawoływaniom dem ago­
gii że stanowczo będzie bronił urzędników 
oddanych jego polityce. Mówca powiada, że 

Jeży do tych, którzy w dobrodusznej - -
• ij,*h

mcuuw— - - „
generałami-majorami z pozostawieniem na do­
tychczasowych stanowiskach.

Pułkownikami mianowani podpułkownicy: 1 
Franciszek Watteck, komendant rezerwy pułkupiech. nr. 15, w sztabie generalnym : Wiktor upłynęło, nim sprawdzono jego osouę. jjucobu... 
Kochen, w pułku piech. nr. 57; Wacław Chri- \ w Wiedniu u zegarmistrza Samuela Sameta, na 
stian, w pułku piech. ur. 40; Franciszek Kolb ; przedmieściu Leopolda Tenczyn nie złożył egza- 
FraDkenheld, w pułku piech. nr. 80 i Ferdy- j minu państwowego i to go popchnęło de samo-
nand Langer, komendant placu w Krakowie. bójstwa.

Podpułkownikami mianowani majorowie : } — D o c l i ó d  z  w y s t a w y  powsze-
Edward Smalawski, z pułku piech. nr. 20 do j 0j,uej w Paryżu wynosił, jak już ostatecznie 
pułku piech. nr. 40 i Adolf Milovan, komen- ; Sprawdzono: w miesiącu maju 1,278.860 fran- 
dant placu we Lwowie. ' ków, w czerwcu 1.951.103, w lipcu 1,823.176,

Majorami mianowani kapitanowie I. k ia -1 w gjerpniu 1,969.335, we wrześniu 2,674.108
sy : Leopold Janowski, nauczyciel na kursie in - , "  ' aua ra»m  12.621.908
tendantury w wojskowym komitecie technicz- ■ 
nym i administracyjnym; Gustaw Banealari, 
szof sztabu IX dywizji pieszej w Pradze, zara­
zem przeniesiony do pułku piech. nr. 57; Józef
Netuschill, w pułku piech. nr. 56 ; Henryk 
Czetsch LiDdenwald z pułku piech. nr. 24 w

w sierpniu i  »0».Ooo,
a w październiku 2  925 RRn „ ,2 '--------
franków, Podczas gdy «.681.0O8

* * v -  j lubo otwarta o mit-siac wc7o«s • * U
soby prezydenta i . dochodu tylko 9 6^5417  fra i x Przyniosła

obecn j  rozprawy. C a s s a g  n  a c : Od 14 pa- 1 r , a, _  „  nWw-idziernika zeszła osobistość prezydenta renu-S t, wdenwaia z puiKU - •» , , l i c  p o d h i e g n n o w ^ i .
bliki na drugi p lan ; ale aż do tego dnia I  P.U&,U piech' nr- 9; Anton -  ■■ - P ™  V yob d'liach do P o rtf^ J e T lS ?' ^ b i s t o i ó  przedmiotem dyskm Pleeb-onr 20; ^ y n a n d  w p, łku Kris lansand parowiec F in m a r ln  S S l f 11• C  fu r. 20 w pułku niech „r l ,  pułkn piech. ogrodow zoologicznych Drzvwi^ł J  d,!*

 V  >. L a b .  Ł Ł  ! Za- j kładzie 15 aaf.k  L » * t S , "
dyrekcyi iużynieryi w Raguzie •Prfpydzielony do I VVszystkle te zwierzęta pomyślnie 6 ,ledzia-

sław, mianowany zarazem t  eodor S tani-i uciążliwą podróż. y le P o trw ały
inwalidów we Lwowie kon,e^ t e m  dom u) -  W  p r * y s t e „ , e  ,— t m i n n i .  i„ ^  »młoda matka w mipśeio ****** pewna

dziedziczny członek r2by * ® ° , u ^ * o w 8k I ,  i uowonarodzone dziecko do w am tku 7 7 ^  T® 
ministerstwie spraw zagranie! u 1 sekretarz w jje ugotowała! Okropny ten wt« j  L alnie
duośó c. k. podkomorzfgr yCŁ’ ^ z y m a t  go- hosta łpop iera  po u p t/J

profesor w ydTału ’

dziekan i l  *  Szwecyi, w e M ^ w ia Ę o d n y ^ t y k ^ '  

ohuicy warszawskiej, dnia 7 b ! ? 02'1̂  wsze- 2 statystycznych, wydrukowano w loku zeszłym

zasnął niemal w jednem oka w południe ’ ym
wieoznym w fotelu w czytelni „ “ ^uieniu suem ,

' — -■* - ~ , ^ ;a,łini|̂ ersytetu, na j7.ma,rłi
na-

vy x tu\sx. » kj, x ta A.
śeioin wystąpić należy publicznie,

lubliczne, jeżeli nie c h c e m y , _
szło do trzec ie j, jeszcze niebezpieczniejszej, 
samobójczej wojny. Niestety, musimy z żala­
mi naszemi udawać się do dzienników za­
granicznych, albowiem u nas prosperują tyl- 
k urzędowe i półurzędowe dzienniki, a nasi 
Bu-iuarckowie rządzą krajem tylko za pomocą 
policyi i teroryzmu. Każda opozycja w ży­
ciu publicznem, chociażby był

Uuuauj _należy do tych, którzy ».  -----
iwności (śmiechy na prawicy) uwierzyli tym
słowom, że dlatego zgodził się na oficjalną
kandydaturę, która mu me przyniosła żadnej
korzyści a której przeciwnie złożył w ofie-

!rze swoje imię i swoją popularność. W ydany 
przez niego okólnik odpowiadał tem u nowe­
mu położeniu rzeczy ; przeniósł on kwestyę 
na pole dobra społecznego, tak że z teg  > 
powodu wszyscy konserwatyści skupili się 
w około niego. Jeśli przy najbliższych wy­
borach znowu się znajdą pod jedną chorą­
gwią, pochodzić to będzie jedynie ztąd, że 
mówca zastosował się do swojego programu, 
który opiewa: „Francyę należy postawić na 
nogi, nie p y b jąc  o to, która dynastya b ę ­
dzie nią rządz ł a.“ Nie wszyscy członkowie 
ego zgromadzenia, dotrzymali w rów ny spo- 

.stki(d7°Jej ° ^ ietuicy. Program y żądające wszy-
betty Został be,lewlJski Progr?m Gam ' 
Romans • 7  P°dar l e ; mowa wygłoszona w
echem te',0St tjlk o  dr.lekiem, bezwstydaem
wa mów .§° ProSram u.— P  r e z y d e n t  wzy-
R a  w e ł 1 p  aby I,ie dotykał osobistości. —
wiedzieć , a s s a g  n  a c : Mam prawo po- 

’ wybór bellewilski nie był szcze- 
ł  - -— twtO’7. ustkiego, co

StB'ty s i.y w u j  v u , ^— _____

|  ekoło 2  0 0 0  nowych książek, z pomiędzy któ- 
jrych na literaturę piękną przypada 3Ó0, na 

.. _ ‘ teologię 276, na historyę 148, na pedagogikę

kilka minut przed rozpoczęciem lekcvi Zmarł i ®krzeda  ̂ książęk w tym roku wynosiła
w wieku lat 78. Kowalewski był znakomitym i tam ,oko^0 ^ milionów koron czyli talarów, z 
oryentalistą, a jego studya o mongolskim Jeżyku I ktńre2 to su!ny na ks'^zki zagi'auiczne przypa-
zjednały mu sławę europejską. Uczeń wiień- * da °̂ ty'k° koron,
skiego uniwersytetu w najświetniejszej jego i — łM ie la d a  r o z t a r g n i e n i e .  Jak
dobie, towarzysz Mickiewicza i Zana członek ' :
towarzystwa filomatów i filaretów —. Kowalew-

/v-nrai nlpiarJv r

^opowiadają dzienniki paryskie, niedawno do­
rożkarz pewien w Paryżu, znalazł pod podu-

najlojalnioj-
jest niemożliwą, albowiem każdy oponent 

uchodzi za zdrajcę stanu, za zwolennika Ka- 
rageorgiewiczów. Liczba emigrantów serb­
skich bawiących w Anstryi i na Węgrzech 
dowodzi, jak trudno żyć tutaj w Serbii,

W tym miesiącu zostaną rozpisane wy­
bory do skupczyny, która zbierze się w N i- . 0 SWoj  ^
żu. Rząd pracuje od wielu tygodni, ażeby I publikan w łas?3Tm wyborze 
pomnożyć większość sobie przychylną a dla I serwatyś°-'iU ’ ^  twierdzili ,
dopięcia tego celu będą wbrew k o n sty tu c ji1 —1 ■ C1 
wybierani deputowani także ze Starej Serbii, 
gdzie panuje jeszcze stan oblężenia. W Niżu 

będzie niż w Belgradzie albo Kra- 
ale U • Pr.owadz,ić skupezynę na pasku, I g n a c :  • ‘ ------

ezvnv a sprawozdań z posiedzeń skup- dal° ' w »"<>"“  departamen
iayuy, a nawet z posiedzeń ta jnych1'

ze wybór bell? wlŁSBi a 7vstkieg0' C° l7 m ; ja  zaś dotrzymałem J1 ’? zrobione 
przyrzekłem. Gdzież są ob' e“ 6wi 0r,stępce 
wyborcom? Paw eł Cassagnac uca re­

jo  swoim w łasnym  wyborze i _ , kon-
iż tw ierdzili , 3 panowanie

chcieli przywrocm ł re-
szlachty i duchow ieństw a 1 "owmd ,KI .lx-~ — ‘

« wywołał 
!. c h t  J  
ich

owienscwa i powiada,
'ołali trwogę przed zagranicą. 

- -  u o 1 y (republikanin) : Przeku- 
T zapew ne! P a w e ł  C a s s a -

—   uia  c-'^est' Prawdopodobnem, a kas
w c a o p isy ^ .J I  wątpienia w Berlinie. Mó 
cie, podnos» J zajócia w swoim departaineu-
ciw un iew ał|C przy!'e[D> że Gambetta jest prze 

iftnin lanrA w vhorut że jedns

publikani 
A 1 b r 
piono 
g n a c

IV M x ----
ski liczył się do owej plejady najszlachetniej­
szych i najzdolniejszych pracowników wileńskich 
z których niemal każdy zasłynął później albo 
w ojczyźnie albo na dalekich krańcach świata.
Wygnany przez władze rossyjskie z W ilna udał}który  je zajjumu—. .. —  
się do Kazania i rzucił się następnie z zapałem ~ wet nie dał wiadomości o swej zgubie.
na studya języków wschodnich. Znawcą b y ł , —  2
pierwszorzędnym języków perskiego, tatarskiego, 
arabskiego, mongolskiego, tybeckiego i sanskry- 
ckiego. Odbywał dalekie wyprawy naukowe w 
stepy mongolskie i do Tunguzyi, następnie ba­
wił przeszło rok w Pekinie. P° pięcioletnich
podróżach po Azyi objął katedrę języków wscho­
dnich w Kazaniu, a w r. 1862 powołany zo- 
stał na katedrę do Warszawy. Niestety ś, p. j 
Kowalewski, towarzysz Mickiewicz i Zana, za- |  
parł się swej przeszłości i swego narodu ni« S 
uważał się za Polaka ale Rossyai'113, 1 jako 
taki występował publicznie. Na k o n g re s ie  mię­
dzynarodowym literackim, który tego roku od­
był się w Paryżu, Kowalewski przemawia 
imieniem Rossyi, ostentacyjnie wypierając się 
swych rodaków, obecnych na naradac 

—  O d c ie y t  profesora dr.
„O wykopaliskach Schliemanna11 na z ' P 
wiedziany, z powodów nieprzewidzianym i o

się nie może.
W a l n e  z g r o iu a < l* e * , i e— wszechnicy

(W y b ó r  p .  C a s s a g n a c ’a .)
Na posiedzeniu francuskiej Izby depu'  

towanych z 5 t. m. weryfikacya wyboru ? a" 
wła Cassagnaca dala powód do zajść burzli­
wych. W ydział, któremu poruczono zbadać tę 
sprawę, proponował uznanie wyboru za ważojb 
komisya zaś weryfikacyjna proponowała unie­
ważnienie wyboru. C a s s a g n a c  oświadczaj

 1------     r»ipnrZ6"

r v«™jsząc przytem , ż« d a m "  ;e<jnak m e 
ciw unieważnieniu jego wyboru, i  J' ;ació!, 
posmda dość wpływu u sW0U wa£a za nie- 
aby módz zapobiedz temu, co ‘; \ \ e s e n  
zręczne. H rabia I) o n  V i  i  i e '

Wpływu
Jbiedz tę

(uajskram i^;^13'?  H o t , , . . .  I  
i żna twierdzi! . awif‘a) oświadcza, że nie mo- 
Gambetly p ’ Jak°by lewica słuchała zawsze
^ a się w Z ?  W 6 ł  0  a S S a «  a a C Z(!UmLe '
cyalny kandvTyrZBZym stoPniu’ że były ofi'  
wać D o n  • cesarstwa śmie mu przery-
że zawsze k J ,11 e M a ' 11 e 8 6 “ odPowjada- 
dydaturom p  Przeciwnym oficjalny
czytać i*r, i w e ^ C o s s a g n a c  Cuoc —
nie pozwał! 0 ezw? wyborczą, ale prezydent 
- . ?  to. n  * e h a 0- n a e  mówi więc

***~__—  W a l n e  z g ro » ia i iz e * > * '-  człon- __
ków bratniej pomocy uczniów wszechnicy lwów- j około 
skiej odbędziu się jutro w niedzielę w sali III j
na uniwersytecie o godzinie 3. J uast ~  cf

* D z i e c i o b ó j s t w o .  W domu pana ‘
Kohna przy ulicy Bi^giokiej znaleziono w ka­
nale zwłoki nowo narodzonego już nieżywego 
dziecięcia. Domniemaną matkę. Maryę T. poko­
jową, liczącą lat 23, oddano <
stanowczo zaprzeczała, jakoby w  j ~j- o^^Unrlzenia jednak sprawdziły z

Dzieciobójczynię

m kan- 
chce od-

cza, że j '• *vuunvou . ji. x. __
“ owce J u l 1 zarzut ubliża Izbie 1
*a s )  C asr , 7 uwzg]ędnił tę przestrogę. 
prezydenta łi®a a c  odpowiada, że poważając
co b%dź hR>Ul Z7ni zadość jego żądaniu. Bądz 
^ebJ  izba w k7 rzecz^ bezprzykładną, a- 
Werjfikacyiric' F6W wn'° skom swojej kom isji 
^  chwili ,UZQâ a wybór za nieważny, 
być na kilka ■, t?rej w sposób brutalny mam 
w Izbie, moironi Pobaw ionym  mego krzesła 
Cauld-Bissaoci! podobnie jak ks. Larochefou- 
z teg°, iż o n n ?°W*edz*e^  2e jestem  dumny 
Jpoim winien i ? am lz b ? ; ale wyborcom 
Żadne u n ie w s i^  bronić mego wyboru. 
Wstrętne iak wyboru nie było tak
z Condoin t  u e unieważnienie wyboru 
wanymi fp rI zrobiła już trzech deputo- 
nował nm,„.,vZ7dTeut prosi m(

me pozwala na to. C a s s a g n a c  
da le j; prezydent przerywa mu 
podczas gdy lewica zachowuje się 
spokojnie. Paw eł Cassagnac mówi az a 
dżiny 7 i prosi w końcu, aby na P W g J  
posiedzeniu mógł dalej mówić, na cc' 8 v 

1 zgadza, odraczając posiedzenie do najbliższe 
czwartku.

—> J W p -  0 » w » l d  B a r t m a ń s k i )
wiceprezydent c. k. Namiestnictwa złożył w c. k. 
radzie szkolnej krajowej dyety swe, jako poseł

wanvrni rr> -*-■'«» j-«- .................. l n a seim krajowy w kwocie 180 zł., przezna-1 dzie się w mieście powiatowein o goo/umn x ..
aow ał uch® >ZJ ren t Prosi “ owcę, azeby s z a - , ^  zakupienie przyborów do nauki lokalnościach, wskazanych w kartach legityma-

uwaH  Izby). Ale nie było jeszcze ^  n  j
Gazeta T.wnwsiira z daia 9 listopada 1878.

poko­

rą lat 23, oddano o. *. . | dz' e
zaprzeczała, jakoby to j j )

Cię. Dalsze dochodzenia jednak epra _  ̂ _
wszelką pewnością jej wing- _ 
oddano do c. k. sądu krajowego karn g  •

* K r a d z i e ż .  Wczoraj około godzlny
9 wieczór skradł ktoś z t
kiewskiej pod 1. 4 przy ulicy ieatiainej ze
l  Łagów lustrynową jedwabna suknię w pasy
fioletowe i płaszcz jedwabny czarny z bronzową j

podszewką.s B u c h  t e l e g r a f i c z n y .  W paź­
dzierniku b r. nadano w Galicyi depesz 39.289; 
mianowicie 444 rządowych 545 służbowych 
i R8 300 prywatnych. W liczbie telegramów 
prywatnych znajduje się 15.735 tak zwanych 
S I  Nadeszło depesz 46.018, a to 544 
rządowych, 5.764 służbowych i 39.710 prywa­
tnych. Liczba depesz przetelegrafowanych wy­
nosi 116.685. Ogólna suma telegramów wy­
nosi zatem 201.992. Za depesze nadane wpły­
nęło 22.724 zł. w. a. brutto.

—  W y b ó r  u z u p e ł n i a j ą c y  je­
dnego członka Rady powiatowej w Ńadwórnie z 
grupy gmin miejskich rozpisany został nadzień 

, 12 grudnia bieżącego roku. Wybór ten odbę- 
| dzie się w mieście powiatowem o godzinie i w

... „l.t, „o mrc.y, w Jj.,

W  . . . . . . . . . .  . .

szką w swej dorożce nietylko portmonetkę z 
kwotą 60 franków, ale różne papiery i doku­
mentu, mające posłużyć do podjęcia Bpadku 
w sumie półtora miliona. Roztargniony gość, 

zapomniał w dorożce, dotychczas na- 
~ swej zgubie.

—  Ż ó ł t a  f e b r a  w dolinie Missisippi, 
według depeszy z Nowego Orleanu dnia 3 b. m.,
już zupełnie wygasła.

  B m i r  A f g a n i s t a n u ,  głośny w
ostatnich czasach Szj- Ali, jak donosi londyń­
ska A k a d e m y , pot.ada „.;że zdolności literackie 
i jest tłómaczem na język perski znanego „Ro­
binsona Crusoe.11

— B o c z n i k i  S l e b u k a d n e z a r a .
|  Muzeum Brytyjskie nabyło niedawno szczątki 
f tablicy z terakoty, zawierającej ustępy z ro- 
f czników króla Nebukadnezara (Nabuchodonozora),
: odnoszące się do dziejów 37 roku panowania 
i  tego monarchy i wojny jego z Egiptem.

3 f a o b o ł o  z i e m i .  Donosiliśmy 
niedawno o wyprawionej z Szemnicy saskiej 
karcie korespondencyjnej, która w 119 dniach 
odbyła podróż naokoło ziemi. Dyrektor poczt 
niemieckich obliczył, że gdyby nie okoliczność, 
iż karta ta w Jokohamie i innych miastach 
portowych musiała po kilka a nawet kilkanaście 
dni czekać na statki pocztowe, podróż jej na- 

trwałaby tylko 96 dni.
C l i i  u  przywiozła ostatnia poczta 

następującą wiadomość: Przeznaczony na am­
basadora w Petersburgu dla ostatecznego roz- 

■ wiązania sprawy kaszgarskiej dyplomata chiński 
Chung-How, po burziiwem zajściu na dworze 
cesarzowej, otruł się z zgryzoty. Zdaje się, 
iż Chung-How nie chciał się podjąć tej drażli­
wej m isyi, a nalegauy o to przez cesarzowę, 
w samobójstwie jedynie widział sposób uchyle­
nia się od niej.

Angelo De Gubernatis o Władysławie 
Tarnowskim.

(Dokończenie.)
„Opowiadano sobie — pisze dalej Lenar­

towicz do włoskiego p o e ty — o wypadku jego 
niby nieszczęśliwej miłości, której tiagiczny 
przebieg miał go powstrzymać stanowczo od 
zawiązywania nadal jakichkolwiek stosunków 
w tym rodzaju. Już to po prawdzie mówiąc 
żył jak świątobliwy anachoreta, który się zo­
bowiązał do zachowywania najściślejszej i 
najostrzejszej reguły zakonnej. Może być, iż 
jego serce było schorzałe. J a  jednak m nie­
mam, iż j^go ascetyzm na tym punkcie miał 
całkiem inne, i to bogdaj czy nie głębsze 
p rzyczyny- Było to bowiem w jego natu­
rze iż sobie odmawiał wszelkiego możliwego 
uszczęśliwienia dla tego tylko, ponieważ wi­
dział t j la  nic-zezęśliwych wokoło siebie..



To pewna, iż w jego duszy nie postała żadna 
pospolita skłonność.

„Od dzieciństwa m iłow ał nam iętnie 
muzykę, tę, jak ktoś słusznie powiedział, n a j­
czystszą, i najbardziej idealną ze wszystkich 
sztuk. To zam iłowanie wzniosło go nad po­
ziom wszelkiej powszedniej rzeczywistości. 
Biedny organista" jego parafji w tajem niczył 
go najpierw  w kunszt rozpoznawania nu t 
muzycznych. Melodye, które podsłuchał w i 
kościele, odgryw ał potem na starym  klawi- 
cymbale domowym. Tak samo też odtwarzał 
pieśni ludowe, posłyszawszy, jak je śpiewali 
wieśniacy w polu. Pierwsze utw ory muzy­
kalne i poetyckie W ładysława Tarnowskiego 
datują się z czternastego roku jego życia. 
W szelako rodzice byli przeciwni rozwijaniu 
tej potężnej skłonności w młodzieńcu, któremu 
radzi byli dać bardziej praktyczne wychowa­
nie. Sztuka jednak podbiła go sobi9 zupeł­
nie, zwłaszcza odkąd poznał i polubił A rtura 
Grottgera, który także za młodo um arł.

„W ładysław  pobierał nauki we Lwowie 
i w Krakowie, gdzie poznał sędziwego Szy­
mona Dutkiewicza, męża znanego zarówno 
ze swej nauki jak i z cnót obywatelskich. 
Pamięć tego zacnego starca, którego uw iel­
biał i kochał, przechował aż do śmierci. 
Lubo tryb życia, jaki sobie obrał W ładysław, 
narażał go na różne przykrości, przecież umiał 
się odwzajemniać innym za każdy życzliwy 
uśmiech, którym  go obdarzali, za każde u- 
ściśuięeie d łoni, którą mu podano. Odpłaca­
jąc się za te, jak je nazywał, dobrodziejstwa, 
potrajał samochcąc ich cenę, okazywaniem 
za nie najżywszej wdzięczności. Oo do mnie, 
nie waham się wyrzec przekonania, iż do­
póki żyw będę nie znajdę podobnego jem u 
przyjaciela, coby dla rzeczy szlachetnych ta ­
kim  jak on przejmował się zapałem, a przy- 
tem snuł z siebie tak urocze m arzenia i po­
trafił je wyśpiewać tak m ile“...

Tu się urywa wątek listu Lenartowicza. 
Resztę dopowiedział D e-G ubernatis; poda­
jem y więc poniżej koniec nakreślonego prze­
zeń nekrologu.

** *
„Objawy szlachetnej rzewnej fantazyi, 

którem i ś. p. Tarnowski darzył swych naj- 
zaufańszych przyjaciół, pozostaną zapewne 
jeszcze na długo tajemnicą dla osób postron­
nych. Nie mogę się tern pochlubić, abym 
um iał po polsku; nie mogę więc objawić 
własnego zdania o' jego poezyach w tym  ję­
zyku. To wiem jednak, iż jego całe życie 
było poematem, i że w istocie trzeba było 
być poetą nawskróś, aby chcieć i potrafić 
żyć jak on... Zresztą istnieje pewien język 
upowszechniony w świecie, który jest zrozu­
m iałym  dla wszystkich. Tym językiem prze­
m awiał on do mnie zaraz za pierwszem spot­
kaniem się i ujął mię za serce... W jego 
muzyce panuje niewy-łowiona słodycz. Ależ- 
bo jego melodye są, właściwie mówiąc, od 
początka aż do końca głębokiem tylko wes­
tchnieniem . Melancholja i wdzięk tych kom- 
pozycyj mile pieszcząc ucho, wzruszają każde 
czułe serce. Nie wchodzę w to, czy młody i 
natchniony artysta polski w swych utworach 
czynił zadosyć wszelkim wymogom kontra­
punktu, równie jak  nie żądam od poczciwe­
go wieśniaka, aby mi zdawał sprawę z me­
trycznego i rytm icznego układu swych po­
wabnych i sm ętnych piosnek. Słucham  ich, 
oto wszystko... a nasłuchawszy się ich, daję 
znowu folgę moim marzeniom. Melodye owe 
przypominają cichy szum, jaki w iatr sprawia 
w sosnowym borze, szmer złodstej fali, po­
wiewającej na zbożowym ła n ie , gruchanie 
synogarlicy i kwilenie słow ika, cała sielska 
przyroda odzywa się w nich i wprawia du­
szę w tkliwą zadumę...

„W śród bardziej sprzyjających okoliczno­
ści, Tarnowski byłby zapewne swój samoro­
dny talent, co mu się gw ałtem  z piersi wy­
rywał, ujął w karby dydaktycznego m echa­
nizmu, którego sztuka koniecznie wymaga. 
Talent ten jednak poszedł luzem ; to też 
śpiewał i gryw ał po swojemu.... Jakkolwiek 
atoli nie zdobył się na nic doskonałego, prze­
cież należy mu się uznanie za to, że szedł 
przynajmniej swym własnym  torem, mówił 
to, co chciał powiedzieć, jednem  słowem był 
sobą samym. Udało mu się wszakże wysnuć 
z swej piersi kilka melodyj oryginalnych, z 
z których niejedna pojawi się może kiedyś w 
kunsztownych utworach przyszłych mistrzów. 
Jego Achm ed  czyli P ielgrzym  z  miłości, o- 
peretka z muzyką w dwu odsłonach, która 
m iała być przedstawioną ubiegłej zimy po 
raz pierwszy na teatrze w Dreźnie, da mo­
że pochop innym  kompozytorom do zaczer­
pnięcia z niej motywów o tyle szczęśliwszych, 
iż ogół dopiero z nich poweźmie wyobraże­
nie o twórczości muzykalnej pierwotnego 
autora.

„S. p. W ładysław  dożył tylko lat trzy­
dziestu kilku. U m arł samotny, jak  żył. Za­
nim  puścił się w ostatnią podróż, powierzył 
mi krótką swoją kompozycyę z prośbą, bym 
ją  ogłosił we F lo rencji. Jest to pieśń bez 
słów. Wszyscy, co ją  słyszeli zgodzili się 
na to, że nuta jej przypomina huk rozbuja- 
łych  bałwanów, kołyszących człowieka, któ­
ry  żegluje w nieskończoność.... Pieśń tę go­
dzi się przeto nazwać śpiewem łabędzim na­

szego artysty, czyli przygrywką do jego sk o ­
nu.... Teraz fale morskie kołyszą go na wie­
ki, a ową króciucłm ą elegię, której przezna­
czeniem jest opłakiwanie jego zawczesnego 
zejścia, sprzedaje księgarz Y enturini we F lo­
rencyi na dochód ubogich tego miasta. W y­
pada mi w tern miejscu zaznaczyć, iż n ie ­
boszczyk przed pięciu laty przybył um yślcie 
do FJorencyi po to, aby dać koncert na u- 
bogieh....

„Dopełniwszy mojego zadania, nie prze­
praszam nikogo za to, że go zaprzątnąłem  
tak długą wzmianką o przyjacielu, którego 
straciłem . Wszak już nie nadarzy mi się tak 
rychła sposobność ku te m u !... Ludzie podo­
bnego zakroju jak ś. p. Tarnowski są tak 
rzadkimi na świeeie, że częstszego naw et wzna­
wiania ich pamięci nie należy uważać za 
zbyteczne, osobliwie w ustach osób, co się 
zaszczycały ich przyjaźnią i niestety postra­
dały je  bezpowrotnie. Nie byłoby też zaiste 
nic w tern dziwnego, gdyby mój nieodżało­
wany przyjaciel odżył powtórnie w moich o- 
powiadaniach ta k , jak żyć-będzie zawsze w 
moich w spom nieniach!... Być może nawet, 
że moja wzmianka o nim  wypadłaby wtedy 
jeszcze rzewniej....

„Poczytywałem niekiedy za przyjaciół 
ludzi, którzy mię potem niegodziwie zdra­
dzali. Pomimo tego nie zdołałem jeszcze u- 
wierzyć, aby przvjaźń była czczym tylko blich­
trem , i żeby każdy z przyjaciół pam iętał je ­
dynie o sobie. Owszem zdołałem sobie po­
zyskać kilku praw dziw ych przyjaciół, którym 
niezmiennie wiary dochowuję. Do rzędu tych 
przyjaciół od serca zaliczam także ś. p. T ar­
nowskiego, choć obecnie niosę mu w ofierze 
tylko parę marnych wierszy, które powy­
żej nakreśliłem .

A n g e l o  d e  G u b e k n a t is .

OSTATNIA POCZTA
Prezydent Izby deputowanych , dr. 

R e c h b a u e r  uwiadom ił posłów o odrocze­
niu sesyi następującem  pismem : „Jego ces.
i k. Apostolska Mość raczył najwyższem po­
stanowieniem z 6go b. m. odroczyć sesyę 
Rady państwa z dniem 7go b. m. aż do 
dzlszego zarządzenia. Mam zaszczyt zawia­
domić o tem panów deputowanych stoso­
wnie do odezwy c. k. m inisterstw a spraw 
wewnętrznych z tym  dodatkiem, że dzień i 
porządek dzienny przyszłego posiedzenia 
Izby podany zostanie pisemnie do wiadomo­
ści deputowanych."

Repatryacya e m i g r a n t ó w  b o ­
ś n i a c k i c h  przebywających w Austryi, 
przeprowadzoną będzie, jak donoszą N aród. 
N ow iny  w sposób następujący : Em igranci 
z dystryktu banialuckiego przeprowadzeni 
będą przez granicę bośniacką 9, 12, i 18, 
listopada pod Starą Gradyską, Brodem i 
Kostajnicą ; em igranci z dystryktu bihaekie- 
go przejdą granicę w czasie od 9go listopa­
da do 8go grudnia pod Dolnym Łapaczem, 
Zawałem, Prosidzenym -Kam ieuiem , Oblajem, 
Nowi i K osta jn icą ; wreszcie emigranci 
z okręgu trawnickiego wprowadzeni zostaną 
do Bośuii 15go b. m. przez Siń. W ogóle 
repatryowanych będzie z Kroacyi i Sławonii 
83.860 em igrantów, którzy prowadzą ze so­
bą około 60.000 sztuk bydła.

Między g a b i n e t a m i  l o n d y ń ­
s k i m  i p e t e r s b u r g s k i m  toczą się 
w tej chwili jakieś rokowania, o których 
przedmiocie i kierunku głuche tylko do pu­
bliczności dochodzą wieści. Słychać, że hr. 
Szu wałów, który na Peszt i W iedeń wraca z 
Liwadyi, ma poruczoną ważną missyę do Lon­
dynu. Jeżeli wierzyć można iuformacyom 
wiedeńskiego lagbla ttu , poruszyć miała Ros- 
sya sprawę częściowej r e w i z y i  t r a k t a ­
t u  b e r l i ń s k i e g o .  Gar, tak brzmi to do­
niesienie, życzy sobie aby w ą w o z y  b a ł ­
k a ń s k i e  n i e  p o z o s t a ł y  n a d a l  w 
r ę k u  w o j s k  t u r e c k i c h .  Szuwałow ma 
zaproponować gabinetowi St. Jam es, aby te 
bardzo ważne pozycye oddane zostały pod 
straż m i l i c y i  w s c h o d n i  o - r u m e l -  
s k i e j , która według traktatu ze wszystkich 
żywiołów ludności rumelskiej ma być złożo­
ną. Dalszym przedmiotem misyi Szuwałowa 
ma być propozyeya utworzenia a u t o n o ­
m i c z n e j  M a c e d o n i i  na wzor kongre­
sowej Rumelii. Jeżeli gabinet angielski zgo­
dzi się na te propozycye, Rossya przyjęłaby 
na się obowiązek użyć całego swego wpły­
wu w celu pojednania Szyr Alego z Anglią. 
W  Liwadyi żywić mają nadzieję, że ks. Bi­
smarck, z którym  Szuwałow zjedzie się w 
Berlinie, poprze te propozycye rossyjskie u 
gabinetu St. Jam es.

Nie potrzeba wielkiej przenikliwości po­
litycznej, aby przew idzić, jaki los czeka w 
Londynie owe propozycye rossyjskie. To co 
nazwano skrom nie „rewizyą traktatu berliń­
skiego" —  byłoby po prostu obaleniem tego

traktatu w jego najważniejszych postanowie­
niach co do Bułgaryi. Wąwozy bałkańskie 
w rękach milicyi rumelskiej, to przecież o- 
czywiste połączenie Bułgaryi nadduuajskiej z 
transbałkańską, a utworzenie autonomicznej 
Macedonii -— to rozszerzenie Bułgaryi aż do 
morza Egejskiego. Czemże więc są te pro- 
pozyeye jeżeli nie insynuacją, aby Anglia 
uznała traktat sanstefański, którego negacją  
jest. traktat berliński. ? A w zamian za tak o- 
grom ne ustępstwa, cóż Rossya proponuje A n­
glii? Użyć swego'wpływu naem ira Afganistanu, 
aby pogodził się .z Anglią Ależ gabinet an­
gielski właśnie chce stłum ić ten wpływ ros- 
syjski w Kabulu i dla wyparcia tego wpływu 
z Afganistanu gotów jest prowadzić wojnę z 
Szyr Alim. Nie podobna przypuszczać trans­
akcji, w której jedna strona wszystko a 
druga nic by nie zyskała.

Jeżeli jednak wskazana tu podstawa u- 
kładów jest po prostu niemożliwą a więc i 
niegodną wiary, nie wyklucza to bynajmniej, 
by układy nie toczyły się na ianej podsta­
wie. Konflikt z Afganistanem, bądź co bądź 
nie wygodny dla Anglii, mógł dać impuls 
do rokowań. Dyplomacja rossyjska umiejąca 
zawsze wyzyskać dobrą sposobność dla swyeb 
ceiów, nie mogła przeoczyć nastręczających 
się korzyści. I  oto druga wersya o ukłaHach 
anglo- rossyjskich: Gabinet petersburgski p ro­
ponuje londyńskiem zawarcie układu albo 
nawet formalnej konw encji, mocą której wol- 
noby było Rossyi p o s u n ą ć  s w ą  g r a ­
n i c ę  w A z y i  ś r o d k o w e j  a ż  p o  
M e r  w, Anglii zaś za poprzedniem upoważ­
nieniem  em ira Kabulu obsadzić wąwozy na 
granicy indyjsko-afgańskiej. Jeżeliby emir 
nie dał tego upoważnienia, obowiązuje się 
Rossya zachować ścisłą neutralność w woj ■ 
nie między Anglią i Afganistanem. I  w tej 
propozycyi korzyść oczywista jest po stronie 
Rossyi, która z owładnieniem  Merwu zbli­
żyłaby się ku morzu i weszłaby w bezpo­
średnie sąsiedztwo z angielskiemu Indyami, 
podczas gdy Anglia w najlepszym raz e zy­
skałaby to, że miałaby ciągle na karku nie 
bezpiecznego rywala. Angielscy mężowie 
stanu zanadto są przebiegli, aby poszli na 
lep dypbm acyi rosy jsk iej, wobec której w 
całej Europie ma słuszny walor przysłowie : 
„Timeo D anaos et donn feren tes;“

Globa londyński ogłasza autentyczny 
niby raport o zawiązkach zatargów między 
A nglią a Afganistanem. W roku 1876 lord 
Lytton zaprosił emira na zebranie do Delhi, 
gdzie króiowę angielską obwołano C esarzo ­
wą Lsdyj-,ką. Em ir aie d»ł żadnej odpowie­
dzi. Wśród tego rząd indyiski otrzym ał wia­
domość, że em ir jest niezadowolony i że w 
Kabulu przebywa agent rossyjski. R/.ąd za­
prosił em^ra na konferencję do Pesząweru; 
em ir wysłał swego reprezentanta. Konferen- 
cya rozpoczęła się 23 stycznia 1877 i trw a­
ła  sześć tygodni, ale em ir nie chciał się 
wdawać w żadne układy. Augba żądała, aby 
jej reprezentanci udali się do B>ratu, Balehu 
i Kandsharu, ale nie obstawała przy wysła­
niu posła do Kabulu, gdyż em ir był temu 
przeciwny; zarazem jednak ofiarowała em iro­
wi przym ierze zaczepne i odporne, tudzież 
przywrócenie subwencyi płaconej Dost-Moho- 
medowi. Gdyby em ir był pragnął zapewnić 
następstwo tronu ulubionemu synowi swemu 
Abdulli, byłaby mu je Anglia poręczyła. 
Propozycye te przedłożone zostały emirowi 
na piśmie. Odpowiedź na nie świadczyła o 
braku pojednawczości ze strony emira, który 
nie chciał mieć nic z Anglią do czynienia i 
obsypywał ją  najostrzejrzemi zarzutami. Uwa­
żał on zajęcie przez Anglików Quetty za za­
grożenie swej władzy. Sir Lewis Pelt?, re­
prezentant angielski, nadarem nie usiłował 
znaleść jaki środek dla porozumienia się, a 
nakoniee opuścił 2go kwietnia Peszawer, nie 
uzyskawszy podpisu traktatu. Globe dodaje, 
że em ir rzeczywiście wypowiedział Anglii 
wojnę podczas konferencji w Pe-zawer i że 
od 26 marca, kiedy wysłannik jego um arł w 
Peszawerze, nie przyjęto żadaego pisma od 
emira. M iele osób podejrzanych, iż są szpie­
gami angielskim i, zostało przez emira zabi­
tych. Przed półtora rokiem wezwał był em ir 
naczelników plem ion, aby mu dali pomoc 
zbrojną w świętej woj aie z Anglią.

Bombąiski dziennik Pioneer m ó w i, że 
w wojsku atgańskiem , w wąwozie Khyber, 
z powodu chorob i braku żywności wielkie 
zbiegostwo. Z Lahory donoszą, że w wąwo­
zie K hyber słyszano lekki og eń karabinowy. 
Wojako afgańskie w Ali Mużyd jest nawie­
dzone silną febrą O fi ‘erowie nalegają ua 
emira, aby rozpoczął bezwłoezaie wojnę, al­
bo Cofnął woj.ska. W Dżell-dabad umiera co­
dziennie po 30 do 40 żułnierzy.

Mr jak wielkich k ł o p o t a c h  f i ­
n a n s o w y c h  znajduje -się rząd rossyjski, 
można poznać z następujących słów peters­
burskiego dziennika giełdowego : „Jest nie­
zaprzeczonym faktem, że odtąd 180 m ilio­
nów rubli, to jest trzecią część wszystkich 
dochodów państwowych będziemy musieli 
poświęcać na opłacanie procentów od po­
życzki narodowej. Suma ta nie będzie się

zmniejszać, lecz przeciwnie, co łatw em  jest 
do p rzew idzenia , będzie się zwiększała. 
W ostat lich dwóch latach długi nasze po­
dwoiliśmy prawie i skutkiem tego potrzebu­
jemy rocznie o 70 milionów więcej dla 
opłacenia procentów, co się daje tem  bar­
dziej uc/uć, że już wtedy, zanim jeszcze 
wojna się zaczęła, mieliśmy deficyt. Nie 
mało będzie potrzeba zręczności, aby poko­
nać trudności wynikające z takiego położe­
nia rzeczy. “ Ponieważ zaś wojsko i m ary­
narka potrzebowały przed wojną rocznie 200 
miliouów rubli, więc wynika z tego, że na­
wet w razie, gdyby obecnie nie przyszło do 
wojny, przeszło dwie trzecie wszystkich de- 
chodów trzeba będzie oddać departamentom 
militarnem u i długów państwowych. Trzeba 
jeszcze i to mieć na oku, że oprócz znajdu­
jących się już w obiegu 700 miliouów 
w chwili, gdy jeszcze nie padł ani jeden 
strzał, wypuszczono podczas wojny w obieg 
500 milionów niepokrytyeh banknotów , i że 
dług ten zmniejsza o połowę wartość ku r­
sujących pieniędzy papierowych. Z powodu 
tego sm utnego położenia rzeczy robi R usshi 
M ir  następującą uw agę: „Oszczędność je s t 
jedynym środkiem zaradczym. Kraj nasz jest 
nbogim, ludność w stosunku do obszaru 
szczupła, produkeya i handel nie rozwinięte. 
Nie jesteśm y w sianie dłużej znosić nałożo­
nego nam  ciężaru finansowego. F ra n c ja  
okazała się dość bogatą, aby módz znieść 
cały szereg polityczuych katastrof, ale my 
jesteśmy ubodzy i nie posiadamy odpowie­
dnich źródeł. Powinniśm y się na seryo za­
brać do pracy, aby rozwinąć nasze krajowe 
źródła."

S i ł y  t u r e c k i e  przeznaczone do 
stłum ienia p o w s t a n i a  b u ł g a r s k i e ­
g o  koncentrują się głównie między S a l o -  
n i k ą  a S e r e s .  K om endant turecki S a -  
1 i e b basza wyraził się, że jeżeli będzie 
m iał do dyspozycji 60 batalionów, przepro­
wadzi w 15 dniach pacyfikacyę kraju. Na 
razie ma on .jednak dopiero 19 batalionów 
w sile około 8000 tysięcy ludzi z 28 dzia­
łami, które nie wystarczają do energicznego 
działania, zwłaszcza, że powstańcom bułgar­
skim przybywa pomoc ze strony pewnej czę­
ści greckiej ludności w Macedonii, t. z. Buł- 
gacfonów, którzy od dawna sympatyzują z 
Bułgaram i i mówią ich językiem.

TELEGRAMY GAZETY LW OW SKIEJ
W i e d e ń ,  8 Pstopada. Pol. Corr. 

donosi z K onstantynopola: P orta  w y­
stosow ała wczoraj n o w ą  n e t ę  d o  
ks .  L a b a n o w a  z doniesieniem, że 
w dystrykcie Demotika wsie zostały 
splądrow ane i zburzone przez bandy 
bułgarskie, o których mówią, że zor­
ganizowane zostały na terytoryum  
przez Rossyan okupowanem. Nota żą­
da śledztwa oraz użycia środków re ­
presyjnych i prew encyjnych.

Polit. Corr. donosi z Aten 7 b. m.. 
N o w y  g a b i n e t  tak został złożony: 
K um unduros prezydyum , spraw y w e­
w nętrzne i spraw iedliwość, Delijannis 
sp raw y  zagraniczne i finanse, Bubulis 
w ojna i m arynarka.

B u d a p e s z t  8 listopad. Tel. 
pryw.) J a b ł o n o w s k i  i Koller złó- 
zyli m andaty do delegacyi. W ęgierscy 
delegaci zam ierzali z początku zażą­
dać od hr. A ndrassego w yjaśnień na 
publicznem posiedzeniu, w końcu je ­
dnak postanowili poprzestać na pouf­
nych wyjaśnieniach. Obie delegacye 
nie rozpoczęły jeszcze p rac  w łaści­
wych, i jak  słychać nie uczynią tego 
przed otrzym aniem w yjaśnień od hr. 
Andrassego. Mówią jednak, że hr. A n- 
drassy me myśli dać w yjaśnień, a za 
przypuszczeniem tem przem aw ia ta  o- 
koliczność, że w edług Pest. Cor. oprócz 
zapowiedzianych wczoraj przedłożeń 
mają być jeszcze wniesione spraw o­
zdania o przeprowadzeniu okupacyi i 
użyciu 60 milionowego kredytu, dalej 
specyfikacya wydatków okupacyjnych 
i projekt kredytu okupacyjnego na r. 
1879.

Budapeszt, 8 listopada. O e- 
s a r z  p r z y j m o w a ł  d e p u t a c y ę  
s e j m u  k r o a c k i e g o ,  k tóra w ręczy­
ła  adres, Cesarz życzliwie przyjął za ­
pew nienia lojalności, ale dodał przy- 
tem, że sejm zajmował się także sp ra-



wami zagranicznemi, które nie należa
do jego praw nego zakresu działania. °

W I z b i e  w y ż s z e j  Tisza złożył 
w spraw ie przesilenia gabinetowego 
takie sanie oświadczenie jak w Izbie 
deputowanych i wniósł trak tat berliń­
ski. W rozpraw ie adresowej hr. Sze- 
ehen oświadczył, że niesłusznie żada- 
ją  od m inistra spraw  zagranicznych 
program u w chw ili, gdy bezpieczeń­
stwo m onarchii oraz względy wojsko­
we i handlowe wym agają zmiany g ra ­
nic. Mówca zgadza się na te zmiany 
Projekt adresu przyjęto.

b rałfl^M g l0 r S k a  d e l e g a ° y a  wy- 
j  a ozlavego prezydentem, otrzym a­
ła  przedłożenia budżetowe i w ybrała 
komisye.

P a r y ż ,  8 listopada. Gram b e t t a  
p r z y j m u j ą c  r o b o t n i k ó w  z Avey- 
ron ganił przeniesienie siedziby rządu 
do W ersalu i rzekł, że na szczęście 
nie będzie to trw ać zawsze.

. R z y m ,  8 listopada. Capitale do­
nosi: Przedw czoraj podpisana została 
k o n w e n c y a  m i ę d z y  w ł o s k i m  i 

. a n c u s k i m  r z ą d e m  stanowiąca 
pierwszy krok do usunięcia przym u­
sowego obiegu banknotów. Włochy 
zobowiązują sję w konwencyi znieść 
banknoty opiewające na mniejszą kwo­
tę niż 5 lirów i otrzym ają z banku 
francuzkiego 100 milionów włoskiej 
monety srebrnej, która puszczoną zo­
stanie w obieg we W łoszech i będzie 
wykluczoną z obrotu w innych 'pań­
stw ach do związku m onetarnego nale­
żących.

P a r y ż ,  9 listop. Tutejszy am ­
basador rossyjski zaprzecza donosie- 
niu Times, jakoby c a r  b y ł  c h o r y .

P e t e r s b u r g ,  9 listop. P ółu . 
rzędowe dzienniki stwierdzają, że z Li- 
wadyi nie nadeszły żadne wiadomości 
w sprawie mianowania hr. S z u  w a 

kanclerzem. Zaprzeczają 
także wieściom o dym isji G o r c z a -

s i e : . v L° „ ~ T 0 r , o w a  p °-

s a n i  objął tekę 'h a td ta .11’ DepU*' P e '

Telegrafowany kurs wiedeński.
W i e d e ń ,  8 listopada 1878, g0(iz 2 

^ifi- 20. Losy kredytowe 160-25, W m . akcye

i przemysłowej.
1878.
płacą żądają

O

155 50-
pa- 

Wę-

I kredyt 207’— , Akcye angio - austr. 97 25 
I Akcye banku Union 65 75, Akcye kolei Ł t-  
! rola Ludwika 237 - ,  A kcje  kole! północnej 
i 201-50 Akcye kolei południowej 69;—  Akcyo 
i kolei Alfold tl5 '2 5 , Akcye kolei Elźmety

157-  Akcye kolei Lwow-Czermow. S 24 25
Akcye 'kolei węg. północno-wschodniej i 09-50, 
Akcye kolei Rudolfa 110— , Akcye kolei

Albrechta obli« ' paÓf "
cie 63 90 Galie, oblig- indem . 82 50. Losy 
* r  1864 142— - Akcye kolei siedmiogrodz­
kiej 105-50, Akcye banku obrotowego 1 0 0 - ,
Losy tureckie 19*50, Akcye o et wę„
 Akeye kolei państwowej
Akcye banku ż w iro w e g o  lOB SO^Ihibel

pierowy 1-147*. « * * * •  * *  • * »  w  
pierskie W y 8 0 - .  * “ *• ^  67 00. W ę-
m eiBk. r .n ta  83-90.

w f e d e ń .  8 listopada, g o fe
6. m inut 66. Afcye k redy tom  233 80, d a -
fr, , __ A.kcye banku Union — .

6 0 , ^  68-75

D 1 eo-77 Galie. bank. hyp. 90 25,Renta nap. 60 <<> J .
Gal. „ b ig  indesro- 8 1
banku wlośe. 88- .  8 r' . l 8 s 0 -------'
Napoleonsdor 9 B8«/„ R»bei papierowy ,
Usposobienie słabe.

W i e d e ń .  duU 9go listopad , g .  
dżina 10 miaut 45. Aaoyo sredyva* - .4 8 0 ,
, . . .  07-75 U asonsoank K .-

lej^KaroULudwika 337 50. południowa 
] Karola Gal. listy zastawcy,

2 1  G ^^ b sty  indemnizaeyjna — , Mark. 
niem .’ — -  Gal. bank rustykalny — U f  
sy z r .  1860 — — > Napoleoasuor W S - . J a p , -

Bob. dość silne. ___ _____________ ___________

Odpowiedzialny r«dsttor

kwoty 3.695 zł. 95 ct., czyni razem 3.766 zł. 
82 ct. wa

Za te dary, składa Dyrekcja Zakładu głu­
choniemych szanownym P. T. ofiarodawcom 
szczere podziękowanie.

Lwów dnia 7 listopada 1878.

J f A B E S Ł A B T E

Zwraca 
inserat fabrykanta 
c z y ń s k ie g o .

się uwagę na dzisiejszy 
nafty P i o t r a  M i ą -

W y k a z  o s ó b  z m a r ł y c h
w czasie od 21 do 30 Września 1878. 

Pasławska Marya, córka c. k. urzędnika, 
1, na zapalenie kiszek. —  Pączek Aniela, 

4, na błonnicę. —  MuDd 
a, — cholerynę. —  Górski Wła-

1. 1, na 
córka siodlarza, 1 
Hudes, 1. 1 l9, na
dysław, syn kupca, lA /u , na brak sił

W J a (S y a J a w Ł « z i & s k I.

 0 »  E K 8 P J i I > f C Y I
D o d*isiejsxego num eru dołącza  
V ? L n it e t u  akadem ickiego na albumprospekt k o m ite tuprospeai. * j  Kraszewskiemu,

poświęcone A-

p o d z i ę k o w a n i e .

Piaff dalszy składek, które na rzecz Za­
kładu głuchoniemych we Lwowie nadesłali: 

i św Magistrat król. miasta Krakowa ze
i składki 17 zł., p. Gustaw Nowak 8 zł., sw.
' Reprezentacya miasta Oświencima 25 zi., p. 

Ignacy Hubczak 20 ct., p. Darnazy Kunaszewski 
1 zł., p. Klemens Pozdruuki 1 zł., P- Los 
ct., p. Komarnicki 1 p. Tckorznicki z Wo- 
jatycz 5 zł., składka w c. k. urzędzie poczto
wym w Chirowie 2 zł 77 ct., P- Antoni Czu

i czawa 10 zł-, ze składki 
i “ym w Warzycach 2 zł 

pleban ,  P obużau j  £
-; z do|ic7flt1iaT„

;*nnik lwowskiej Izby handlowej
L-"ovt>, dni* 8 listopada

K a r * * l « ł d y  w i e d e ń s k i e j  
dni* 6 listopada 1878.

1 . A Jk e y e  za sztukę.
io i . g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. * 
Kol. iwow.ozer.-jas. „ 200 zł. m.k |  
Banku hip. galie, 200 zł. w. a. g 

kredyt, gai. po 200 zł. w.

łow’ K d v F  “ R"IU 100 **■ *■ “ Myt. gaac. 5-/ w s
- **/• ’ .'

«*fc *Luty d łu ń e  . Z. kr. wi. e'./0 w. s , |  
8 . L is ty  «iis»Zn© z* yoo zł. 1  

Ogóin roin. k rv,d. Zakł. dla Uai g 
l Bsiow. 6%  lo». w 15 lat. H 

T*w. kr. a .  « /  w. a. w 15 lat. 1
m n 6 /e łT. a. w 30 iM. ■*.

*
. 4 .  O b l i g ł  za 100 zł.
iademna. g a li.. 5“/0 m k

4 U B 5 S ,J 5 l J ? f ' » Ł

* a  mt - tjtanisławswf.

cesarski
^ ju ieo n d o r . ‘ -
fOłśuipBryał

T  ■

w ■

f.b ct złr. ci.
waluta austr.

234 50 287 —
23 - 125 -

248 - 261 -
216 - 220 -

■s5 20 85 90
80 26 bl 25
85 20 85 90
90 — 90 75
?8 75 90 25

90 25 91 30

--- - ------

82 50 83 50

90 - 91
89 50 = 0 75

4 50 15 50
19 50 2 1 -

5 45 5 55
5 48 .5 8
9 36 9 44
9 60 9 72
1 73 i 83

14  ̂ 16
57 50 58 50
99 50 101 -
99 25 i  00 50

r j-Û p gad n8tWa W b&nkn 
je d Doi!(;8> iev '  : :

I • t y c z e ń . ^ i f ^ w a  w srebrze-

; •' - ■ 

i g s & e : .
n I8to P° 600 ałr- 5°/» •

18W 100 **r- 50/6 . •
I '• n premią) po 100 Złr.
Renty Oomo po8i a 50 złr.

s Listy zastaw “ r- ass- ■ • ■
\ złr. a«/0. 00,611 Państw, po 120 
I Austr. asyg. śksjrK ' „ ' ; > • • •  

Aastr. renta zł w o l ^ 08 1878 ’6°la ’ 
3 .  O b l t  oa podatk. 4®/0 .

żywo-
tiiyeh. —  Ostrowska Marya, zona szewca, 1. 49 
aa wadę serca. —  Spierer Amalia, córka kel­
nera, l. 4, na błounico —  Blind Marjem zaro- 
bnica 1. 66, na błąd serca. —  Kitler Tekla, 
z domu ubogich 1.78, na uwiąd schyłkowy. —  
Koszycki Stefan, posługacz, 1. 40, na otrucie
kwasem siarczanym. —• Kozłowski August, syn 
obywatela miej. 1. 1. na wodogłowie. —  Mi- 
hułowicz Józefa, wdowa po c. k. naczelniku 
sądowym, 1. 37, na ropnicę. —  Spierer Isak, 
syn kelnera 1. 2, na błonicę —  Munz Fiiszel, 
zarobuica, 1. 23, na suchoty płuc. Waligórska 
Antonina, córka majstra krawieckiego, 1 *j 
na wodogłowie. —  Michniewicz Bronisława' 
córka obywatela ziemskiego, 1. 20, na zapale- *
nie nerek. —  Menkes Abracham, drukarz 1.
56, na rozedmę płac. — Krzyżanowska Fran­
ciszka, żona rewizora policyi, 1. 38, na zapale­
nie płuc. —  Mazurkiewicz Teofil, szewc 1 47
na drgawkę opilstwa. —  Demków Jacenty! 
wieśniak, 1. 28, na suchoty płuc. _  Bernolak 
Mateusz, emerytowany c. k. urzędnik 1 66 
na raka gruuzoła przy pęcherzu. —  Schajer 
Aloizy,: subiekt handlowy, 1. 24, na otrucie.

_ —  Jarosz Ewa, zarobuica, 1. 50. na zapalenie 
~  nerek. —  Altmann Sobel, żona faktora, 1. 50,
. t na suchoty płuc. —  Skerl Michalina, żona za-

81̂  rządcy drukarni, 1. 34, na gruźlicę p łUC- ___
Beisinger Amalia, żona rewizora policyi, 1 35 
na drgawkę rodzącą. — Chodorowicz 
Edmund, dziecię właściciela realności, 1. 5 ’/ 
na gruźlicę płuc. — Trybka Małgorzata, żało­
bnica 1. 60, na tężyc i zanik schyłkowy. ___
Baranowicz Karolina, żona malarza, ]. 25 na 
gruźlicę płne. — Schónthaler Karolina, dziecie 
szewca, 1. 3 ł/g, na. zapalenie błon mózgowych"
—  Fedyna Michał, respicient straży akcyzowej, 
1. 28, na suchoty płuc. —  Szymański Józef, 
właściciel realności, 1. 61, na zapalenie płuc.
—  Eożniatowska Eleonora, szwaczka, 1. 25, 
na durzycę brzuszną. — Rębacz Michał, pry­
watny, 1. 78, na zapalenie trzewów. —  Mu­
szyńska Emilia, córka majstra szewskiego, 1. 3 
na suchoty płuc. Szczepauowska Marya, wdowa 
po c. k. urzędniku 1. 60, na zapalenie płuc.

Lwów duia 2 pażdziennika 1878. ^
p7-»% żądają

Koi. Kar. Ludwika po 20J zł. m. k. . ?!?'50
iiwow.Cisern.koieipo200zł.w.tk. wsr, . I**" 553 _

płaeą. M W  k' 68^5 68.75

w kościele parafial- 
ks. Modest D ębicki 

50 ct. Suma 70 zł.
poprzednio uzbieranej

P rzy jecba li do Lw ow a
dnia 9 listopada 1878.

Hotel Europejski.
Pp. G. Dwornieki z Rossyi. K. Macewicz 

z Głinnik. A. Schwenkeri z Londynu. M. Tro­
jan z Anglii. M. Zellermeier z Tarnopola.

Hotel George‘a 
Pp. A. hr. Gołucho-wski z Łosiacza. M. 

Bernstein z Paryża. K. Torosiewicz z Podola. 
L. Palester z Paryża.

Hotel Langa.
Pp. E. Schmidt z Wiednia. J . Birnbaum 

z Wiednia. A. Richs z Wiednia. E Bach z 
Wiednia. J. Koch z Wiednia.

Hotel Angielski.
Pp. G. Axentowicz z Danilcza. J . Jordan 

z Oiszanicy. J . Kotowicz z Rossyi. J. Kuna­
szewski z Perekos. N. Puchalski z Żurawicy. 
W. Wołodkiewicz z Brzozdowiec. A. Riegelmeier 
z Sambora.

Hotel W arszawski.
Pp. E  hr. Potocki z Trembowli. F. Miks 

z Wiednia. K. Bubemczek z Wiednia. L. Ru- 
precht z Ztoczowa. K. Schnitzberger z Wied­
nia.

Odjechali ze Lwowa.
Pp. Dr. Z. Blatteis do Krakowa. R. F id­

ler do Werckraty. W. Gniewosz do Konty. A. 
Gorayski do Mederówki. F. Jankowski do Roz- 
sochowacie. J. Miąozyński do Paiikrowy. E. P ie r- 
karski do Stanisławowa.

Spostrzeżenia meteorologiczne..
z dnia 9 listopada 1&78 o godz 7 rano. 

Barometr 734.80m.in. Psychrometr suchy l.4°0 
Psychrometr wilgotny 0. -°0. Prężność pary 4.2mm. 
Wilgoć 837o- Zachmurzenie 8. Wiatr SE l. Ozon 10.

0 Opad. w min. z ostatnich 24 godzm — 
Temperatura powietrza -j- 1.1°R.

Barometr opada.

P o c i ą g i  k o l e j o w e .  
P r z y c h o d z ą  d o  L w o w a .

K r a k o w a : o godzinie 5 minut 22 rano 
(pociąg pospieszny); o godzinie 9 m. 27 
wieczór (pociąg osobowy); o godz. 11 min. 
8 przed południem (pociąg m ięszany).

^  P o d w o l o c z y s f e : (na dworzec w Podzam­
czu) : o godzinie 3 minut 2 rano (pociąg 
osobowy) ; o godzinie 3 min. 9 po połud­
niu (pociąg mięszany) ;

Z e  S t a n i s ł a w o w a  : (na Stryj) do Lwowa 
(Er. 2) o godz. 8 min. 15 wieczór i (nr. 
4) o godz. 4 min. 5 rano.

25 P o d « v o i o c z y s k : (na dworzec lwowski 
głów ny): o godz. 10 min. 43 wieczór (po­
ciąg pospieszny); o godz. 3 min. 33 rano 
(pociąg osobowy) : o godz. 3 min. 39 po­
południu (pociąg mięszany) .

X, C a t e r n i o w l e c : o godziuie 9 minut 55 
wieczór (pociąg pospieszny) , o godzinie 3 
minut 45  rano (pociąg mięszany); o go­
dzinie 2 minut 50 po południu (pociąg 
mięszany).
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(6590)"
r  ,,L . 11740. o  ?  *  ^  I .  
h an d lo w y  w c*_ - V ■ sąd  o 

lawowie . 
shisław Pi

Qrr|i DoitidrVa Pa êilia wapna
Stanis h i f l n^ h wpisano.

(6327) 16 września 1878.
Ck, sad L. 34809.

ko wie poleca 3 0WI  i ako handlowy w Kra- 
wpisanie do rejestru dla firm

■ ■  a i  H a

‘°wy w śtaniL ł^' obwodowy jako 
0“ “ ’ iż firm c,. aw?wie ogłasza niniej- 
Stryhadcacb *aw Pieńczykowski w
jestru firrn . / aa Palenia w apna“ do re-

pojedyuczych firmy Em ila Korna którą uży­
wać tenże będzie jako właściciel handlu zbo­
żowego w Żywcu podpisując takow ą: „Em il 
Korn.“ Kraków, 14 grudnia 1877.
(6559) O g ł o s z e n i e .

L. 5161. C. k. sąd krajowy jako han­
dlowy we Lwowie ogłasza ninięjszem że fir­
ma „Alfred Dzikowski" dla handlu broni i 
towarów drobiazgowych we Lwowie ulica 
Karola Ludwika 1. 1 dnia 13 października

1878 w rejestr" handlowy dla firm pojedyń 
czych została wpisaną. ,

Z c. k. sądu kraj jako fiandl. '
Lwów dnia 26 października 1878. 

(6604) 4 b g io s a e i i l e .
L. 26014. 0. k. sąd krajowy jako h an ­

dlowy we Lwowie ogłasza niniejszem  że fir­
ma „Elroiin H ubel“ dla handlu drzewem 
w Grzędzie dnia 20 maja 1878 w rejester 
handlowy dla firm pojedyńczych została

wpisany.
Z c. k sądu kraj jako  handlów.
Lwów dnia 25 maja 1878.

(6 5 9 1 ) 13 d  y  Ił t .
L, 11840. 0. k. sąd obwodowy jako 

handlowy w Stanisławowie ogłasza, że firmę 
„Izydor Miintz w Stanisław ow ie podjęcia w 
interesach pieniężnych1* do rejestrów dla firm 
pojedynczych wpisano.

Stanisławów 25 września 1878.



(6593 1— 3) E d j k i .
L. 25318. 0. k. sąd miejsko delegowa­

dia spraw cywilnych w Krakowie, jako w ła­
dza nadkuratelarna, podaje ninijszym edyk- 
tem do powszechnej wiadomości, iż na mo­
cy uchwały c. k. sądu krajowego w Krako­
wie z dnia 27 lipca 1878 L. 20178, M arya 
Aniela 2 Barańska, uznaną została za obłą­
kaną, w skutek czego rezolucja, t. s. z dni a 
dzisiejszego, nadanym jej został kurator w 
osobie p. W itolda Piotrowskiego.

Kraków 23 października 1878.

(6526 1— 3) . E  (1 }  k  i ,
L. 32694. 0 . k. sąd miejsko delegowa­

ny dla spraw cywilnych w Krakowie, jako 
władza nadkuratelarna, podaje edyktem  ai- 
niejszem do wiadomości powszechnej, iż na 
mocy uchwały c. k. sądu krajowego w K ra­
kowie z dnia 5 października 1878 do 1. 
25670 c. k. podpułkownik artyleryi Karol 
Gyurkovic, uznanym  został za obłąkanego, 
wskutek czego, ts. rezolueyą z dnia dzisiej­
szego do 1. 32694, nadanym  mu został ku­
rator w osobie p. adwokata dr. Horowitza w 
TC rakowi fi

Kraków 21 października 1878.

(6566 1— 3) E  d  y  f e t .
L. 9018. C. k. sąd powiatowy ogłasza 

że dla zaspokojenia pretensyi Hersza Katza 
w kwocie 65 zł. z p. n. odbędzie się w b u ­
dynku sądowym w dniaeh 12 grudnia 1878, 
10 stycznia i 10 lutego 1879 każdym razem 
o 10 godzinie przedpołudniem  publiczna li- 
cytacya realności Jakóba i Katarzyny P rugar 
ciała tabularnego nie stanowiącej w Podza- 
mecekc pod 1. k, 199.

Gdyby realność ta za lub wyżej ceny 
szacunkowej, która oraz jest ceną wywołania 
w kwocie 300 zł. nie m ogła być sprzedaną 
naznacza się do ułożenia ułatwiających wa­
runków  term in  na dzień 24 lutego 1879 
godzinę 8 rano,

W adyum 30 zł. Eesztę warunków o- 
raz akt opisania i oszacowania można p rze j­
rzeć w registraturze.

Bucząc z 26 września 1878.
(6460 1— 3) O g ł o s z e n i e  k o n k u r s u .

L. 812/R s. c. c. k. Rada szkolna okrę- 
gsw a tarnowska obwieszcza niniejszem kon­
kurs na posadę drugiego nauczyciela starsze­
go przy szkole trzyklasowej na przedmieściu 
Strusinie w Tarnowie z płacą roczną 600 
złr. w. a. Kandydaci ubiegający się o tę 
posadę mają przed upływem miesiąca grudnia
b . r. wnieść swoje podania za pośrednictwem 
swych przełożonych i tych Rad szkolnych 
okręgowych, pod których są zwierzchnictwem, 
zaopatrzone w potrzebne dokum enta do R a­
dy szkolnej okręgowej w Tarnowie.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej
Tarnów dnia 26 października 1878.

(6589 1— 3) O b w ie sz c ze n ie .
L. 2790. O. sąd powiatowy w Kalwaryi 

podaje niniejszem do wiadomości, że na żą­
d an ie  galicyjskiego zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie na zaspokojenie su­
my pożyczkowej 200 złr. w. a. a względnie 
niespłaconej jeszcze reszty 165 złr. 49 et. 
w. a. odbędzie się w tutejszym sądzie, w 
trzech term inach, to jest dnia 11 grudnia
1878, dnia 7 stycznia 1879 i dnia 11 lutego
1879, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem , publiczna egzekucyjna licytacya 
realności nr. 21 s t/4 0  n. rep. 56 w Wiel­
kich drogach dłużnika Jana  Targosza własnej 
w powiecie W adowickim leżącej, niestauo- 
wiącej ciała hipotecznego.

Cena wywołania wynosi 440 złr. w. a. 
wadyum 44 złr. w. a.

Protokół zastawniczego opisania i resztę 
warunków licytacyjnych wolno przejrzeć w 
tutejszej registraturze.

C. k. sąd powiatowy
Kalwarya 28 września 1878.

(6466 1— 3) E  d  y  k  Ł
L. 28588. C. k. sąd krajowy w Krako­

wie na zasadzie §. 63 ordynacyi konkursowej 
zezwolił na otwarcie konkursu na majątek 
Izaka S ternberga kupca w Krakowie a mia­
nowicie na majątek ruchom y gdziekolwiekby 
się takowy znajdował, a na majątek n ieru­
chomy o tyle o ile takowy położonym jest 
w tych krajach w których ordynacya kon­
kursowa z dnia 25 grudnia 1868 obowiązuje. 
Komisarzem konkursowym ustanawia się p.
c. k. Radę sądu krajowego Hóilicha a tym ­
czasowym zarządcą masy p. dr. Maurycego 
W echstera z substy tucją  p. adw. dr. Leona 
Eibenschutza.

W ierzycieli wzywa się niniejszem aby 
na term inie dnia 12 listopada 1878 przed ko­
misarzem konkursowym wyznaczonym za 
przedłożeniem dokumentów któreby ich pre- 
tensye wykazywały, oświadczyli się co do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy 
lub co do ustanowienia innego tudzież, aby 
wybrali wydział wierzycieli.

C. k. sąd krajowy wzywa tych wierzy­
cieli którzy swych pretensyi przeciwko m a­
sie konkursowej chcą dochodzić, aby takowe, 
naw et w tym przypadku, gdyby się proces 
w toku znajdował do dnia 15 grudnia 1878 
w c. k. sądzie krajowym w Krakowie podług

przepisu ordynacyi konkursowej unikając 
szkodliwych skutków prawa, zgłosili, a na 
terminie na dzień 15 stycznia 1879 o godz. 
10 z rana w biurze komisarza konkursowego 
oznaczonym wywierzytelnili i swoje wnioski 
co do oznaczenia pierwszeństwa swych pre­
tensyi poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym term inie będą obecni 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzycieli którzy dotąd obowiązki te spra­
wiali, powołać ostatecznie osoby, w których 
zaufanie pokładają. Wierzyciele, którzy w 
Krakowie lub w jego pobliżu nie zamieszkują 
winni są przy zgłoszeniu wymienić pełno­
mocnika w Krakowie zamieszkałego w celu 
doręczenia uchw ał sądowych w przeciwnym 
bowiem razie na wniosek komisarza konkur­
sowego, wierzycielom rzeczonym na ich nie­
bezpieczeństwo i koszt kurator ustanowionym 
by został.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 
konkursowego umieszczane będą w urzędowej 
„Gazecie Lwowskiej11.

Termin do likwidacyi oznaczony, je s t 
zarazem term inem  co do układów z wierzy­
cielami.

Kraków 26 października 1S78.
(6615 1— 3) K  d  y  k  U

L. 5564. 0. k. sąd powiatowy w Ho* 
rodence podaje niniejszem do wiadomości, że 
w sprawie egzekucyjnej Jędrzeja Kamióskiego 
przeciw Georgijowi Kurhanie wieżowi pto 100 
zł. w. a. zpn. odbędzie się w tym sądzie e- 
gzekucyjna publiczna sprzedać realności pod 
k. n. 97 w Serafińcach. ciała tabularnego 
niestanowiącej, Georgija Kurhaniewicza w ła­
snej, dnia 11 grudnia 1878, dnia 14 stycznia 
i duia 20 lutego 1879 każdym razem o go­
dzinie 10 przed południem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 1250 zł.

W adyum 125 zł.
Resztę warunków w registraturze sądo­

wej przejrzeć można.
Horodenka 15 października 1878;

(6679 1— 3) E  d  y  k  t  L. 28002.
C. k. sąd krajowy w Krakowie zawia­

damia M ichała Pilkowjkiego, Franciszkę i 
Antoniego Świerczewskich, że przeciwko nim 
wuiesło 8 października 1878 n. 27378 To­
warzystwo zaliczkowe pozew o zapłacenie 
sumy wekslowej 200 złr. w. a.
W zywa się zatem pozwanych dla których 
z powodu niewiadomego ich miejsca poby­
tu kurater w osobie adw. Eibenschutza z 
substytucyą adwokata W ędrychowskiego w 
Krakowie ustanowionym z >stał aby się w 
przynależnym czasie wt sądzie tut. albo sa­
mi zgłosili albo ustanowionemu kuratorowi 
środki ubronne podali lub też innego sobie 
zastępcę obrali, gdyż inaczej skutki z nieza­
chowania tych ostrożności w ynikłe sami so­
bie przypisać by musieli.

Kraków 25 października 1878.
(6326 1 - 3 )  JE d  y  k  t .

L. 14401, C. k. sad krajowy wyższy w 
Krakowie podaje do wiadomości, że dla po­
siadłości niniejszych w gruntach katastral­
nych :

Jurczyee, Krzywaczka w okręgu sądu 
powiatowego w M yślenicach;

Krosna, w okręgu sądu powiatowego w 
L im anow y;

Bobrek, Chełmek z miejscowościami 
Zachełmek i Paprotnik, Gromiec, Mętków i 
Zagórze w okręgu sądu powiatowego w 
Chrzanowie;

Chodorowa, Krużlowa niżnia, w okręgu 
sądu pow. w Grybowie;

Biesna z miejscowością Pogwizdów, 
Kryg z miejscowo, ciami Jedle i Świniarki, 
w okręgu sądu pow. w Gorlicach ;

Łopuszka wielka, Zagórze, w okręgu 
sądu pow. w Przeworsku ;

Zawada z osadami Brzeziny i Nawo- 
jówka, Zbikowice, w okręgu sądu pow. m. d. 
w Nowym Sączu ;

Hecznarowice, Starawieś górna, w okrę­
gu sądu pow. w Kętach ;

Lubocza i Pleszów z osadą Kujawy, w 
okrędu sądu powiatowego delegowanego miej­
skiego w Krakowie;

Czyżów, Dąbrowa, Szarów, Brzezie z 
osadą Gruszka, Szczytniki z osadą Świątniki 
dolne, w okręgu sądu pow. w N iepołom i­
cach ;

Gierałtowiczki i Przybradź, w okręgu 
sądu pow. w A ndrychow ie;

Rudze obecnie w okręgu sądu pow. w 
W adowicach ;

Komorów, Swierczków w okręgu sądu 
pow. m. d. w Tarnowie ;

Wolica z miejscowością Wałowice, w 
okręgu sądu pcw. w Jaśle ;

Tursko, Brzana górna, z Brzaną śre­
dnią i W ymysłów, w okręgu sądu pow. w 
Ciężkowicach ;

Matysówka Biała, w okręgu sądu pow. 
w Tyczynie ;

Rogożuik i Niwa, w okręgu sądu pow. 
w Nowym T a rg u ;
położonych otwarto nowe księgi gruntowe, i

że term in wyznaczony pierwszym edyktem z 
5 lipca 1877 1. 7601 do zgłoszenia praw 
rzeczowych, odnoszących się do nieruchom o­
ści wymienionemi księgami gruntow erai o- 
bjętych, z dniem 3 Igo sierpnia 1878 u- 
płynął.

W zywa się zatem wszystkich, którzy 
przez istnienie lub hipoteczny stopień pierw ­
szeństwa jakiego wpisu w wyrażonych księ­
gach uskutecznionego, w prawach swych u- 
ważają się za pokrzywdzonych, ażeby swe 
zarzuty w czasokresie od 1 listopada 1878 
do 31 maja 1879 włącznie, w sądzie powia­
towym właściwym zgłosili gdyż inaczej wpi­
sy te nabędą skutku wpisów hipotecznych.

Ostrzega się przytem, iż term in powyż 
szy nie może być ani przedłużonym, ani też 
z powodu zaniedbania do pierwotnego stanu 
przywróconym.

Kraków 11 października 1878.
(6587 1 —3) L. 2408.

O g lo M z c u ic .
Ck. sąd powiatowy ,w Kalwaryi podaje 

niniejszem do wiadomości, że na żądanie 
galicyjskiego zakładu kredytowego ziem skie­
go w Krakowie na zaspokojeuie sumy po­
życzkowej 200 zł. wa. a względnie niespła 
conej jeszcze reszty 123 zł. 94 et. odbędzie 
się w tutejszym sądzie w trzech term inach 
to jest w dniach 11 grudnia 1878, 7 s ty ­
cznia i 12 lutego 1879, każdym razem o go­
dzinie 10 przedpołudniem, publiczna egze­
kucyjna licytacya realności nr. 19 st. 122 n. 
dom. 125 rep. 88 w Stanisławiu górnym , 
dłużników Benedykta Sarapaty, Józefa i Ma- 
ryanny Pacułów własnej, w powiecie W ado­
wickim leżącej, niestanowiącej ciała hipo­
tecznego.

Cena wywołania wynosi 560 zł.
W adyum 56 zł. wa.
Protokół zastawniczego opisania i re­

sztę warunków licytacyjnych wolno przejrzeć 
w tut. registraturze.

Ok. sąd powiatowy
Kalwarya, 28 września 1878.

(6400) O g ło sz e n ie .
L. 14820. W Im ieniu Jego Cesarskiej 

M ości!
0 . k. sąd krajowy w sprawach karnych 

we Lwowie orzekł na podstawie §. §. 489 i 
493 ustawy o postępowaniu karnern i §. 37 
ustawy prasowej w skutek wniosku c. k. 
Prokuratoryi państwa, że treść artykułu, 
umieszczonego w numerze 20 czasopisma 
„Strzecha" z dnia 15 października 1878, 
pod napisem „Pam iętniki niezależności Polski 
w Saksonii XV", i pod ty tu łem : „Obywatel 
Trom tadracki“, w  ustępie poczynającym się 
od słów : „..poszedłem z ciekawości" a koń­
czącym się słow am i: „co usypia ducha", za­
wierają w sobie znamiona zbrodni z §. 65
a. i w myśl art. I I I  ustawy z 17 gruduia 
1862 1. d. p. 8/63 występku z § 300 u k, 
że zatem zarządzona przez c. k. prokuratoryę 
państwa konfiskata tego numeru czasopisma 
„ ...S trzecha" “ jest usprawiedliwioną, dal­
sze rozpowszechnienie, treści tychże inkry­
m inowanych artykułów wzbronionem i że 
zabrany nakład ma być zniszczonym.

Co się do publicznej wiadomości 
podaje.

Lwów duia 22 października 1878.
(6612) O b w i e s z c z e n i e .

L. 13489. C. k. sąd obwodowy jako 
handlowy w Przemyślu ogłasz3, iż dnia 17 
lipca 1878 wpisaną została do rejestru han­
dlowego dla fi™  pojedynczych firma „Abra­
ham- Oraniz" dla handlu drzewem w Gnoj­
nicach.

Przem yśl d. 16 października 1878. 
(6231) O g ł o s z e n i e .

L. 49461. C. k. sąd krajowy jako han­
dlowy we Lwowie ogłasza niniejszem, że w 
rejestrze handlowym dla firm  spółkowych 
przy firmie „Spółka właścicieli ziemskich 
dla wyrobu maszyn i narzędzi rolui.czych 
Łączyński Bal i Spłka" w rubryce 6 duia 
29 września 1878 uwidoczniono, że spólnik 
jawny pan Izydor Łączyński ze spółki wy­
stąpił, że spółka została rozwiązaną i w li­
kwidacyi się znajduje, i że obecnie firma 
powyższa^ brzmi „Spółka właścicieli ziem 
skich dla wrronu maszyn i narzędzi ro ln i­
czych Łączyński Bal i spółka w likwidacyi" 
i że sądowym likwidatorem z wyłąeznem 
prawem firmowania jest p. dr. Em anuel Ro- 
iński adw. krajowy we Lwowie.

Z c. k. sądu krajowego jako handl.
Lwów dnia 5 października 1878.

(6690) O g ł o s z e n i e .  L. 15422.
W Im ieniu Jego Cesarskiej Mości!
C. k. Sąd krajowy w sprawach karnych 

we Lwowie orzekł na podstawie §§. 489 i 
493 ustawy o postępowania karnem  i §. 37 
ustawy prasowej w skutek wniosku ck. P ro ­
kuratoryi państwa że treść broszury pod ty 
tu łem : „Socyalizm jako objaw nowego roz­
woju" przez B. Limanowskiego —  Lwów 
r. 1870 zawiera w sobie znamiona zbrodni 
z §§. 58 i 65 a. tudzież znamiona w ystęp­
ku z §§. 300. 302. 305. ust. kar. że
zatem zarządzona przez c. k. Prokuratoryę 
państ* a konfiskata tej broszury jest uspra­
wiedliwioną, dalsze rozpowszechnienie tejże

wzbronionem i że zabrany nakład ma 
zniszczonym.

Co się do publicznej wiadomości pod:
Lwów dnia 5 listopada 1878.

(6580) O g I« * N x e n ie . L. 15 35
W  Im ieniu Jego Cesarskiej Mości!
0 . k. wyższy sąd krajowy we Lwi 

zm ienił w skutek wniesionego przez ( 
Prokuratoryę Państw a zażalenia, orzecz 
ck. sądu krajowego karnego, jako Trybui 
prasowego we Lwowie z dnia 15 paźdz 
nika 1878 1. 14,454, zatwierdzenia konfii 
ty odmawiające, w ten sposób, że treść arty­
kułu umieszczonego w numerze 40. czasopis­
ma „Szezutek" z dnia 13 października 1878 
pod napisem „z księgi miłości" zawiera 
znamiona zbrodni z §. 64 u. k , że zatem 
zarządzona przez c. k. Prokuratoryę Państwa 
konfiskata tego uumeru czasopisma „Szezutek" 
jest usprawiedliwioną, dalsze rozszerzanie 
treści tego inkryminowanego artykułu jesl 
w z b ro n iłe m  i że zabrany nakład ma być 
zniszczonym.

P o w o d y :
W  pomieuionym artykule uchybia autor 

czci winnej członkom domu cesarskiego, ar­
tykuł ten zawiera więc wszelkie znamiona 
zbrodni z §. 64. u. k.

Co się do publicznej wiadomości podaje.
0 . k. sąd krajowy dla spraw karnych 

Lwów dm a 2 listopada 1878.
(6680) O b w i e s z c z e n i e .

L. 2056. Celem zapewnienia na rok 
1879 dla domu więziennego w Nowym Są­
czu d o staw y :

1. 251 94 metrów kubicznych drzewa bu­
kowego do opału,

2. 781'847 kilogramów nafty do oświetle­
nia Nr. 1.
37 5 m etra knota do lamp.
9. sztuk lampek naftowych 
68. sztuk cylindrów do lamp

3. 18. kilogramów świec łojowych
4. 9000. kilogramów słomy żytnej (prostej;
5. 93 600. kilogramó w tłuszozu wieprzo­

wego.
36. sztuk szczotek do smarowania obu­
wia, odbt dzie się w sądzie obwodo­
wym w Nowym Sączu dnia 19 listo­
pada 1878 o gudziuie 9 z rana ln-vta- 
cya „in m inus".

W adya wynoszą : 
ad 1. . . . 7 9  złr.
ad 2 ............................................... 18 „
a(j f  1 „ 30 c.
ad 4. . . .  21 „
ad 5 U  „
Każdy chęć licytowania mający jest 0- 

bowiązany przed rozpoczęciem licytacyi zło­
żyć do rąk komisyi licytacyjnej wadyum go­
tówką lub w papierach publicznych wedlo 
kursu, a nie wyżej pari.

Pisemne, w prawne wymogi zaopatrzo­
ne oferty będą przez komisyę licytacyjną 
aż do ukończenia ustnej licy tacji przyjm o­
wane.

Reszta warunków licytacyjnych może 
być w sądzie przejrzaną.

Prezydyum  sądu obwodowego 
Nowy Sącz 1 listopada 1878.

(6560) O g ł o s z e n i e .  L, 52868.
O. k. sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza niniejszem, że firma „K ata­
rzyna W ertheim er" handel sukien damskich 
we Lwowie duia 20 październik* 1878 w re ­
jestrze handlowym dla firm  pojedynczych zo­
stała wpisaną.

Z c. k. sądu kraj. jako handlowego.
Lwów dnia 26 października 1878

(6481 1— 3) XJ d  y  Ł  t .
L. 437S9. 0. k. sąd krajowy we Lwo- 

wowie niniejszym  edyktem zawiadamia p.  
Tytusa Jaruntowskiego w sprawie Michała 
i Anny Adetów z F e lic ją  z Jaruntow skich 
U niatycką jego spadkobierczynią o ek itabu- 
lowanie kliku sum ze stanu biernego */6 czę­
ści dóbr Szwoszowa ponieważ miejsce jeg^i 
pobytu jest niewiadomem cesar. król. sąd 
krajowy do zastępowania i na jego koszt i 
szkodę tutejszego adwokata doktora Raabe 
z substy tucją  adw. dr. Raresa kuratorem  mia 
no wał, z którym niniejsza sprawa wedle u- 
stawy sądow ej dla Galicyi przepisanej p rze­
prowadzoną będzię.

Niniejszym więc edyktem  wzywa się 
zapozwanego, aby w należytym czasie osobi­
ście stanął lub potrzebne tytuły prawne 
ustanowionemu zastępcy udzielił lub innego 
zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, słowem 
stosownych do obrony środków użył, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sam sobie 
przypisać będzie musiał.

Lwów dnia 5 paźdz:ernika 1878.
(9495) E d f k Ł  L. 16031- 

C. k. Sąd obwodowy podaje do wia­
domości, że wskutek wyboru przez wierzy* 
cieli w postępowaniu konkursowym do 
jątku L. D intenfassa dnia 16 września 1878 
dokonanego zatwierdził adw. Dra. F e b u ^  
Salomona w urzędzie zarządcy masy i zam '3'  
nował adw. Dra. Alojzego Malawskiego 
stępcą togoż.

Tarnów dnia 26 września 1878.
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(6622 3— 8) Ogłoszenie feonknPSn

L. 54375. V (-‘Iu .adania opróźuionrph 
? Początkiem roku s z k o ln y  J878/9 s ty D”,n . 
Jow z funduszu uaułiGWHgo po l ()5 zlr  

tak, °eznie, przeznaczonych dla młodzieży ruski '

dePUr> S^°idowości>- 0dd,f i i 8 i¥ *naDko 'n !a  w j- i ui uziaje prawaie3ym lub filozoficznym, rożnie,
P e  si? S u k u rs  do-końca listopada 1878P

pflen
Od Ubiegający się o te stypendya maja 

p i w  Prz®dłozyc swe podania w przeciągu term inu 
» ł J  Kopkursowego do c. k. N am iestnictw a ?<, 

Pośrednictwem przełożonych gr. n profesorów 
\  dołączyć do tych podań, m etrykę chrztu 
świadectwo ubóstwa, tudzież świadectwo 
dojrzałości, nakoniee dowodu frekwentacyi ' 
apiikaeyj co do nauk, które obecnie na u Q ' 
^ersytecie odbywają.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów duia 26 października 1878

(6594 3— 3) f f  * f  t  . 3 1 . 9 8 8 1 . ,  
Som  t  *• S3e^trfśgertćE)te m  Brzeżan i 

toirb bclannt gegeben, bajj iiber btc 9łequifi, 
tton be§ t- *■ Ipanbelsgenditeg tn W iea nom 
12 lyuli 1»78 iJt. H 7317 p t  |>ereinf>ringung 
ber ben Jouas bróhliehs ©oljne bom A bra­
ham  Diamand erftegten gorberuitgett pr. 94 fl.
b. SB. f- ®- bie cpetutibe geilbietljurtg.

1, 5Der bem ©egtter toiber Bchuje Gutt- 
mann juftefjenben auf ber łftealitdt S. 37. 69 
in  ber © tabt Brzeżan innliegenb im ©runbbu* 1 
tyt ®om. IV. prj. 1 pag. 139 unb 15 tjaer. 
SDom. VI pag. 467 unb 39 fjaftenber gor* 
berung pr. 315 fl. jammt tftebengebufjr.

2. 2 )er beru ©egner totber Adolf Bielecki 
refp. befjen ©rben H enriettę Bielecka, Em ilia . 
Zossel, Ladislans Bielecki, W andi Bielecka u 1 
Ludm iła Bielecka juftcfjenben auf ber 3łrnrij ' 
tot « . 9t. 118 iBorftabt Miasteczko in Brze- 1 
żan innliegenb im @rurtbbuc£)e S)ont. 2 pn .1 ■ 
293 u. 15 l)ar. S)om. 2 pag, 75 et. 77 n © 1
a. Ijaftenben gorberung pr. 102 fl. jammt 6 ! 
prc. ^infen  feit 1 3Jłdrj 1876 u. 5 fl. 16 ft  | 
Stlagetoften im ©efammtbetrage p r 417 ft. 5! 
SB. c. f. e. toirb toegen fdjulbiger 94 ft. i(j I 
tr . 0 . 233. c. f. e. atn 5 unb am 19 9łobember 1 
1878 jebeSmal urn 9 Ufjr SSorwiittags mit bem 1 
borgenommen werben Wirb, bafj biefe gorbe* 
rungeit beim erften Xermine nur urn ober u * : 
ber bem ©djdjjungStnertlje. beim stoeiten audj 
unter bem @d)dęung§wettpe pintangegeben
werben. . .

SBobon bie Saufluffigen al§ audj afie ; 
gntereffenten berftanbigt werben.

Brzeżan am 6 ©eptentber 1878.
(6191 3— 3) JE  d  y  k  t .  |

L. 19731. C. k. wyższy sąd krajowy j 
Lwowski podaje w myśl ustawy z dnia 25 1 
lipca 1871 1. 96 Dz. p. p. do powszechnej 
wiadomości, że wskutek prośby Jakóba Bo- 
rek nowe ciało tabularne dla realności pod
1. k 510 w Bozdole, Mikołaj o w skini powiecie 
sądowym, a w Rozdoiskiej gm inie podatko­
wej położonej składającej się z parceli budo­
wlanej N r 245 w objętości 158 sążni kwa-

T m o -
tajowie poleconym r f - b j .  może
gotował projekt otworzyć się mającego ciała 
S b u Ł g o , '  M ór, to projekt w tym  e
p t o  p o . i a to . jm  p r » J '" “J  ( g ru c to w , 
a od dnia 1 marca 1879 za Księgę g v 
Uważanym bedzie, równie oznajmia ę- - 
od dnia 1 marca 1879 począwszy, no P ;
wa własności zastawu i inne prewa nip 
czne na wyż opisanej nieruchomości jaKO 
nowe ciało tabularne do księgi gruntowej ^
wciągnąć się mającej, tylko przez wpl> j
księgi hipotecznej nabyte, ograniczone na 1 .
nycli przeniesione uchylone być mogą. 1

Równocześnie wzywa c k. wyższy s$a 
krajowy wszystkich którzyby

aj na zasadzie p ra w ' przed dnie® 0- 
twarcia tego nowego ciała tabularnego uaby- 
tych, domagali się zmiany wpisanych 
stosunków własności i posiadania bez różnicy 
czy zmiana ta, przez dopisanie, odpisanie M  
przepisanie, przez sprostowanie oznaczeni® 
nieruchomości lub połączenie ciał h ip°te'  
cznych, czyli też w inuy sposób nastąpić ma: 

b) już przed dniem  otwarć.a 
Clała tabularnego na nieruchomości tej, lut) 

jej częściach nabyli prawa zastawu służe­
bności lub inne prawo do wpisu hipoteczne- 
g° przydatne, o i'e prawa te jako należące
do dawniejszego stanu biernego wpisane b) 
3n°gą, a przy założeniu nowego ciała ta u 
larnego wciąguięte nie zostały, ażeby w c' 
uąflzie powiatowym w Mikołajo\yie swoje o 
znajmienie do dnia 1 czerwca 1879 tem p 
*vniej wnieśli ileże w przeciwnym raziesi-1 

prawo popierania oznajmić się, mBą

OrO/łOUlfHkf KOHliSpcS.
04875. B  k U'fcnH HUĄdHA BÓUkHklY-k 

3-k nOHdTKfAł-h UJKOAkHOro n0Ky 1P7H/9 
CTHflfHAiH 3-h Hd8KOKOrO A 0HA4 n* 105 
3A0. P01HO, npHBHaUfHklY-k A A * PSckoA 
A*A 0KH, 0TA41OM0H CĄ H4Sk4/MTv H4 n0AR- 
HHHOMk HAH $ H A 0 3 0 $ M H M n  EMA * 4 *  
pOBflHCbe CA KOHKSpe-k A0 KÓnHA rVHCTC-
n4A4 1878 poKb.

O^G-kraiouin CA o t i 'h  cTHnfHAiH 
maioTTt npfA^ojKHTH ck o h  npoujcHA b-k 
npoTArS KCHKSpcoBoro pemhhijia A o ii k  
N a ,llicT H H U T K 4  34 HOCfpfAIIHUTKOArk Bfp- 
YobhhhhA*^ 3KopÓB-k npo^fcopÓB-k H npHAO- 
JKHTH A 0 TmY-K npOUJfHiH /MfTpHBS \pniU- 
H A, cakAO U TBO  0yB0>KfCTB4, TOHJf CB’fcAO- 
UTBO A^pkAOCTH, M.lKOMfllk A0K43K f)0- 
ck ip aH A  H 4ll4HK4Hi'H IjJCl A<* H48k’K, KO- 
T p ń  Ttnfp-k H4 O^HHBfpSHTfT-k OTB^BaiOTTi.

3-k 4- K. Ma/H-kcTHHięTBa.
łlkEÓB-k, AHA 26 /K o b th a  1878.

L (6613 3 -  3) i f g i o i s a e u l e
L. 4229. 27 listopada 1878 o godzinie 

10 przed południem przedsięwziętą zostanie 
w sprawie Lesia Hryckowiana przeciw Ja

wi
■ sprawie juco... — . Jano-
i  S a d o w s k i e m u  pto 97 zł. 72 ct. relicyta- 

cya realności w Zerniey wyżniej pod 1. k. 
50 położonej ciała tabularnego niestanowiącej 
poniżej ceny szacunkowej 300 złr.

Wady u m 30 złr. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych jakoteż 

akt opisania i oszacowania przejrzeć można
w tu te jsze j registraturze.

0 . k. sąd powiatowy
Baligród 12 września 1878.

(6592 3—3) ł ł h w J e s z e z e B l e .
L. 17812. L c. k. sądu obwodowego 

w Tarnopolu rozpisuje się celem zaspokoje­
nia sumy wekslowej 276 złr. wraz z 6 proc. 
odsetkami od dnia 5 listopada 1876 bieżące- 
mi i kosztów 11 złr. 38 et. tudzież kosztów 
egzekucyi Binięjszem w ilości 12 złr. przy­
znanych publiczna sprzedaż kwoty 350 zlr. 
w. a. z po. w stanie biernym realności pod 
]. 404 w Tarnopolu dom 5 pag. 419 n. 3 on. 
na rzecz Berła hiokel intabulowanej ya rx*rcZ 
Dobory Schaehaer w dwóch terminach a to 
na dzień 29 listopada 1878 i na dzień 27 
grudnia 1878 każdym razem o 9 godzinie 
przed południem na których suma ta pod 
następującemi waruukami w biurze nr 6
sprzedaną będzie.

1) Cenę wywołania stanowi kwota 350
złr. w. a.

2) łbj pieiwszym terminie zostanie 
rzeczona kwota za, lub wyżej 350 złe. sprze­
daną, na drugim zaś za jaką bądź cenę na­
wet niżej wartości nominalnej.

3) Wadyum 35 złr.
■ w yciag tabularny realności nr. 404 

P zejrzec możua w registraturze sądu.
mase Zawiad*mia się strony a to

P° Mo|żes/u Wollocli na ręce 
w osobie p. adw. dr. Mantia usta­

mi niezapadłemi a to w edług kursu w osta­
tniej „Gazecie Lwowskiej" ogłoszonego.

3. Sprzedaną zostauie ta realność i n i­
żej ceny wywołania jednakże nie niżej jak 
za 145 zł. w a.

Resztę warunków w tutejszo - sądowej 
registraturze przejrzeć można.

c Delatyn 16 września 1878.
(6643) J f b w l e s z e z e B i e .

L. 2.1991. 0 . k. sąd krajowy karny w 
Krakowie pismo ek. prokuratoryi państwa z 
dnia 3 listopada 1878 I. 13222 usprawiedli­
wiające konfiskatę czasopisma „ Djabeł“ 1 
listopada 1878 rok. 10 ur. 20 w myśl §§• 
489 i 493 p. k. orzeka:

1. Że artykuły umieszczone w czasopiśmie 
„Djabeł“ ddto Kraków 1 listopada 1878 
rok 10 ur. 20 a w szczególności:
a artykuł pod napisem „z powodu trzy­

krotnego braku kompletu w sali sej­
mowej podczas wniosku o powiększe­
niu liczby postów z m iast."

b. artykuł pod napisem „Psalm  złej 
woli" (przez Stańczyka), 

e. artykuł pod napisem  „Jednom yśl­
ność sejmowa", 

d. artykuł pod uapisem „Galicyo moje 
kochanie" —  ze względu na tresc 
swą mieszczą w sobie znam iona wy­
stępku z §. 300 k. k. a względaie 
z art. III ustawy z dnia 17 grudnia 
1862 nr. 8 dpp. z r. 1863.

2. Zarządzoną konfiskatę całego nakładu 
powołanego nr. tego czasopisma się , 
zatwierdza. \

8 . Dalsze rozpowszechnianie tych artyku- ! 
łów się zabrania i zakaz ten  w m yśl. 
|  86 u. pras. się ogłasza.
Zniszczenie całego nakładu rzeczoneg® 
num eru tego czasopisma w myśl §• ^ i 

ust. pras. się zarządza.
Poniew aż:

autor w tych czterech artykułach przez lże­
nia, wyszydzania, przez przytoczenie częścią 
nieprawdziwych, częścią przekręconych rze­
czy innych do nienawiści i do pogardy prze­
ciw sejmowi krajowemu pobudzić usiłował, 
które to okoliczności mieszczą w sobie zna­
miona występku z §. 300 
z

4.

--e y ia n u U“7“J‘“ , „Kim które
°ych  roszczeń przeciw osobom tiz  n0Wej
£ a. mocy niezaprzeczonych wpisów 
ksi?dze gruntowej zawartych prawa 
CZUe w dobrej wierze nabędą.” uuurty wicilc
ku ^ akoniec czyni się uwagę, że obowiąz 
„ zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, że’■ 1 — ta--O*U06CUia La V„f«/ipnia
Pi-awo zgłosić się mające ze dame
dowego widocznem jest, lub z J ,
stron odnoszące się do tego p ra * J  do 8%^
Wnicsionem zomtało, tudzież ze i J uoie- 
przedłużenie powyższego term inu 
dynczyeh stron miejsca nie ma.

Lwów dnia 17 września po­

nowionego dalej wszystkich
hypotekowanych, którzyby P°. 20 5kali, lub 
prawo zastawu na  tej sumie ^  • ze_ 
też którym by uchw ała nin iejsza alb q
śnie lub też wcale doręczoną byc n J
do rąk kuratora p. adw ? dr. Mautla >. substy 
tucyą p, adw. dr. W eissteina ustano -g

Tarnopol dnia 28 października 1 0 /». 
(6621 E —S) O b w i e s z c z ę * * *

L. 4788. 0 . k. sąd powiatowy w - 
Śuiowczjku podaje do publicznej wwlo* _ ^
że w sprawie A nny Dcm ian jako c J
ryuszki Dawida Zwi G ott fu rch t pi
Jakuba Jauusiewicza o zapłacenie sumy
złr. w. a. zpn. odbędzie się pnbliczu p
musowa sprzedaż realności gruntowej ao ik.
110 w W iśniowezyku położonej, cia
laruego niestanowiącej w trzech term uiac
a to dnia 15 listopada, 18 grudnia
i 17 stycznia 1879 o godzinie 9 przedpoł
dniem w tutejszym  c. k. sądzie.

Cena wywołania stanowi kwo ę 
złr. w. a.

Z a k ła d  wynosi 10%  od sumy wywo­
łania.

Bliższe w arunki licy tacji tudzież pro 
tokół zastawniczego opisania i oszacowania 
można przeglądnąć w tusądowej registraturze.

W ńaiow czyk dnia 11 W rześnia 1878. 
(6165 3— 3) B  d  f  b  t .

L. 5931. C. k. sąd powiatowy w I)ela- 
tynie wiadomo czyni, że na żądanie Dyrekcyi 
zakładu kredytowego włościańskiego Pu -)ll‘ 
czna egzekucyjna sprzedaż realności pod 1. k. 
79 w Hołoskowie położonej w księgach grun
tow ych nie ZMhipotekowanej M e n d l a  Sprecn- 
mana w łasoeji ze wszystkiemi do tej realno­
ści nalelącem i w protokole zastawnego opi 
sauia z dnia 29 października 1869^ 
mi g run tam i, w term inie dnia 5 gru. 
1878 o 10 godzinie przed południem w 
sądowej pod następującym i warunkami p
daną zostanie

iona występku z §. 300 k. k. a względnie 
„ art. III ustawy z dnia 17 grudnia 1862 
nr. 8 dpp. z roku 1863, przeto orzeczenie 
powyższe opiera się na przepisach w nim 
powołanych.

Gk. sąd krajowy karny 
Kraków, 5 listopada 1878.

(6672) d r le u u tt t i i fe .
k. k. SanbeS* al§ © trafgeridjt in 

j^rag tjat auf ?lntrag ber f. f. © taatsam oalt* 
fdjaft mit bem ©rfenntniffe bom 29 October 
1878, ^ t . 28657, bie SBeitetnerbreitung ber
łjeitjdjrift „ijSoliti!" (SDiorgenauSgabej giłv.
293 nom 25 Dctober 1878 wegen beś A rt. 
„Defterreidjifcljeó ginanjprdlim m are pro 1 8 /9 “ 
naĄ § 300 © t. @. nerboten.

k. k. £anbe§gerid)t in ba t
auf Slntrag ber f. !. @taatóartWalt]ĄaTi mtt 
bem Srfenntniffe nom 29 Octobe1 1° , °  ,qb 
14540, bie SBeiternerbreitung 
„Mor. vska orlice" 9tr. 247 not* w ct°Der 
1878 me,jen be8 A rt. „ Je s te  sł° J ?  (j  ' ‘„ IJ , 
kvistickych skolach na Morave‘ M  ) §
©t. © . u n b  § 24 be§ ^re^gefcfecS _ocrbotcn.

$)a<§ k. k. 2 anbe§» afó M g e r i d j t  in SCrieft 
9at au f Slntrag ber t. t. © taatóauwaltfdjaft mit 
beit ©rfeuntniffen nom 23 uub 27 Detober 
lb ? o, 31- 941 unb 968, bie 2Beiternerbrei= 
tng ber >jeitfd)rtft „C orridę  dei Era nc o boli" 
sJcr. 12 nom 16 Dctober 1878 wegen be3 A rt. 
„II Nostro sr-questro“, beginnenb mit „Nei 
quattro anui" bann ber »LTudi-
pendeute 9łr. 502 nom 23 Dctober 1878 me« 
gen beż A rt. „I Triestiai al Oampo", begtn= 
nenb mit „Eeeo un brano di iettera" nadj §

S 300 ©t. nerboten.

®a3k. k. Sanbel* afó ^reggcrtcEjt in 
lirieft bat auf Slntrag ber f. f. ©taatóantoaft= 

mit bem ©rlcnutniffe nom 19 Dctober 
1878, 31 931 bie roeitere IBerbreitnng ber 
D rudfdjrtft „LTudieatore Modello di Trieste. 
SDrud non M orterra & O. tn 5Trieft" itacb § 
65 a ©t. nerboten.

(6681 1—3) E d y k t
L. 9604. C. k. sąd obwodowy w K o­

łom yi niniejszem wiadomo czyni, że rów no­
cześnie otwiera się konkurs do całego rucho­
mego jakoteż krajach w których ustawa 
konkursowa z 25 grudnia l b 68 N r. 1 dz
u. pp. z r . 186-9 położonego nieruchomego 

i majątku Baltazara Patkowskiego, właściciela 
I realności w Kołomyi, i że do kierowania tym

t ^ s ia n ie . su_ ! konkursem ustanowionym został jako koini-
150 ł  Cen? wywo ■ sarz konkursowy e. k. radca sądu k ra j.F ra u -

9 a\  . 1 maiacy złoży > ciszek Barański, zaś jako tymczasowy zawia-
r r z .  “ S  t ?% d " C " , v r S L , jn f  d .w c . H  że adw. d .  T r.eh tenberg . 
jako zakład 10 prc 'sum y wywołania t. .]. ’ Wzywa się zatem wszystkich wierzy- 
kwotę 15 zł w a w gotówce w obligacyach cieli konkursowych, aż^by wszelkie swe, z 
pażstwa, w listach zastawnych towarzystwa któreho bądź ty tu łu  pochodzące roszczenia 
kredytowego włościańskiego wraz z kupona- naw et gdyby co do tatow ych spór jaki

Lwowska Nr 275 dil» 9 listopada J878

był w toku, do dni 00 wedle nrzepisów 
stawy konkursowej i pod zagrażeniem  w n"
danych tamże następstw  praw nych w Tutei 
szyra sądzie zgłosili i aby na t e r m in  !  j " 
dzień 20 grudnia 1878 godzinę 9 p r z e d n i  
łudmem do hkwidaeyi ogólnej wyz-aczonym  
który zarazem jako term in ugodowy sie wy 
zuaeza, płynności i pierwszeństwo swych 
pretensji wykazali. Zresztą wolno bedzie 
wierzycielom, którzy wierzytelności swe k ł o ­
szą wyorac na tym term inie w m 'ejsce°za 
wiadowcy masy, tegoż zastępcy, i wydziału 
wierzycieli innych mężów swego zaufauia.

Do potwierdzenia tymczasowego zaw ia­
dowcy masy, a względnie do wyboru nowe­
go zawiadowcy masy, tegoż zastępcy i wy­
działu wierzycieli ustanawia s ię 'te rm in  na 
dzień 21 listopada 1878 godzinę 9 przedpo­
łudniem, na którym wierzyciele do kom isa­
rza konkursowego zg łesń  się mają.

Wreszcie wzywa aię wierzycieli, którzy 
po za obrębem miasta Kołomyi mieszkają 
aby mieszkającego w Kołomyi zastępcę do 
odbierania uchwał sądowych zamianowali 
gdyż w przeciwnym razie na ich koszta i 
niebezpieczeństwo kurator dla nich zostanie 
ustanowionym.

Dalsze ogłoszenia, które w tik u  postę­
powania konkursowego jako potrzebne się 
/każą, zostauą w części urzędowej Gazety 
Lwowskiej ogłaszane.
Uchwalono w radzie c. k. sądu obwodowego

Kołomyja d. 19 października. 1878. 
(6493 1— 3)

L. 8437. 0 . k. sąd obwodowy w Prze­
myślu rozpisuje na koszt i niebezpieczeństwo 
-nabywcy W ładysława Janickiego celem za­
spokojenia wierzytelności galicyjskiego tow a­
rzystwa kredytowego ziemskiego w kwotach 
5800 złr. 85 ‘/2 ct., 2687 złr. 65 c t , 2613 
złr. 79 ct. z pa., przymusową publiczną re- 
licytacyę części dóbr Stubienko i Barycz 
pierwotnie Antoniego Muiszka w łasnych’ 
przez W ładysława Janickiego przy licytacyi 
dnia 7 września 1876 nabytych, w tymże 
sądzie na dniu 2 grudnia 1878 o godzi uie 
10 przed południem odbyć się mającą.

Na tym term inie sprzedane będą dobra 
powyższe co najmniej za cenę 22000 złr. 
wal. austr.

W adyum wynosi 2200 złr. a wartość 
dobr przy udzieleniu pożyczki przyjęta 
24188 złr.

Gdyby cena 22000 złr. na powyższym 
terminie uie była uzyskaną, natenczas w 
dniu 6 grudnia 1878 odbędzie się term in 
dla ułożenia ułatwiających warunków, na 
którym niestawający wierzyciele jako przy- 
stępujący do większości głosów stawającyeh 
będą uważani.

Wyeiąg tabularny i warunki licytacyi 
w aktach. O tem zawiadamia się chęć kupie­
nia mających i tych, którzyby po 25 paździer­
nika 1874 na hipotekę weszli, lub którym by 
niniejsza uchwała należycie doręczoną uie 
była przez kuratora adwokata dr. Tarnaw ­
skiego w Przemyślu.

Przemyśl 11 wrześaia 1878.
(6686 1— 3) E  d  y  k  t .

c r u d A  S '  * 1  ! iS•‘, p , d ,  1 dQia 20

235 str 147 r • wy realności pod 1. k.
Tokarskiej i  U° W' W SaiatI nie ' M alwinyLekarskiej własnej, na rzecz dr. Karola
W ernera pto 625 złr. w. a, z pn.

Cena wywołania wynosi wedle aktu 
oszacowania 1468 złr. 50 ct. w. a., wadyum 
146 złr. 85 ct. w. a. Gdyby na powyższych 
term inach ta realność nie została przynaj­
mniej za cenę szacunkową sprzedaną, wyzna­
cza się term in do ułożenia warunków uła­
twiających na dzień 23 grudnia 1878 o 9
godz. rano.

Kuratorem wierzycieli, k tóiyinby uchw a­
ła licytacyjna doręczoną być nie m ogła lub 
którzyby po 25 listopada 1877 prawa rzeczo­
we uzyskali, ustanaw ia się adwokata d r 
Sehófera z Sniatyna.

Reszta warunków licytacyjnych, wyeDo- 
tabularny i akt detaksacyi możua przejrzeć w 
tutejszej registraturze. J

C. k. sąd powiatowy
Sniatyn 29 października 1*878.

(6689) O g ło sze n ie .

r k ' kom 'sJ a hipoteczna
wyłożyła do powszechnego przejrzenia arku 
sze posiadania i inne akta służyć majaee do

strzębia .3 ^  SrUUt° Wej d‘a ^  J * '

, Zarzu|y  przeciwko prawdziwości arku 
szow posiadania wnoszone być 
14 1 sto nad a . i tr ^0 doiai ł  nsŁopąaa 1878, w którym  d.lsze dneho
dzema mie scowe prowadzone będą.

Zarazem zawiadamia e. k . ‘komisya h i- 
poteczna, iż dochodzenia miejscowe celem 

; założenia księgi gruutowej dla gm iny „Ko- 
pytówka" duia 13 listopada, zaś dla gm iny 
Nowe Dwory dnia 19 listopada 1878 rozpo­
czyna.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędiC-h gm innych.

Kalwarya duia 6 listopada 1878.
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(663-3 2— 3) Obwieszczenie licytacyi. L. 20307.

Ze strony c. k. powiatowej Dyrekeyi skarbu w Tarnopolu wypisuje się licyta­
c ję  w celu w ydzierżawienia podatku konsumcyjnego

a) od rzezi bydła i wyrębywania mięsa podlegającego opłacie podatku konsum ­
cyjnego wedle III . klasy.

b) od wyszynku wina na rok 1879, 1880, 1881 a to bądź na jeden rok bądź 
też bezwarunkowo na trzy lata albo nareszcie na jeden rok z milczącem odnowieniem na 
rok drugi lub trzeci a t o :

T3ca-«(H

Cena wywołania wynosi 
rocznie

Licytacya odbędzie się w c. k . 

powiatowej Dyrekeyi skarbu 
w Tarnopolu

Es
ca

,0
«

Pow iat dzierżawczy od
mięsa

od
wina

Razem

złr. ct. złr. ct. złr. ct

1 Narajów _ 13 20 13 20
19 listopada 1878 
przed południem

2 Ozortków 3067 98 327 3394 98
19 listopada 1878 
przed południem

3 Jagielnica 2741 50 260 — 3001 50
19 listopada 1878 

po południu

Pisem ne oferty zaopatrzone 10 prc. wadyum mogą być do godziny 10 przed 
południem  w dotyczącym dniu licytacyi do Naczelnika c. k. powiatowej Dyrekeyi skarbu 
wniesione.

W zględem  warunków licytacyi wraz z opisem miejscowości do każdego powia­
tu dzierżawnego przydzielonych powziąć można wiadomość tutaj.

O. k. powiatowa Dyrekcya skarbu 
Tarnopol dnia 4go listopada 1878.

(6582 2— 8) L. 13758.
Obwieszczenie licytacyi.

Dnia 25 listopada 1878 odbędzie się w ck. 
Dyrekeyi lasów i domen w Bolechowie licy­
tacya celem wydzierżawienia w sekcyi VI 
praw a propinacyi przysługującego kam eral­
nem u państwu Dolińskiemu obejmującego 
miejscowości Suchodol i Lipowica na okres 
trzechletni t. j. od 1 stycznia 1879 do koń­
ca grudnia 1881.

Cena wywołania jednorocznego czynszu 
dzierżawnego wynosi 420 zł.

Główne warunki licy tacy i:
Czynsz dzierżawny opłaca się miesięcznie 

z góry —  zaś kaucya złożyć się ma w wy­
sokości półrocznego ofiarowanego czynszu 
dzierżawnego; z wykluczeniem kaucyi hipo- 
tekarnej.

Licytacya odbędzie się tylko za pomocą 
pisem nych ofert.

Oferty muszą być należycie opieczęto­
wane w 10 proc. poręczne ceny wywołania 
zaopatrzone i najdalej do 24 listopada 1878 
do godziny 6 wieczór na ręce naczelnika ck. 
Dyrekeyi lasów i domen w Bolechowie wnie­
sione.

W  ofercie należy zapodać, że oferento­
wi warunki licytacyjne są dokładnie znane i 
tym  się bezwarunkowo podaje.

Reszty warunków licytacyjnych będą 
udzielone aż do duia licytacyi w c. k. Dy- 
rekcyi lasów i domea w Bolechowie.

0 . k. Dyrekcya lasów i domen.
Bolechów dnia 2 listopada 1878.

(6211 2— 3) L. 1316.
Ogłoszenie k on k u rsu

Niniejszem ogłasza się konkurs na na­
stępujące posady nauczycielskie:

a) w powiecie kołomyjskim:
1. przy szkołach etatow ych .

w Gwoźdzcu małym  z płacą roczną 300 z ł ; 
w Ispasie z pł. rocz. 295 zł. i doch. z ogrodu; 
w Kluczowie małym  z płacą roczną 290 

złr. i docbodem z ogrodu; 
w Kniażdworze z płacą roczną 300 złr. 
w Korniczu z płacą roczną 300 z ł r ; 
w Myszynie z płacą roczną 290 złr. i do­

chodem z ogrodu, 
w Siemakowcach z pł. rocz. 278 złr. 20 ct. 

i dochodem z ogrodu i pola, tudzież 
trzem a sągami drzewa opałowego; 

w Zamulińcach z płacą roczną 300 z ł r ; 
w M ariahilf (język niemiecki jest tu w ykła­

dowym) z płacą roczną 272 złr. i 4ma 
sągami drzewa opałowego.
2. przy szkołach filialnych: 

w Ceniawie z płacą roczną 250 z łr;
w Czeremchowie z płacą roczną 247 złr.

50 ct. i dochodem z og rodu ; 
w Deb°sławcach z płacą roczną 250 złr; 
w Iwanowcach z płacą roczną 250 z łr; 
w Kamionce małej z płacą roczną 238 z ł ;

i dochodem z ogrodu: 
w M ołodiatynie z płacą roczną 250 z łr; 
w Rakowczyku z płacą roczną 250 z łr;
w Słobudce leśnej z płacą roczną 242 z łr;

i dochodem z og ro d u ; 
w Sorokach z płacą roczną 250 z łr ;

b) w powiecie kosowskim:
1. przy szkołach etatowych:

w Kosowie posada młodszego nauczyciela 
z płacą roczną 270 z ł r ; 

w Rostokach z płacą roczną 298 złr. i do­
chodem z pastw iska; 

w Żabiu Ilcia z płacą roczną 400 złr
2. przy szkołach filialnych :

w M ykietyńcach , P rokuraw ie, Szeszorach i 
Utoropach z płacą roczną po 250 złr. 
Kandydaci lub kandydatki ubiegający 

się o którąkolwiek z po^ad powyższych w in­
ni wnieść podania należycie ostęplowaue z 
dołączeniem dowodów uzdolnienia nauczy­
cielskiego, odbytej praktyki szkolnej i wyka­

zu lat służby z pobraniem  należytośei, za­
twierdzonego przez dotyczące urzędy gm in­
ne za pośrednictw em  swych władz przełożo­
nych do c. k. okręgowej Rady szkolnej w 
Kołomyi najdalej do końca listopada b. r.

Z c. k. okręgowej Rady szkolnej.
w Kołomyi dnia 13 października 1878. 

(6652 2— 3) O g ło sz e n ie . L. 3723.
Ck. sąd powiatowy w M ikulińcaeh po­

daje do publicznej wiadomości, że celem za­
spokojenia przez Sarę Rosenm ann jako pra- 
wonabyczyni Peisacha Roseum anna przeciw 
Józefowi Babiak wywalczonej sumy 21 złr. 
50 ct. z przynależytość. odbędzie się w dniu 
25 listopada 1878 23 grudnia 1878 i 20 sty­
cznia 1879 każdym razem o 10 godzinie 
przed południem  publiczna sprzedaż realno­
ści w Nastasowie pod lk. 300 położonej dłu­
żnika Józefa Babiak własnej ciała Tabularne­
go niestanowiącej.

Cena wywołania ustanawia się na 103 
złr. w. a.

W adyum 10 złz. 3 ct. w. a.
Resztę warunków licytacyjnych można 

w t. s. rdgistraturze przejrzeć.
Mikulińce dnia 31 lipca 1878.

(6648 2— 3) Obwieszczenie.
L. 4170. Baligrodzki c. k. sąd powia­

towy oznajmia, że w celu zaspokojenia wy­
walczonej przez Motia Libera przeciw Łucz- 
ce A ndruchow i czyli Korda częściowej kwo­
ty 60 zł. w. a. i kosztów sporu i egzekucyi 
przedsięweźmie w dniach 27 listopada 27 
grudnia 1878 i 29 stycznia 1879 każdym 
razem o godzinie 10 rano publiczną przy­
musową sprzedaż rtalności pod lk. 12 w Ro­
stokach dolnych położonej ciała tabularnego 
niestanowiącej na 450 złr. w. a. ocenionej.

Każdy chęć kupienia mający winien 
przed licytacyą złożyć jako wadyum kwotę 
45 złr. w. a.

Resztę warunków licytacyjnych jako 
też akt opisania i oszacowania przejrzeć mo­
żna w registraturze.

Baligród 7 sierpnia 1878.
(6647 2— 3) E  d  j  k  t .

L, 15995, Gmina m iasta Rzeszowa wy­
toczyła sub praes. 23 października 1878 1. 
15995 pozew przeciw Mojżeszowi Reichowi 
młodszemu z Rzeszowa o zapłacenie sumy 
67 złr. 46 ct. 67 złr. 46 ct. 67 złr. 46 ct. 
i 67 złr. 46 ct. w. a.

Gdy miejsce pobytu zapozwanego n ie­
wiadome ustanowiono dla nieobecnego kura­
torem adwokata Dra. Alsa z substytucyą 
adwokata Dra. Bindera i wyznaczono do r. z- 
prawy sumarycznej term in na 29 listopada 
1878 o godzinie 9 rano w c. k. sądzie po­
wiatowym  w Rzeszowie.

W zywa się zapozwanego aby ustanowio­
nem u kuratorowi środki obrony udzielił 
lub pełnomocnika innego ustanowił.

Z c. k. sądu powiatowego miejs. 
delegowanego.

Rzeszów dnia 24 października 1878. 
(6660 2— 3) Obwieszczenie.

L. 16002. O. k. sąd powiatowy w Stry­
ju  podaie do publicznej wiadomości, że na 
prośbę Mendla Brandlera w celu zaspokoje­
nia pretensyi 93 zł. 56 ct. z pa., odbędzie 
się w dniach 7 listopada 1878, 28 listopada 
1878 i 19 grudnia 1878, każdym razem o 
10 godzinie przed południem w sądzie tu ­
tejszym publiczna sprzedaż połowy realności 
na łanach w Stryju położonej, pod 1. 394 a 
do W asyla Dy kun należącej.

Jako cenę wywołania stanowi się kwo­
tę 600 zł. w. a. jako wartość z sądowego 
oszacowania wynikłą.

Każdy chrą^y wziąć udział w licytacyi 
winien złożyć 10 procent od ceny wywoła­
nia t. j. kwotę 60 zł. w. a. jako wadyum do 
rąk komisyi licytacyjnej, eo do reszty wa­

runków  można się poinformować w tutejszo- 
sądowej registraturze, lub w term inie licyta­
cyjnym przy komisyi.

Stryj dnia 20 stycznia 1878.
(6662 2— 3) O b w i e ś  u c z e n i e .

L. 6741. O. k. sąd powiatowy w Żół­
kwi podaje niniejszem do publicznej wiado­
mości, że na zaspokojenie sumy 392 zł. w. 
a. z pn. przymusowa sprzedaż realności pod
1. k. 44 subrep. 51 w Hucisku położonej, 
dłużników Mikołaja, Iw asia i Paw ła Kali- 
towskich własnej w tutejszym c. k. sądzie w 
drodze publicznej licytacyi na rzecz c. k. 
uprzyw. Zakładu kredytowego włościańskie­

g o  dnia
13 listopada 1878,

6 g tudnia  1878 i
23 grudnia 1878, 

każdym razem o godzinie 9 przed południem 
z tern przedsięwziętą zostanie, że na pierw­
szych dwóch term inach realność ta tylko za 
cenę wywołania 800 zł. w. a. lub wyżej tej­
że, zaś na trzecim term inie także i niżej ce­
ny wywołania sprzedaną zostanie.

W adyum  wynosi 10 procent ceny sza­
cunkowej.

Resztę warunków tudzież akt opisania 
i oszacowania realności przejrzeć można w 
tutejszej registraturze.

O. k. sąd powiatowy.
Żółkiew dnia 21 września 1878.

(6649 2— 3) <g 3 t l t. 81- 2230.
SSom £. f. S8ejtr!3gert(f)te itt Brody tnirb 

Ijiemit befamtt gegeben, bajj bef)uf§ ,3ufteltung 
be3 Ijiergeridfjtlicfjen $abutarbefdjht]fe§ nom 14 
SDtui 1873 ,31. 3430 an bie bem SJBotjnorte 
nad) unbefannten Scheindel, Jakob Moses 
Reize Riwe unb Chaje Schwertfinger ber Słu= 
rato r in ber jperfon beg fjiefigen Slbnolateu 
£>rr 2)r. Ornstein beftetlt unb bemfelben ber 
obbejogene Stabularbefćt)lu{j jugeftellt toorben 
ift.

Brody ben 12 2Kar$ 1878.
(6218 2— 3) *3 d  jr U  t .

L. 10728. O. k. sąd powiatowy w Le­
żajsku podaje do wiadomości odnośnie do 
edyktu z dnia 28 maja 1878 1. 4857, iż w 
sprawie M arkusa W ang przeciw Mojżeszowi 
Turkenkopf pto 150 zł. w. a. dla niewiado­
mych wierzycieli realności pod 1. k. 38 i 40 
w Brzyskowoli w miejsce M aryana W odziń­
skiego, Karola Prochaskę zastępcą c. k. no- 
taryusza w Leżajsku kuratorem  ustano­
wiono.

Leżajsk dnia 17 września 1878.
( .2 1 7  2— 3) E  d  y  fc t .

L. 1715, O. k. sąd powiatowy wzywa 
nieobecnego, z miejsca pobytu niewiadomego 
Grzegorza Kiełbasę, aby do spadku ojca Jaua 
Kiełbasy w Krasny dnia 24 czerwca 1853 
bez testam entu zmarłego w ciągu jednego 
roku się zgłosił, inaczej dalsze postępowanie 
spadkowe ze spadkobiercami i z kuratorem  
dla niego w osobie Leszka Sporniaka posta­
nowionym, przeprowadzonem zostanie.

Krosno dnia 24 czerwca 1877.
(6219 2— 3) E  «t j  Ł  t .

L. 3130. W  c. k. sądzie powiatowym 
w Łące, celem zaspokojenia wierzyteluości 
Maiki Reich w kwocie 400 zł. z pn. odbę­
dzie się przymusowa putliczna sprzedaż re ­
alności dłużnika D m ytra Czajkowskiego w ła­
snej w Horodyszczu pod nr. k. 140 położo­
nej ciała tabularnego niestanowiącej w dniach 
23 grudnia 1878, 28 stycznia i 25 lutego 
1879 roku, każdym razem o godzinie 10 
przed południem.

Cena wywołania wynosi 960 zł. a wa­
dyum 96 zł.

Dal*ze warunki i protokół opisania i 0- 
szacowania znajdują się w tusądowej reg i­
straturze do przejrzenia.

Łąka dnia 3 września 1878.
(6663 2— 3) © fe w ie » a c a © i» fe .

L. 6516. C. k. sąd powiatowy w Żół­
kwi ogłasza, iż celem wydobycia dłużnej su­
my 143 zł. 88 ct. z pn. odbędzie się w bu­
dynku sądowym licytacya gospodarstwa g ru n ­
towego w Krechowie pod 1. k. 56 położone­
go dłużnika Iwana Parynek własnego na 
rzecz gal. c. k. Zakładu kred. włość, w trzech 
term inach dnia 12 listopada, dnia 4 grudnia 
i dnia 17 grudnia 1878 r. o 10 godzinie 
rano.

Gospodarstwo to na pierwszych dwóch 
term inach wyżej lub po cenie szacunkowej 
400 zł. na trzecim zaś za jakąbądź cenę 
sprzedanem zostanie.

W adyum  wynosi 40 zł.
Resztę warunków i protokół zastaw ni­

czego opisania przejrzeć można w t. s. reg i­
straturze.

Żółkiew  dnia 21 września 1878.
(6578 3— 3) O g l o t f z e n i e  k o n k n r « n . ’

L. 52561. W ydział krajow y królestwa 
Galicyi i Lodomeryi z W ielkiem Lsięstwem  
Krakowskiem rozpisuje niniejszym konkurs 
na dwa stypendya w rocznej kwocie po czte­
rysta (400) złr. w. a. przeznaczone dla zw y­
czajnych słuchacy c. k. Akademii rolniczej 
w W iedniu lub innych pozakrajowych zakła­
dów tego rodzaju.

Ubiegający się o te stypendya kandy­
daci w inni wnieść podania swoje do W y­
działu krajowego najdalej do dnia 15 g ru ­
dnia 1878.

Do podań należy dołączyć:
1) metrykę ;
2) poświadczenie, że kandydat przyjęty zo­

sta ł na kursa w c. k. A kadem ii rol­
niczej w W iedniu lub w innym  poza- 
krajowym wyższym rolniczym zakładzie 
naukow ym :

8) ostatnie świadectwo szkolne lub świa­
dectwo rolniczego zakładu naukowego 
którego słuchaczem jest kandydat;

4) świadectwo o stosunkach majątkowych 
kandydata je g o ; wreszcie

5) własnoręczny rewers kandydata zawie­
rający zobowiązanie, że kandydat po 
ukończeniu studjów fachowych będzie 
starał się uzyskać posadę w Królestwie 
Galicyi i Lodomeryi z W ielkiem Księ­
stwem Krakowskiem.

Z W ydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi 

z W . Ks. Krakowskiem.
W e Lwowie d. 29 października 1878.

(6457 3— 3) E d y k t .
L. 54224. C. k. sąd krajowy we Lwo­

wie otwiera niniejszem konkurs na wszystek 
rychomy, jakoteż na wszystek ruchom y, a w 
w których obowiązuje ustawa konkursowa z 
dnia 25 grudnia 1868 Nr. 1. D. p. p. poło­
żony majątek zarejestrowanej firmy handlo­
wej U rich et Mahl we Lwowie tudzież ja- 
wnycłi członków tej firmy A braham a Uricha 
i Dawida Mahla.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu c. k. radcy sądowemu Mutzowi ja ­
ko komisarzowi konkursowemu, zaś tym cza­
sowym zawiadowcą masy ustanawia się pa­
na adwokata Dra. Berlinera, wzywając zara­
zem wierzycieli aby po przedłożeniu doku­
mentów służących do wykazania ich pre­
tensyi, poczynili swe wnioski co do zatw ier­
dzenia tegoż, lub ustanowienia innego za­
wiadowcy masy i aby przedsięwzięli wybór 
wydziału wierzycieli, w którym to celu w y­
znacza ?ię term iu na dzień 12 listopada ! 878 
godzinę lOtą przed południem.

Ktokolwik chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w tym sądzie krajowym, we­
dle przepisu ustawy konkursowej, pod rygo­
rem  zagrożonych tamże szkodliwych skut­
ków prawnych przed upływem  31 grudnia
1878 i podać ję na term inie na dzień 17go 
stycznia 1879 godzinę lOtą przed południem 
wyznaczonym do uznania płynności i ozna­
czenia prawa pierwszeństwa chociażby naw et 
o nią spór mż był wytoczony.

W ierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensjam i, przysłużą prawo wybrać 
na tym  term inie w miejsce dotychczasowego 
zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon­
ków wydziału wierzycieli inne osoby, posia­
dające ich zaufanie.

Na term inie wyznaczonym do wykaza­
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, ma 
być usiłowane przyprowadzenie do skutku u- 
gody w myśl §. 68. ust. konkursowej.

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w r Gazecie 
Lwowskiej."

Z c. k. Sądu krajowego 
Lwów dnia 28 października 1878.

(6579 3— 8) Ogłoszenie konknrsn .
L. 52.561. W dział krajowy Króle­

stwa Galicyi i Lodomeryi z W ielkiem Księ­
stwem  Krakowskiem rozpisuje niniejszem 
konkurs na stypendyum  w kwocie sześciuset 
(600) złr. w. a. przeznaczone ua podróż 
naukową dla agronoma, który ukończył ro l­
niczy zakład naukowy.

Ubiegający się o to stypendyum  kan­
dydaci winni wnieść podania swoje do W y­
działu krajowego najdalej do dnia 15 g ru ­
dnia 1878.

Do podań należy dołączyć:
1) m etrykę ;
2) wszystkie świadectwa rolniczego zakła­

du naukow ego, do którego kandyda- 
uczęszczał;

3) świadectwo o stosunkach majątkowych 
kandydata i rodziców jego ;

4) plan zamierzonej podróży naukowej; 
wreszcie

5) własnoręczny rew ers kandydata za­
wierający zobow iązanie, że kandy­
dat w ciągu podróży będzie składał 
W ydziałowi krajowemu sprawodania z 
zajęć swoich co kw artał —  a po ukoń­
czeniu podróży przedłoży wyczerpujące 
sprawozdanie ogólne, oraz będzie się 
starał uzyskać posadę w Królestwie 
Galicyi i Lodomeryi z W ielkiem Księ­
stwem Krakowskiem.

Z W ydziału krajowego 
Królestwa G alicy i i Lodomeryi 

z W . Ks. Krakowskiem.
W e Lwowie d. 29 października 1878.



(6233 2—3) E d y k t
L. 22233. C. k. wyższy sąd krajowy 

podaje do wiadomości, że projekt nowych 
ksiąg gruntowych według ustawy z 20 m ar­
ca 1874 nr. 29 dz. ust. kraj. wygotowany 
dla następujących posiadłości tabularnych i 
gm innych od dnia 1 grudnia 1878 za nową 
księgę gruntow ą uważanym być m a:

I. Dla majętności tabularnych :
1. Bakończyce i
2. Przemyski szpital wojskowy w Ba- 

kończycach, w okręgu Przemyskiego c, k. 
sądu pow. miej. del.

wego w Tarnopolu; pod I 13 14 i 15
do c k sadu obwodowego w Złoczowie; 
zaś co do “posiadłości wyżej pod 11 po- 
szczeffólfliouych do dotyczących c. k. 
sadów powiatowych najdalej do dnia 1 
g r u d n i a  1879 gdyż w przeciwnym razie 
utracą prawo do poszukiwau.a zgłosić 
się mającej pretensji przeciw osobom, 
które n a  mocy niezaprzeczonych wpisów 
w nowej księdze zawartychi, prawa hipo­
teczne w dobrej wierze nabędą.

O d  obowiązku zgłoszenia się w tym  
term inie 7 pomienionemi prawami ub roz-

  term inie z po , ia 0kolicznosc, iż zgłosić
3. Boratyn w okręgu Jarosławskiego szczemami nie uwa zapisane w daw-

c. k. sądu powiat. się mające PraW° hinŁ eczaej w miejsce któ-
4. P ielm a czyli Piella dolna, i niejszej księdze h i p Ż0 było wia_
5. Pielm a górna, czyli część w Pielli- rej UOwa księga w sadowej iub j est

Podbilszczyzna, Baranowszczyzna i Leszezeń- dome z jakiej «  ^  w- gkutek podania
czyzna czyli Leszczyńszczyzna w okręgu Sa- przedmiotem d0.cu 
nockiego c. k. sądu powiatowego,

6. Babina w okręgu Samborskiego e. k. 
sądu powiatowego.

7. Chłopy w okręgu Komarzańskiego 
c. k. sądu powiatowego.

8. Opary w okręgu Medenickiego c. k.
sądu powiatowego.

9. Wownia w okręgu Stryjskiego c. k.
powiatowego.
10. Piaseczna w okręgu Mikołajowskie-

przedmiotem 
przed sąd wniesionego.

Termin powyższy nie może być ani 
przedłużonym, ani też wrazie zaniedbania 
go, do p ie rw o tnego  stanu przywróconym.

S p r o s t o w a n i e :  Ustęp I  29 i II
19 tutej-zo sądowego edyktu z dnia 20 
s ie rp n ia '1878 1. 18988 opiewać ma, że Ju r-  
jam pol leży w ' ~  » ^ w Skiftflr0 c. k.

me c. k. sąd krajowy do zastępowania i na lub którymby rezolucya niniejsza doręczona 
jego koszt i szkodę tutejszego adwokata dra i być nie mogła do rąk ustanowionego do 1 
Sokala z substytucyą adwokata dra Z min- : 51036/77 kuratora w osobie ad w Dra Ga 
kowskiego kuratorem mianował, z którym 1 ' '

10t7OCJ  — - 7
okręgu Bonzczowskiego c. k. 

lt"“  "ui >wpfiTO, zaś umieszczone pod II
1 8 U PmTeiiouefo edyktu nazwisko gm iny

. . . ----------  !8  prostuje się na „Iwanczany" z
go c. k. sądu powiatowego. „lwanezyny r  uodlega c. k. sądowi po­

i ł .  Ńiegowce w okręgu W ojniłowskie- tem  że g® 111 7 barażu.
go c. k. sądu powiatowego. wiatowemu w października 1878.

12. Okno w okręgu G rzym ałowskiego \ Lwów 
c. k. sądu powiatowego. _ i (6288 2— 3) O I» w ie s z c * e  .

18. Podkamień w okręgu Załozieckiego • t  4418. 0 . k. sąd powiatowy w Ni-
«. i.s,d u  powiatowego. ! iaotow icaeb P°d*je d “,

14 Ostaszowce w okręgu Zborowskiego w >  „  »  e| S “ kie“ o » p l V
ga przeciw __ „cinQri7;£c. k. sądu powiatowego.

Kn™ %  KrZyW? z / ózefów^  WrA ° kr^ u cenie 100 złr. J U ^ ^ H i c y t a c y a  realńości 
Kozowsk.ego c. k. sądu powiatowego. sali s?dowej pub iczua y J  w ^Zrotowicach

’* P0S,,T a L " a T S  * ; d i« str w iłce i
l. Boratyn, pod legaj,c jch  Jarosławskie- j— ,/-7 r  —  o o- . , --------  minach 11 grudnia 1878, 15 sty

mu c. k. sądowi powiatowemu. trzech te£ , i « 7Q każdym razem o go-
2. Pieluia podlegających Sanockiemu cznia i 19 lutef  ołudniem.

'• k. sądowi powiatowemu.  ̂ f dziaieC aa Wywołania 760 złr., zakład 76 Z  "  * Jp, ’ : T’  1 U V V  H  ^  *-*-* >* •

3. Babina podlegających Samborskiemu . 
e. k. sądowi powiatowemu.

4. Chłopy podlegających Komarzańskie- ’ 
mn c. k. sądowi powiatowemu.

5. Opary podlegających Medenickiemu 
c- k. sądowi powiatowemu.

6 . W ownia podlegających Stryjskiemu 
e- k. sądowi powiatowemu.

7. Piaseczna podlegających Mikołajew­
skiemu c. k. sądowi powiatowemu.

8 . Niegowce podlegających Wojniłow- 
skiemu c. k. sądowi powiatowemu.

9. Okno podlegających Grzymałowskie- 
m u c. k. sądowi powiatowemu.

10. Ozyszki podlegających Oleskiemu 
c. k. sądowi powiatowemu.

11. Podkam ień podlegających Załozie- 
ck ieiuu c. k. sądowi powiatowemu.

12. Ostaszowce podlegających Zborow­
skiemu c. k. sądowi powiatowemu.

1 Złf ^Na*'pierwszym i drugim  term inie real­
n o ś ć  ta tylko za cenę szacunkową lub wy- 
! że;" zaś na trzecim term inie także niżej ceny 

szacunkowej sprzedaną zostanie.
Bliższe warunki licytacyjne tudzież pro­

tokół zastawniczego opisania i oszacowania 
inożna przejrzeć w sądzie.

Niżaukowice 30 lipca 1878.

(6661 2— 3) O b w i e n c z e n l e .
L. 10744. 0 . k. sąd powiatowy w S try ­

ju  podaje do publicznej wiadomości, że na 
prośbę c. k. uprzyw. gal. akcyjnego banku 
hipotecznego we Lwowie w celu zaspokoje­
nia pretensyi 2385 zł. 52 ct. e. t. c. odbę- 

"  dniach 21 listopada 1878 i 12

“ V  D<*........ — „ CU1U. p rzed ^p o iu j8!’ kaz'dJ m f aze“  ,° ,10 g °dzini e
13. Krzywe z Józefówką podleffaiacvch ! czna s K J I ?  *Iem w s%d?Ae tu te )szym ? ubl"  

Kozowskiemu c. k. sądowi powiatowemu ■ Ł>żonyJ£ rf llu°ści w mieście Stryju po-
jako instancyi realnej. |  Scheina . d - ^  ^  a a

Sporządzony projekt dotyczących ks iąg 127 str  ai f f ? ^ Jc łl * wedle ks- Dom- J  P?g ' 
przejrzanym być może, a to dla posiadłości j snych ’  ^o m . X. pag. 640 n . 15 wła-
tabularnych pod I  1, 2, 3, 4 i 5 w ym ien io -1 j ak
nych w urzędzie hipotecznym c. k. sądu i ta 5250 Ty Cen^ WJ  wołania stauowi się kwo- 

^  zi.. „„A t a 7 8 * oszacow. W‘ a ' J;łko wartość z sądowego
Ka a 3 WJ n ik ł?- winiea  J> J  f‘bcący wziąć udział w licytacyi

a t  i i°Ẑ d ló  procent od ceny wywoła- 
rc*- - v — o iolrn wadvuc

n je n  w uu^uz/ic ł ł .  j _
obwodowego w Przemyślu, pod I  6, 7, 8,
9, 10 11 w urzędzie hipotecznym c. k. sądu 
obwodowego w Samborze i pod I  12 w u- 
rzędzie hipotecznym  c. k. sądu obwodowego 
w Tarnopolu a pod I  13, 14 i 15 w urzę­
dzie hipotecznym  c. k. sądu obwodowego w 

Za* d*a posiadłości pod II  p o - .

•ędrifgo  '•  Łj
nowe p r a w a ^ e ^ 6*’ wsPom“ ioflego wszelkie
cz)’ jakiebądź in n e° l d )  CZY zastaWU) 
M4ce się do n ie r u c h o S c i  k POteCZae °i wa

»eb,log, e  M  PrZ0“ iMi° M
Z am em  wzywa c. k. wvżs7v 

J°wy wszystkich, którzyby 7
otwarnd8taT ieJ akiego Prawa przed dniem
domao-1?- 7 • nowy eh ksi4g nabytego
Jom agah się jakiej zmiany wpisów hi- 
kńw n/ C 1 odfloS2ąeych się do stosun- 
różni W Posiadania, a to bez
n ie c^ ’ ezyby ta zmiana przez dopisa- 
sprosto przepisanie, przez
lub oznaczenia nieruchomości
jaUjb , ^czenia ciał hipotecznych, lub w 

b) b ił v 1QJUy sposób nastąpić miała, 
ksi Prf ed dniem  otwarcia tych nowych 

l g hipotecznych nabyli do jakiej nie- 
eąomości wpisanej w te księgi, lub 

, 0 Jej, części jakie prawo zastawu, słu- 
z bności lub w ogóle jakie inne prawa 
do wpisu hipotecznego przydatne, o ile 
te prawa jako do dawnego stanu b ier­
nego należące wpisane być mają a już 
przy założeniu nowej księgi gruntowej 
tamże wpisane nie zostały, ażeby z te- 
m i prawam i zgłosili się, a to co do 
m&jętDości tabularnych wyżej wymienio­
nych pod I  1, 2. 3. 4, 5, do c. k. sądu 
obwodowego w P rzem yślu ; pod I  6 do

"* - - - —■'Oram-

do r ą k \ kw.ot§. 525 zł. w. a. jako wadyum 
runków <| misYł licytacyjnej, co do reszty wa- 
poinloriur,),, wyciągu tabularnego można się 
rze, luh a<̂ w tutejszosądowej registratu- 
misyi. W term inie licytacyjnym przy ko-

rym by^lf adeznanych wierzycieli i tych, któ- 
ua eh wała licytacyjna w czas doręczo- 
ad w o k a tJ6 m °gła ustanaw ia się tutejszego 

o, P- dra Popiela kuratorem.
16312 2 dlda ^ września 1878.

i L *9?'* E  d  y  k  Ł, (
- f ski w k-„„k80V k. sąd delegowany miej- . wys*■ "* 11 - i . - i  „ 1 cncir

jewskiego.
Lwów 26 października 1878.

(6577 2 —3) Ogłoszenie kon k ursu .
L. 52561. Wydz ał krajowy Królestwa 

Galicji i Lodomeryi z W ielkiem Księstwem 
Krakowskiem rozpisuje niniejszem konkurs 
na trzy stypendya w rocznej kwocie po dwie­
ście (200) zł- a. w. przeznaczone dla uczniów 
szkoły weterynaryi w W iedniu na rok szkol­
ny 1878/9.

Ubiegający się o te stypendya kandy­
daci winni wnieść podania swoje do W y­
działu krajowego najdalej do dnia 15 g ru ­
dnia 1878.

Do podaD należy do łączyc:
j )  metrykę ;
2) poświadczenie, że kandydat przyjęty 

został na kursa w c. k. zakładzie dla 
kształcenia weterynarzy w W iedniu ,

3) ostatnie świadectwo szkolne lub świa­
dectwo powyższego zakładu ;

4) świadectwo o stosunkach majątkowych 
kandydata i rodziców jego ; wreszcie

5) własnoręczny rewers kaudydata, zawie­
rający zobowiązanie, że kandydat po 
uzyskaniu dyplomu na weterynarza bę­
dzie wykonywał praktykę weterynarską 
w ciągu ośmiu lat w Królestwie Gali­
c ji i Lodomeryi z W ielkiem Księstwem 
Krakowskiem, jednak z wykluczeniem 
głównych m iast Lwowa i Krakowa.

Z Wydziału krajowego 
Królestwa G alicji i Lodomeryi z Wielkiem 

Księstwem Krakowskiem.
We Lwowie dnia 29 października 1878.

(6584 2—3) Ogłoszenie konkursu .
L. 71. Celem obsadzenia opróżnionej 

posady sługi etatowego przy c. k. uniwersy­
tecie rozpisuje się konkurs, bieżący od dnia 
7 listopada aż do dnia 8 grudnia 1878 roku 
włącznie :

Z posadą tą połączoną jest roczna stała 
płaca w kwocie 300 zł. w. a., dodatek akty- 
walny (25 proc.) rocznych 75 zł. w. a., wol 
ne pomieszkanie, składające się z jednego 
pokoju i przepisana odzież służbowa.

Ubiegający się o tę posadę mają obok 
zwykłych czynności sług szkolnych, obowią­
zek rżnięcia i noszenia drzewa opałowego, 
i opalania pieców w lok duuściach im przy­
dzielonych —  a w prośbach swych mają u- 
dowodnić :

1) znajomość języków krajowych w słowie 
i piśmie,

2) stwierdzone przez lekarza posiadanie 
dostatecznych sił fizycznych i czerstwe­
go zdrowia do pełnienia odnośnych 0-
bowiązków,

3) wiek i stan, jakotiż dotychczasowe swe 
zatrudnienie i zachowanie się.
Podania nal.-'y w term inie wyż wska­

zanym wnieść do senatu akademickiego c. k. 
uniwersytetu lwowskiego, a to albo wprost, 
albo, jeżeli ubiegający się pełni jeszcze służ­
bę wciskowa lub inną publiczną, w drodze 
właściwej swej władzy przełożonej.

W myśl ustawy z dnia 19 kwietnia 
1872 r (Dz. u p. 1. 60) uwzględnieni będą 
przy obsadzeniu powyższej posady, przede- 
wszystkiem wysłużeni podoficerowie ck. arm ii 
posiadający przepisane w tej mierze warunki, 
a dopiero w braku tychże, także inni uzdol­
nieni kom petenci stanu cywil ego.

Z Rektoratu c. k. uniw ersytetu.
W e Lwowie dnia 4 listopada 1878. 

(6263 2— 3) E  d  y  k  t .
L. 6606. C. k. sąd powiatowy w B u­

sku podaje do wiadomości, iż dnia 8 lipca 
1878 zm arł Jan  Samuel dw. im. Zbyszew- 
ski w Busku, bez pozostawienia ostatniej 
woli rozporządzenia. Sąd, nie znając pobytu 
syna spadkodawcy Leona Zbyszewskiego, wzy­
wa go, żeby w przeciągu roku jednego, licząc

 - . od dnia ogłoszenia niniejszego edyktu, zgło-
—• r-~ „„„(„effo i imieniem sił się w tymże sądzie i wniósł oświadcze­

niem funduszu lnoemniz yj S ar1fl w itte les i nie nrzviecia spadku, w przeciwnym bowiem

ninieisza sprawa wedle ustawy sądowej dla 
Galicyi przepisanej przeprowadzoną będzie 1 
któremu uchwały w tej spraw ie doręczone

bę<lą! Niniejszym więc edyktem  wzywa się 
zapozwanego, aby w należytym czasie osobi­
ście stanął, lub potrzebne ty tu ły  praw ne u- 
stanowionemu zastępcy udzielił, lub innego 
zastępcę wybrał i sądowi oznajmił, słowem 
stosownych do obrony środków użył, gdyż 
wynikające z zaniedbania skutki sam sobie 
przypisać będzie musiał.

Lwów 28 W rześnia 1878.

(6548 2— 3) © tow iesasłSK eni® .
L. 2490. Odnośnie do tusądowego e- 

dyktu z dnia 11 sierpnia 1877 L. 4040 
podaje się do wiadomości, iż celem wydoby­
cia zakładowi kredytowemu włościańskiemu, 
od Dawida Glanzberga przynależuej sumy 
150 zł. odbędzie się dnia 4 grudnia 1878, 
10 godzinę przed południem  w sądzie tu tej­
szym publiczna licytacya realności pod l. 1,
8 9 33 w Ujeździe położonej, na którym 
to term inie realność ta i poniżej ceny sza­
cunkowej spizedaną zostanie.

0 . k. sąd powiatowy.
Rohatyn 1 października 1878.

(6644 2— 3) E  d  y  Ł  t.
L. 5692, W dniach 13 grudnia 1878, 

17 stycznia i 21 lutego 1879 o godziaie 10 
rano przedsięweźmie sąd tutejszy przym uso­
wą sprzedaż realności lk. 277 w Rakszawy 
położonej, Leona Mil na własnej —  w spra­
wie egzekucyjnej Eliasza t r ie d a  pto 600 
zł. zpn.

Cena szacunkowa 820 zł.
W adyum  82 zł.
Protokół opisania i oszacowania tudzież 

w arunki licytacyi ok że tutejsza registratura.
Łańcut, 3 W rześnia 1878.

(6668 2 —3) E  d  y  k  t .
L. 47613. O. k. sąd krajowy lwowski 

ogłasza niniejszem, że w spraw ie egzekucyj- 
nei E rnestyny Griinfeld, Józefa B erggriin  i

 ___  rUr, k AOA _* 00
 1/_ ̂

Leontyuy M angold pto. 4000 zł w a 
lem ściągnienia wyrokiem z dnia iis 
« D U  18T0 a» 1. 68786 po^ d f ;  .  £  
ci w Schneidh Itte  Katz wywalczona 
3558 złr. 33 ct., w. a. z 5 prc 
od 1 grudnia 1870 i dwóch trzecich" e z S l  
kosztow sądowych w kwocie 11 zj r 74. + 
i 66 złr. 82 ct. w. a. kosztów egzeku'evir,„«v> 
a to w kwotach 26 złr. 87 ct. 10 z7Jr  72 
* t, 24 złr 69 ct. i 50 złr. 57 ct. egzeku- 
cyjna publiczna sprzedaż połowy realności 
1353/4 i połowy części g runtu  55s/4 obecnie 
wedle Dom. 46 pag. 179 n. 24 baer. i Dom. 
107 pag. 212 n. 25 haer. Seheindli Itte  
Katz władnych powyższej pretensji za h i­
potekę służących, uchwałą z dnia 22 g r u ­
dnia 1877 do 1. 51036 dozwoloną na jednym  
term inie na dniu 19 grudnia 1878 o godzi­
nie 11 przed południem  w tutejszym sądzie 
w sali rozpraw ustnych przedsięwziętą będzie. 
Sprzedaż je s t ryczałtow ą i bez żadnego po­
ręczenia i na powyższym termrnie realności 
te za jakąkolwiekbądż cenę nawet niżej ceny 
szacunkowej sprzedane będą.

Oenę wywołania u stan aw ia  się wedle 
a k tu  oszacowania w sumie 16693 złr. w, a.

Każdy z licytujących złożyć ma przed 
rozpoczęciem licytacyi wadyum w kwocie 
835 złr. w gotówce, książeczkach kasy 0-
szczędności lub papierach pupilarnycb-

Resztę warunków licytacyi, jakoteż wy­
ciąg tabularny realności J353/* i 55 U przej­
rzeć można bądź w tusądowej registraturze 
bądź na term inie licytacyjnym w obec ko­
m isji sądowej.

O licytacyi rozpisany 
proszących, exekutkę i w szystk ich

sądowej.
O licytacyi rozpisanej zawiadamia się

proszących, exekutkę i wszystkich wierzycieli
m ianow icie: ck. prokuratoryę skarbu imie-! imieniem

„. wuoui, O. k. sąd a g dknratelarua
k ra -! ski w Krakowie jako władza . . .■  Ua

1 podaje do powszechnej wia 0wego w
mocy uchw ały e. k. s^ V ^ a J L9623

z dnia 27 lipęa. 1878 ‘1 •
Krakowie

funduszu indernnizacyjnegu 1 oii o

,  p iialrQ ^

został, wsk f r iCZ za ebłąkunego uznanym 
cyą z dnia a • -C?eg0 tu te,jszego sądu rezolu- 
osobie D dzislejszego dla niego kurator w 
nym został Łubkowskiego ustanowio-

emiui Ii raków września 1878.
(6631 2 —3} o b w l . M o . e o I * .
wie nnii G. k. sąd krajowy we Lwo-
n n H a ł l p u b l i c z n e j  wiadomości, że na 

- j / t  ok°uanego dnia 23 października 
w ° ru ’ a d wokat dr. Karol Strom enger

n • c?asowym urzędzie zarządcy masy 
1 z .oiowej Stanisław a Boziewicza zatw ier­
dzony, zaś adwokat dr. Em il Byk na tegoż 
zastępcę zamianowany został.

wow dnia 2 6 'października 1878. 
(6351 2— 8) f i d y k k

L-. 42815. C. k. sąd krajowy we Lwo­
wie niniejszym edyktem zawiadamia z m iej­
sca pobytu niewiadomego W ilhelma W agne- 

0 ao 1 ra, że w sprawie jego z Karolem Mikola-
11 do c. k. sądu obwodowego w Sam-1 schem o zapłacenie 7390 zł. w. a. z pn., 
borze; pod I  12 do c. k. sądu obwodo- 'poniew aż jego miejsce pobytu jest niewiado-

spadkobiereó.,
steina, jakoto: Herscha Rubina i lu ttę unaję 
Lautersteinów, Jonasza i Abrahama Eidex 
Józefa Margosehesa, wyk«zanych spadkobier­
ców Abrachama Schapiry jakoto: Leisora 
Schapirę, Eaigę Katz Fradclę 1 Lauterstein 
2 Hersch, Ohaima Katz Salomona Laudesber- 
gera, Zlatę Biauer, Abrachama Lazara Katz,
Józefa Saula Nathansohua; Benziona Nelken 
wszystkich z miejsca pobytu niewiadomych 
do rąk kuratora ustanowionego ad w. Dra.
Gajewskiego, spadkobierców Gittli M ehrer 
a to : nieletnich Gabryela Leibę i Basię Ce- 
wię dw. im. Mehrerów do rąk  ojca Józefa 
M ehrera, w końcu właścicieli drugiej poło­
wy realności pod 1. 1353/4: Scheindlę Jflttę 
Katz, Ohane Beile Katz zam. Zuuels, M arka 
Katz, Taubę Katz zam. Rosenfeid ’ Leizora 
Katz czyli A braham a Leisora Katz, Cbaie 
Goldę E hrenpreis do rąk własnych, zaś Mał- 
kę Katz zam. Lowe, Neffę Katz zam Rel- 
le r  P ry  met Katz zam. Silberstein, Dawida 
Katz 1 Hersch Leibę Schapirę do rak ustano

S S  T s T T ;  » . ....................
realności na l i c j t a m  w r a t a J S c t  cołowy j  weksSl . a  u m c r /o n f  u a . .u y  zostanie.J  cyą wystawionych weszli, i Lwów dnia 12 października 1878.

z dzie- 
. kuratorem  p. 

Filemonem Michałowskim z Buska dla niego 
ustanowionym.

B usk  dnia 6 września 1878.
(6213 2— 3) E  d  y  k  t .

L. 14607. O k. sąd obwodowy Tarnow ­
ski podaje do wiadomości, że dla Józefa Ma- 
schlera z miejsca pobytu niewiadomego w 
sprawie extabulacyi sumy 500 zł. w. a. zpn . 
z karty ciężarów majętności Zimnawoda i 
przyl. kuratorem  adw. dr. Salomon Febus 
zamianowany został.

Tarnów dnia 29 sierpnia 1878.
(6230 2— 3) E  d  y  k  t .

L. 50807. 0. k. sąd krajowy jako h an ­
dlowy we Lwowie wzywa posiadacza rzeko­
mo zaginionego, przez W  M arszałkiewicza 

i na własne zlecenie wystawionego a przez 
i Aleksandra Gawlikowskiego akceptowanego 
1 wekslu z daty Lwów 80 sierpnia 1878 na 

183 zł. 20 et. w. a. opiewającego dnia 15go 
października 1878 płatnego, aby takowy w 
ciągu 45 dni od 16 października 1878 licząc 
tutejszem u c. k. sądowi krajowemu przedło­
żył, gdyż inaczej po upływ ie tego term inu



1U
(6667 1 -  8) £>kwles&*c®es*i®-

L. 16090. M agistrat kr. stół. miasta 
Lwowa podaje do wiadomości, że dnia 80go 
grudnia 1876 znalezioną została przed kan­
torem p. Sokala & Lilien na chodniku pod
1. 8 przy ulicv hetmańskiej kwota 40 zlr. a. 
w. która ponoszący szkodę właściciel odebrać 
może w" IV Depatamenci-1 Magistratu.

Lwów dnia 18 października 1878. 
(6552 1— 8) O i> w ie a z c z « n io .  L. 2518.

Jego Ekseelencya Pan Prezydent c. k. 
sądu krajowego wyższego w Krakowie za­
mianował reskryptem  z dnia 17 październi­
ka 1878 1. 4989 przewodniczącym trybuna­
łu sądu przysięgłych przy c. k. sądzie ob­
wodowym w Tarnowie na czwartą zwyczaj­
ną tegoroczną kadencję, której posiedzenia 
w dniu 2 grudnia 1878 o godzinie 9 przed 
południem otwarte będą, prezydeta c. k. są­
du obwodowego Eyszarda Zawadzkiego, za­
stępcami zaś przewodniczącego c. k. radców 
sądu krajowego Maksymiliana Grabowskiego 
Jana  Spławińskiego, Jana Daneckiego, W a­
lentego Siekierzyń-kiego i Adolfa Horę.

W  Tarnowie 81 października 1878.
(6484 1— 3) K o n k u r s

L. 908. W skutek rozporządzenia w y­
sokiej c. k. Rady szkolnej krajowej z dnia 
22 sierpnia 1878 rozpisuje się niniejszem 
dwie posady nauczycieli starszych z grupy 
II  i I I I  przy ośmklasowej szkole wydziało­
wej w Przem yślu z roczną płacą 800 złr. 
na konkurs.

Prawo prezentowania przysługuje m iej­
scowej Badzie szkolnej.

Kandydaci ubiegający się o te posady 
wini wnieść podania należycie udokum ento­
wane i tabelą kwalifikacyjną zaopatrzone za 
pośrednictwem  swej władzy przełożonej, do 
tutejszej Bady szkolnej okręgowej najdalej do 
15 grudnia 1878.

Przem yśl dnia 27 października 1878.

(6674 1— 3) K  <1 y  k  U
L. 8108. W dniach 27 listopada, 20 

grudnia 1878 i 16 stycznia 1879 o godzinie
10 przed południem odbędzie się w sądzie 
licytacya realności Franciszka i Katarzyny 
Mędzkiewiczów własnej, pod n r k. 56 w 
Busku (Niwy) położonej nieintabulowam-j, 
celem zaspokojenia sumy 270 złr. z pn. na 
rzecz Mojżesza Szaffla.

Cena wywołania 700 złr. wal. austr. 
wadyum 10 proc.

Beszta warunków w registraturze.
G. k. sąd powiatowy

Busk dnia 8 lipca 1878.
(6528 1— 3) O b w i e s z c z e n i e .  L. 5936.

W  c. k. sądzie powiatowym Nowotar­
skim odzędzie się dnia 11 listopada i dnia
11 listopada i dnia 9 grudnia 1878 o godz. 
10 przed południem publiczna przymusowa 
licytacya celem sprzedaży gruntu  pud 1. 64 
w Murzasichlu nabżącego, ciała tabularnego 
nie stanowiącego na zaspokojenie sumy 95 
złr. a. w. z pn. Janow i M rugale od W ojcie­
cha Łukaszczyka przyznanej.

Cena oszacowania i wywołania wynosi 
180 złr. a wadyum 18 złr.

Poniżej tej ceny się nie sprzeda.
Bliższe warunki i akt zajęcia przez o- 

pisanie i oszacowanie są do przejrzenia w 
registraturze sądowej.

Z c. k. sądu powiatowego
Now ytarg dnia 28 września 1878. 

(6666 1— 8) O g ło sz e n ie . L. 16n0.
M agistrat kr. stół. m iasta Lwowa po­

daje do publicznej wiadomości że r  sierpnia 
r. 1876 znalezioną została kwota 34 złr. 35 
c-t. w. a. którą ponoszący szkodę właściciel 
odebrać może w IV. Departam encie M agi­
stratu.

We Lwowie dnia 28 października 1878. 
(6562 1— 8) M  d  y  k  t .

L. 25096. O. k. Sąd krajowy w K ra­
kowie wiadomo czyni, iż celem zaspokojenia 
od masy Kalmaua Eeinholda przyznanej su ­
my 24000 fl. z procentem  5 °/0 od dnia 21 
listopada 1873 bieżącym kosztami w kwotach 
złr. 11 56 ct. 12 złr. 32 ct., 6 zł., 117 złr. 
69 ct. ustanawia celem egzekucyjnej iicyta - 
cyjnej sprzedaży publicznej realność 1. 212 
dz. V III. (1. 7? dz. X )  do masy leżącej Kal- 
mana Eeinholda należącej, term in trzeci i 
ostatni na dzień 3 grudnia 1878 o godz. 10 
rano, w c. k. sądzie krajowym w gmachu 
Sgo. Piotra I  piętro pod następującemu w a­
runkam i :

1. Cenę wywołania stanowić będzie 
wartość szacunkowa sprzedać się mającej 
realności w drodze egzekucynej detaxacyi u- 
stanowiona, w kwocie 10.107 złr. 92 cent. 
wal. aust.

2. Na powyższym term inie realność 
pewyższa także niżej ceny szacunkowej sprze­
daną zostanie.

3. Każdy chęć kupna mający złoży 
do rąk komisyi licytacyjnej wadyum w kwo­
cie 500 złr. w. a. w gotówce w państw o­
wych publicznych listach zastawnych zakła­
du kredytowego galicyjskiego, albu w obli- 
gacyach indenm izacjjnych galicyjskich i in ­
nych papierach wartościowych, które wedle 
istniejących ustaw jako kaucya służyć m ogą,

a to wedle kursu jaki w dniu licy tacji no­
towany będzie w urzędowej gazecie w iedeń­
skiej lub w książeczkach kasy oszczędności 
m. Krakowa.

4. W  term inie 30 dni po prawomo­
cności uchwały sądowej protokół licytacji 
zatwierdzającej, złożyć powinien, nabywca 1/6 
część ceny kupna w którą złożone w gotówce 
wadyum wiiczone być ma. Po złożeniu tej 
części ceny kupua zostanie nabywca in tabu­
lowany jako właściciel kupionej realności i 
we fizyczne posiadanie nabytej realności 
wprowadzony.

Od złożenie tej szóstej części ceny ku­
pna woiną będzie p. Laja Saizmannowa licy­
tac ję  popierająca.

5. W szystkie inne w arunki uchw ałą z
d. 17 ma a 1878 1. 12508. zatwierdzone o 
ile niniejszemi warunkam i zmienione nie zo­
stały, zostają nie naruszone, które w tu tej- 
szej^registraturze przejrzane być mogą.

Kraków dnia 11 października 1878. 
(6444 1— 8) M  d  j  &  6,

L. 47534. Ok. sąd krajowy we Lwowie 
wiadomo czyni, że wskutek prośby p. Anieli 
z Niemyskich Kiernickiej, Chiela WagM-bala, 
Racheli Wagschal, Naftalego Lów, Majera 
Ehrlicha i Izaaka M etha uchwałą z dnia 20 
kwietnia 1878 1. 18009 wydzielił folwark 
Bozalja czyli Łysa góra z komplesu dóbr 
F rjsz ta k  —  otworzył z takowego nowe ciało 
tabularne pod nazwą folwark Bozalja czyli 
Łysa góra i zaintabulował Anielę z Bon 
Niemyskich Kiernickiej za właścicielkę tego 
nowego ciała tabularnego i dóbr Glinnik 
dolny, zaś Ohiela W agschal w 8/16 części, 
Naftalego Lów w 4/16 części, Bacheli W ag­
schal 2/16 części, Mayera E hrlicha i Izaaka 
M rtha po 1/16 części za właścicieli dóbr 
Frysztak i Zgardówka czyli Polanka.

Powyższa uchw ała doręcza się z m iej­
sca pobytu niewiadomemu p. W ładysław o­
wi Kiernickiemu do rąk  równocześnie w o- 
sobie adwokata dr. Bubownika z zastępstwem 
adwokata dr. Stromengera ustanowionego ku­
ratora.

W zywamy tedy niniejszym eiyk tem  p. 
W ładjsław a Kiernickiego, aby w należytym 
czasie u ustanowionego kuratora lub też w 
sądzie osobiście albo przez innego zastępcę 
się zgłosił i celem przestrzegania praw swo­
ich stosowne poczynił kroki, gdyż inaczej z 
zaniechania wyniknąć mogące złe skutki sam 
sobie przypisać będzie musiał.

Z ck. sądu krajowego
Lwów 28 września 1878.

(6447 1— 3) JE d  y  fe t .
L. 15473. 0. k. sąd obwodowy w Sam ­

borze podaje niniejszo tn do wiadomości, żo 
otworzył konkurs nad całym ruchom ym  ja- 
koteż w krajach, d li których ustawa kon­
kursowa z dnia 25 grudnia 1868 ważna jest, 
położonym nieruchom ym  majątkiem Mojże­
sza Spiegel, kupca w W eMzierzu zamieszka­
łego'. Kierownictwo upadłości tej porucza się 
panu ck. sędziemu po w. WUce i temu Kos- 
sakiewiezowi w Dolinie, a tymczasowym za­
wiadowcą masy ustanawia się pana ck. no- 
taryusza Janowicza w Dolinie. W szyscy ci, 
którzy do tej masy konkursowej jako wie­
rzyciele konkursowi p retensję rościć chcą, 
mają takowe nawet w razie, gdyby o nie 
spór wytoczony był, w ciągu 60 dni od dnia 
ogłoszenia tego edyktu w tutejszym sądzie 
obwodowym lub w e. k. sądzie powiatowym 
w Dolinie wedle przepisu ustawy konkurso­
wej w celu zapobieżenia zagrożonym w tejże 
skutkom prawnym, zgłosić się, i na ter­
minie, który komisarz ko«,;ursowy w swo­
im czasie ustanowi, przed komisarzem kon 
kursowym do likw idacji i do oznaczenia 
pierwszeństwa wnieść.

Termin ten wyznacza się zarazem także 
i do zawarcia ugody.

Wierzycielom, którzy na ogólnym ter­
minie likwidacyjnym staną i p retensje  swe 
zgłoszą, służy prawo powołać inne osoby w 
miejsce dotychczasowego zarządcy masy, je ­
go zastępcy i członków wydziału wierzycieli.

Do zatwierdzenia przez sąd ustanowio­
nego albo do zamianowania innego zawia 
dowcy masy, tegoż zastępcy i do wyboru 
wydziału wierzyciel1, wyznacza się t e r m i n  n i  
dzień 11 listopada 1878 o godzinie 9 przed 
południem wobec komisarza konkursowego.

Zarazem zawiadamia się wierzycieli, 
którzy nie w Samborze lub w Dolinie mie­
szkają, że wedle §. 111 zastęp ]ę w S im b ’- 
rze lub w Dolinie mieszkającego celem do­
ręczenia uchw ał oznajmić mają, inaczej bo­
wiem na wniosek komisarza konkursowego 
dla nich kurator na ich koszta i niebezpie­
czeństwo ustanowionym zostanie.

Dalsze ogłoszenia w ciągu postępowa 
nia konkursowego umieszczone będą, w do­
datku urzędowym do „Gazety lwowskiej".

Sambor dnia 22 października 1878. 
(6272 1— 3) E  d  y  k  t .

L. 9705. O. k. sąd obwodowy w Prze­
myślu ogłasza, że w sprawie c. k. ui>rzyw. 
powszechnego zakładu kredytowego ziemskie­
go we W iedniu, przeciw Hermanowi G berowi 
celem ściągnięcia sum 71388 85 i 8 3 150 -J.0 
fraucuzkich franków w złocie zpn. w sądzie 
tutejszym przymusowa publiczna sprzedaż 
dóbr Cieklina z przyległościami Wola Cie­

klińska, Duląbki, Dzielee, Badość, Pagórek i 
Dobry ais, wraz z wszystkiemu przynależyto • 
śeiami i prawami tak jak je właśnie dłużny 
właściciel posiadał i posiadać miał prawo, 
w trzech term inach, a mianowicie dnia 9 
grudnia 1.878, 10 stycznia i 6 lut»go 1879 
zawsze o godzinie 10 rano.

Cenę wywołania stanowi suma 165000 
złr. w. a., a wadyum 10 pro. od takowej.

Przy pierw szym  dwóch term inach liey- i  

taeyjuych będą dobra te tylko wyżej lob z a ' 
cenę wy ■-•ołania sprzedane, przy trzecim ter­
minie i poniżej sumy wywołania, lecz nie 
poniżej sumy 90000 złr. w. a.

Dla zamieszkałego zagranicą dłużnika 
Herm ana Gebera ustanaw ia się kuratora ad 
acturn w osobie ad w. Dra Gawła z zastęp­
stwem adw. Dra Tarnawskiego, dla zagrani­
cznych zaś wierzycieli hipotecznych miano­
wicie M itteldeutsche-K reditsbank zu Meiniu- 
gen, Fihale Berlin, Deutsche Onionsbanit in 
Liquidation w Berlinie, Hermana Grostweila 
dyrektora banku w Berlinie, Beiehsbauk w 
Berlinie, tudzież dla tych wierzycieli, którzy 
po dniu 10 marca 1878 prawo hipoteki do 
dóbr Cieklin z przyległościami uzyskali, i 
którym by uchwała licytacyjna lub późniejsze 
uchwały doręczone być nie mogły, w osobie 
adw. Dra Ozaykowskiego z zastępstwem adw. 
Dra M-mdrochowicza.

Ekstrakt tabularny i bliższe w arunki 
licytacyjne przejrzane być mogą w reg istra­
turze sądowej.

Przemyśl 11 września 1878.
(6421) E  d  y  k t .

L. 5444. Ok. sąd powiatowy w Pod­
górzu w myśl ustawy z dnia 19 maja 1874
1. 70 Dz. pp. podaje do wiadomości, że ck. 
uprzyw. galicyjska kolej żelazna Karola L u­
dwika pod dniem 21 września 1878 do I. 
5444 złożyła w sądzie tutejszym spisy po­
siadłości w gminach katastralnych Podgórze, 
Ptaszów, Wola Duehacka i Prokocim poło­
żonych, własność tejże kolei stanowić m ają­
cych z prośbą o zapisanie takowych w otwo­
rzyć się mającym wykazie hiputecznym ko­
lejowym dla linii kolejowej lw ow sko-kra- 
kowskiej.

Spisy i mapy tychże posiadłości kole­
jowych w poszezegóinionych gm inach po- 

j wyższych poł.-żouych, w sądzie tut. przej­
rzane być mogą.

Wzywa się zatem tych wszystkich, któ­
rzy by się czuli pokrzywdzeui w swych p ra ­
wach przez zamierzone wpisanie do wykazu 
hipotecznego kolejowego jakowych gruntów 
kolei żelaznej w powołanych gm inach kata­
stralnych położonych, ażeby z dotyczącemi 
preten jami swojeini zgłoadi się ustnie lub 
pisemnie w ck. sądzie powiatowym w Pod­
górzu najdalej do dnia 31 grudnia 1878.

Zarazem o-.trzeg.a się, że term in po­
wyższy jest nieodrzucaluy, a przywrócenie 
do stanu pierwotnego z powodu zaniedbania 
tego term inu nie jest dozwolone.

Podgórza, d. 1 października 1878.
(6677)

L. 28950. W zywa się wozystkich wie­
rzycieli konkursowych masy krydalnej Z. J. 
W y Białkowskiego, aby w celu powzięcia 
uchwał w myśl §. §. 146 i 161 net. kouk. 
w tutejszym sądzie w biurze pod nr. 9 na 
dniu 25 listopada 1878 o 10 godzinie rano 
stcuęli, z tern nadmienieniem, że niestawający 
będzie uważany jako przystępujący do wnio­
sku wydziału wierzycieli na dniu 25 lipca 
1878 uchwalonego.

Kraków dnia 28 października 1878. 
(6587) O b w i e s z c z e n i e .  L. 2253'

Dla trybunału przysięgłych przy c. k. 
sądzie obwodowym na czwartą zwyczajną ka­
d en c ję  z dniem 5 grudnia 1878 rozpocząć 
się mającą zamianowani zostali prezydent cif. 
sądu obwodowego Gustaw Kneudich przewo­
dniczącym zaś ck. radcy sądu krajowego M i­
chał Rolen Woszczyński, Dr. Otton Koppel 
i Andrzej Lubaszek zastępcami przewodni­
czącego.

Prezydynm sądu obwodowego.
Rzeszów 30 października 1878.

(6513) E  d  y  k  t
L. 52722. Lwowski c. k. sąd krajowy 

pertraktujący konkurs Towarzystwa kredyto- 5 
wego miejskiego we Lwowie, wyznacza do 
zlikwidowania pretensji Jana  Mi k u sa , zgło­
szonej dnia 1 9 'października 1878 1. 52722 
w kwocie 200 zł. w. a. zpa. osobny term in 
lik widacyjny na dzień 27 listopada 1878 
godz. 4 po południu, na który w szyst­
kich zgłoszonych dotąd wierzycieli się 
\ ,rwa.

Lwów 26 października 1878.
(6260 l — 3i M  ii  y  fe SL

L. 39194. O. k. sąd krajowy we Lw o­
wie ustanowi! uchwałą dzisiejszą w masie 
rozbiorowej Ewy Raczyńskiej w miejsce p. 
<*. k. sędziego Juliana Różyckiego w Niem i- 
n w ie  p. Albina Turzańskiego, c. k. sędzie­
go w Lubaczowie komisarzem konkurso­
wym.

Lwów 17 sierpnia 1878.
(6503 1— 3) IC (I y  k  S.

L. 4516. O k. sąd powiatowy w D >- 
linie *iod»je do publicznej wiadomości, że 
A udruś Somianko w z Kalay, uchwałą c, k,

sądu obwodowego w Samborze z dnia 14go 
maja 1878 1. 6481 za chorego na umyśle u- 
znany został i że ustanowiono dla tegoż ku­
ratora w osobie Nykoły Semianków z 
Kalay.

O. k. sąd powiatowy.
Dolina 28 sierpnia 1878.

(6546 1— 3) K o n k u r s .
L. 36261/736 E. s. o. O. k. Rada 

szkolna okręgowa dla miasta Lwowa ogłasza 
niuiejszom konkurs na posadę rzeczywistej 
nauczycielki przy pospolitej ludowej szkole 
żeńskiej im. Elżbiety z płacą etatową 700 
zł. w. a. ewentualnie zaś w razie otrzymania 
tej posady przez którą z etatowych nauczy­
cielek szkół tutejszych, na takąż posadę przy 
którejkolwiek z tutejszych etatowych szkół 
ludowych pospolitych.

Prezentę daje Reprezeutacya kr. st. 
m iasta Lwowa.

Podania zaopatrzone w potrzebne do­
wody uzdolnienia należy najdalej do 6 tygo­
dni, licząc od dnia pierwszego umieszczenia 
niniejszego obwieszczenia w dzienniku urzę­
dowym „Gazety Lwowskiej", wnieść do 
c. k. Bady szkolnej okręgowej dla miasta 
Lwowa.

Kandydatki będące już w służbie mają 
podania swoje wnosić za pośrednictwem 
swych przełożonych i tych Bad szkolnych o- 
kręgowych, pod których są zwierzchuic - 
wem.

Podań spóźnionych lub nieopatrzonyeh 
w potrzebne dowody uwzględniać się nie bę­
dzie.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej m.
Lwów dnia 27 października 1878.

(6570 1— 8) E  d  y  k  ( .
L. 4509. Ok. sąd powiatowy w Rady­

mnie w sprawie zakładu kredytowego w ło­
ściańskiego przeciw Łukaszowi Szramowi pto 
143 zł. 88 ct. wa. zpu. przeprowadzi w dnia 
11 grudnia 1878 o godz. 10 rano egzeku­
cyjną iicytacyę realności pod nr. 9/35 w
Tuchli położonej do dłużnika należącej ciała 
hipotecznego niestanowiącej —  z tem, że ta 
realność i niżej ceny wywołania 400 zł. zo­
stanie sprzedaną.

W adyum 40 zł. aw
Resztę warunków wolno przejrzeć w 

sądzie.
Ok. sąd powiatowy

Radymno 18 września 1878.
(6465 1— 3) K o n k u r s .  L. 5105

Przy sądzie obwodowym w Nowym 
Sączu opróżnioną została posada woźnego z 
roczną płacą 300 złr. dodatkiem aktywalnem 
25 prc. um undurowaniem  i prawem postą­
pienia na wyższą płacę etatową.

Poda .-na o tę lub inną przy sądach ko­
leg ia ln y ch  lub po w ia to w y ch  opróżaić się m o ­
gącą posadę woźnego w myśl rozporządze­
nia M inisterstwa obrony krajowej z 12 lipca 
1872 1. 98 d. p. p. ułożone wnosić nal-ży 
w czterech tygodniach, od dnia 10 listopada 
1878. licząc d; Prezydyum  sądu obwodowe­
go w Nowym Sączu.

Prezydium  sądu wyższego
Kraków 23 października 1878.

(6407 1— 3) E  d  y  k  t.
L. 299. O. k. Izba notaryalna Tarnow ­

ska na zasadzie §. 148 ust. not. zawiadamia 
niewiadome z nazwiska i miejsca pobytu 
strony interesowane, że zdziałm y przed 
zmarłym c. k. notaryuszom w Brzostku A r­
turem Selmajerem niewiadomej d .ty akt no- 
taryalny do L, rep. 264 w aktach tegoż no- 
taryosza znaleziony niezostał.

Tarnów d. 7 października 1878.
(6571 1— 3) E  d  y  k  t.

L. 4097. Ok. sąd powiatowy w Rady­
mnie przeprowadzi w dniach 16 grudnia 
1878, 16 stycznia i 17 lutego 1879 zawsze 
o godz. 10 rano egzekucyjną Iicytacyę real­
ności pod 1. 268 w Łazach położonej, ciała 
hipotecznego niestanowiącej w sprawie Adol­
fa Rosenfelda przeciw Wolfowi Schnebau- 
mowi pto 100 zł. zpn.

Ceaę wywołania stanowi cena szacun­
kowa 290 zł.

W adyum 29 zł.
Resztę warunków wolno w tut. sądzio 

przejrzeć.
i Radymno 20 września 1878.

(642)4 K o n k u r s .
L. 37702 W  celu obsadzenia posady 

poborcy ełowego przy c. k. ubocznym urzę­
dzie cłowym II  klasy w Szczucinie w XI. 
klasie rangi z systemizowanymi poborami i 
7 obowiązkiem złożenia kaueyi w kwocie 
600 zł. rozpisuje się niniejszem konkurs.

Obiegający się o tę posadę mają wnieść 
swe podania zaopatrzone w dowody złożone­
go z dobrym postępem egzaminu z tow aro­
znawstwa i postępowania ełowego, oraz do- 
kł dnej znajomości języków krajowych w 
przeciągu czterech tygodni do o. k. 'powia­
towej D yrekcji skarbu w Tarnowie.

O. k. krajowa Dyrekcya Skarbu
Lwów d. 21 października 1878.

(6395 1— 8) E  d  y  k  i.
L. 7050. O. k. sąd p ow iatow y M ielnica  

zawiadamia, że dla u-.nam-go za m arnotraw­
cę Iwana Danyłow, go kuratorem Iw a n aT ym -
czuka z Uś-da ustanowił.

Mielnica 7 października 1878.
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zbrodni z §. 63 L.wiera w sobie znamiona 

u. k. że zatem zarządzona przez c. k. Pfoku 
ratoryę państwa koufi-kata tego num eru cza- 

r  -L  Gazeta Narodowa" jest uspra­
wiedliwioną, da!s„~ -- .artykułutego inkryminowanego a 
ilpm i że zabrany nakład 
Dym. Co się do publicznej wiadomości podaje. 

Lwów dnia 24 października 1878.

Doniesień i a prywatne.

L. 5107.
(6 6 2 7  2— 3)

O b w i e s z c z e n i e .

(6 6 8 8  1 - 3 )  E d y l Ł t .

Lwowski ° ‘ k- ss*d krajowy
lipca 1871 i oie n  mysl ustawy 2 duia 25
Wiadomni • ? p- p- do Powszeehuej
kóba A d f f ’ %  wskutek Prośby Iza»ka J al 
i, Adlera o utworzenie nowego ciała tabu-

go dla jego realności, która w mieście
Kołomyi w Kołomyjskim powiecie sądowym
l w tamtejszej gm inie podatkowej pod licz
bą konskrypcyjną 113 sub. rep. 501 le ży l
gruntu 1. kat. 1654, 3755 i 2756 i stoia,’
go na mm murowanego domu Aiat™ *

> drewoiM ijch buiijukow  eosood^0’

JSw
I" » 1 T ‘ f ' ?  «“  “Ł k ?  proiM

dem “ W ’ a na wschód z 0£ «
g r a n i c ? 0° ^  W leselberga i Dawida Krfssn 
gotował , Si*d obwodowy w Kołomyi Wy I

, Dyrekcja Towarz.
Obwodowym przejrzanym być może, a o d ™  kredytowego ziemskiego obwieszcza
b e E  rna 15 78 za k s -pcg.ę grunt0^  uważanym n in ie jsz y m , że  n a  p o d s ta w ie  §. 6 3  u - 
J L  ' le oznajmia się, że od dnia te o+ i •+ 9 3  8 9 7  z ł r  8 6  c t  i
goż począwszy nowe praw a własności, 2asta'  t a w  k a p i ta ły  2 3 .8 2 7  z łr .  8 6  c t. l
1  1 ,inne prawa hipoteczne na wyż 0pi8a'  1 8 .4 0 0  z łr . a . w . l is ta m i z a s ta w n e m i,
t o f f i " ! ) "  jako nowe ciało tabular- Z w ię k sz y c h  sum 24.200 zł, i  18.400
—. °. ,,SI?SI gruntowej wciągnąc się maia * 9 ./ .
^ eJ. tyiko przez wpis do księgi b ip o te c z Ł  złr- a- w- na hlPotekS d o b r  Jaksmam-
nchv!;e’ °^raniezone- ba innych przeniesione ee W powieci przemyskim położonych

Ról yC l ° gą’ ■ ks Hieronima Lubomirskiego wła-
, , Równocześnie wzywa c. is. wyższy sad m +aJ°wy wszystkich którzyby: 7  id snych, z tego Towarzystwa wypoży
tWar .a) na zasadzie praw przed dniem o Czonych z dniem 1 lipca 1877 jeszcze 
bytych te| °  no"ego Riâ a. tabularnego na_' pozostaje wraz z odsetkami i należy­
t e  s to s S w  lła śęnośc“ iap o sia S m rg  Ościami podrzędnemi, właścicielowi. j' wypowiedziane zostają, z

5109 (6629 2_ 3) Towarzystwa wypożyczonych z dniem
n łv r a r ip Q 7 P 7 P T n p  ; 1 lip ca  137* je szcze  p o zo sta łe , w ra z
U D W lb b Z .L Z .b l i ie .  odsetkam i i n a leży to śc iam i p o d rzęd -

D y re k cy a  g a licy jsk ieg o  T o w a rz y - : Lsopisma „Gazeta JNaruuuwa JOOU uol<1„
iedliwioną, dalsze rozpwszechnien e treści 7  °  "" °    -■  ̂ .„„r.Mo-0 artykułu wzbrouio-. stwa kredytowego ziemskiego obwie-s nemi, właścicielowi tych dóbr wen

nem i że zabrany namau ma być zniszczę-; szcza niniejszem,  0 wiedzif ”

,  ,  “ “ W U U m y  TT  ------------------------ ^

różnicy, czy zmiana ta przez dopisanie, od- ty c h  d o b r  
pisanie lub przepisanie, przez sprostowanie ty m  d o d a tk iem  
oznaczenia nieruchomości lub połączenie ciał „ , . ^ la c ie c y
U g * * * ,  cZJli «  W na- g m m  « . ’ ,io w io ie  l ic y ta o y i  d 6 b r

b) już przed dniem otwarcia nowego hipotece podległych do kasy galic. 
ciała tabularnego na nieruchomości tej, lub p  _ kredytowego ziemskiego
na jej częściach nabyli prawa zastawu, słu- lo w a r z y s t  
żebności lub inne prawa do wpisu hipotecz- były złożone, 
nego przydatne, o ile prawa te jako należą­
ce do dawniejszego stanu biernego wpisane 
Inć mają, a przy założeniu nowego ciała ta-

»  nimejHswiu* te na podstawie §. wiedziane zostają, z tym dodatkiem,
63 ustaw, kapitały 0.846 zł. 2 2  ct. i I <**7 '  Prae0’« u ” * * >

: 8.900 zł. w. a. listami zastawnemi. z j  tetow . Pfd rygorem egzekucyi, m a-
wiekszych sum 1 0 . 0 0 0  zł. i 8.900 z ł .! »»"ieie W " *  do,hr ‘‘T  1” * -
n a  hipotekę dóbr Pikulioe w powiecie | gfr1*  do kasy gf ! ’0' Towarzystwa 
przemyskim położonych, ks. Hieroni-1 kredytowego z,emskiego były złożone, 
ma Lubomirskiego własnych, z tfego5 We Lwowie d. 23 października 1878,

K A N T O L  W Y M I A N Y

e .  k .  u p r z ; .  g - a l i o .

A k c y j n e g o  l a i s k n  H i p o t e c z n e g o

k u p u j e  i  s p s ? ® e ^ a J®  
w s z y s t k i e  e f e k t e  i  m o n e t y

pod warunkami najprzvstępniej8zemi.

r | o  L I S T A  I f P O T E C Z K E ,

które według prawa z dnia 1 lipca 1868 (Dz. P- P-. VXXyiII, Nr. 93) 
i najwyższego post. z dnia 17 grudnia 1871 r. mogą byc użyte do lokowa­
nia kapitałów funduszowych, pupilarnyoh, kaucyi małżeńskimi -wojskowych, 
na kaucye i wadya, — są w temżs kantorze do nabycia.

W szystkie polecenia z prowiueyi w ykonają «t<? bezzwloftznte po kursie dziennym, bez 
doliczenia prowizyL (.0800 U  .)

L. 5110bularnego wciągnięte nie zostały, ażeby w 
c. k. sądzie obwodowym w Kołomyi swoje 
oznajmienie do dnia Igo m arca 1879 tein 
pewniej wnieśli, ile że w przeciwnym razie 
utracą prawo popierania oznajmić się mają­
cych roszczeń przeciw osobom trzt-cim któ­
re na mocy niezaprzeczonych wpisów w no 
wej księdze gruntowej zawartych, prawa hi 
poteczne w dobrej wierze nabędą.

Nakoniee czyni się uwagę że obowiąz­
ku zg ło szen ia  ta okoliczność nie zmienia, że 
prawo zgłosić się mające z księgi tabularnej, 

do użytku służye me mającej k b  z załat­
wienia sądowego widoczneui jest lub, że jakie . , .
podanie stron odnoszące się do tego prawa do p rz e m y s k im  
sądu wniesionem zostało, tudzież że restytu- T 1 
cya lub przedłożenie powyższego term inu dla 
pojedynczych stron miejsca nie ma.

Lwów dnia 8 października 1878.

(6650 1— 3) o b w te » * c * « n i« *
L. 4961. 0. k. sąd powiatowy w Czort- 

kowie podaje do wiadomości, że wskutek u- 
chw&ły c. k. sądu obwodowego tarnopolskie* 
go z dnia 12 czerwca 1878 1. 9665 Filip 
Tedoreiów z Doliny za m arnotrawcę uznanym 
i jem u kurator Demko W ierzbicki zeSzulba- 
nówki ustanowionym został.

O. k. sąd powiatowy.
(jzortków dnia 30 czerwca 1878.

(6616 1— 3)

ZdOZunt'- _
We Lwowie 23 października

(6630 2 3)

O b w i e s z c z e n i e .

1

Przy obecnie tańszych cenach ropy naftowej
m  ■■  sm , c m , e n  i  s  ^  « •  **■ B a  ^

ra lin « Wail4>j  n iee lisp lo d u ją eej

a r  m .  a r  t t  T h ' .
"  d r o b n e j  i l o ś c i  obecnie sprzedaję w 8miu moją firmą zaopatrzonych sklepach

po następujących cen ach :

4  T  T *  ‘g 4 s a lo n o w e j  N r. I. po
S, §  b i a ł e j  Nr. II. po

pełno namierzony, zawie- ( ̂  ^ g o s p o d a r s k i e j  Nr. HI. poXT„ TT7

X j

rający półtora iunta wied. 
czyli 8 4 0  gramów

•«,- tsa CC k u c h e f f l u « j Nr. IV. po

centów 2 8  
„ 3 4
„ 3 2

20Dyrekcya galicyjskiego Towarzy- 
kredytowego ziemskiego obwie- - .  - j pray n a  raz  co najmniej 10 litr o p u m z a m

szcza niniejszem, że na podstawie %.  ̂ ^  ow  ^  0(ipowie(iai rab » t ._ stosując opust do ilości zak̂ “ ^ waca Łnyie chciał
63 ustaw', kapitały 5021 złr. 58 c . 1 Ktoby z miejscowych odbtorcow âi(jym moim sklepie częściami odbierać
1900 zł. a. w. listami zastawnemi Z wiek- otrzyma A s y g u a l y  za W rem i n > ^ siebie przechowywać mogą, odstawiam

.szych  sum 5100 Z ł r .  a .  w .  i 1900 zł. w. licząc w a m  P ^ S ^ d f S t o c h  miejsc stacyj kolejnych zamó-
b zzałat- a . n a  hipotekę d ó b r S ied liska  w pow iec ie  Na p r o w i n c j ę  wysyłam ^ i e d .,i a m i  i  , . J ą t / c i  oddając najlepszej jakości towar

" * * .  -  -  • — -  -  
Towarzystwa WVDOŻVCZOnych z dniem moja od 20  lat znana firma. znacznie tańszych cenach jak nieeksplodującą moim
1 Hpca 1877 j I L I  pó łsta łe  wraż ' 
z oasetkami i należytościami podrzęa- (teZpiecznego  towaru nie trzy"  
nemi, właścicielowi tych dóbr wypo­
wiedziane zostaja, z tym dodatkiem,

rr/\A\TTT . *

Glliszłyt ii ---------  ̂ *
sklepach jako bardzo lichego nader n i e -

ażeby
(6297 3 -5 )

E d  y  k  t.
L. 695. C. k. sąd powiatowy w Koso­

wie mianuje niniejszem w sprawie egzeku­
cyjnej Mojżesza Eiferm ana, przeciw masie 
spadkowej po Semenie Debreniuku, a wzglę­
dnie przeciw spadkobiercom tegoż Jetenie 
Rybczuk, Itakowi Debreniuk i A rn ie  Debre- 
niuk o B5 złr. 49 et. zpn. dla Itaka Debre- 
niuka z miejsca pobytu niewiadomego Dmy- 
tra Debreniuka, kuratorem w celu doręczenia 
mu ta. uchwał egzekucyjnych w powyższej 
sprawie zapadłych, i  wzywa Itaka Debreniu- 
ka, by ustanowioneniu kuratorowi potrzebne 
mformacye udzielił lub innego zastę; cę tut. 
sądowi wymienił, inaczej skutki zaniechania 
■wiK krok°w sam  sobie przypisać będme

w przeciągu sześciu m iesimy | 
takowe pod rygorem  egzekucyi, m 1 
nowicie licytacyi dóbr hypotece P° ". 
ległych do kasy galic. T o w a ry s  
kredytowego ziemskiego były  z ‘
We Lwowie d. 23 października_l----- •
: 'JT77     (6628 2—8)

l * i o t r  M i ą c * y ń s M ,

fabrykant nafty w e  L w o w i e  ul. S ykstn ska  1. 47

L. k. sąd powiatowy. 
DSOW 7 rrifte/iA 10^07 marca 1878.(6401)

W Imienin Jego Cesarskiej m * ® '
L. 14937. C. k. sąd krajowy J  J iU - 

w&ch. karnych we L w o w ie  o rz e k ł n a  r 
wie 489 i 493 ustawy o P° . s^utek 
karnetu i  | .  37 ustawy p ra so w e j tf e 4ć 
wniosku c. k. P c o k u ra to ry i p a ń s tw a , . .  t J .a 
artykułu umieszczonego w  numerze z  - 
8op ism a „G aze ta  N a ro d o w a "  z  d n ia  * r  
dziernika 1878, p o d  n a p ise m  „ L * ° w  :a ,
2 2  p aźd z ie rn ik a  1 8 7 8 “ w  u s tę p ie  v iC  > p(j .
cym się od słów „Austro Węgry, '“j^ a tn i ‘ 
rzucić . . . "  a kończącym  sięJ > u w , 
Bto między trzecim a szóstym nsmp

5108.

Obwieszczenie
yrekeya galicyjskiego Towarzy­

stwa 'łędytovpeg0  ziemskiego obwie­
szcza niniejszem, że na podstawie f 
6 3  UStaw’ kapitaTy 9.944%!. 69 ct.
3- z ■ w. a_ zastawnemi, z
większych Suin 1Q 10()
w. a. na hipotekę dóbr Nehrybka w 
powiecie przemyskim położonych, ks. j 
Hieronima Lubomirskiego własnych, 
z tego towarzystwa wypożyczonych, 
z dniem 1  lipCa 1 3 7 7  jeszcze pozo­
stałe, wraz z odsetkami i należyto­
ściami podrzędnemi, właścicielowi tych 
dóbr wypowiedziane zostają, z tym
dodatkiem, ażeby w przeciągu sześciu 
miesięcy takowe pod rygorem egze­
kucyi, mianowicie licytacyi dóbr hi­
potece podległych do kasy galic. To­
warzystwa koedvtowego ziemskiego 
były złożone.
We Lwowie d. 23 października 1878.

R o z d a r o w  u j e m y
k a ż d e m u  (w,ii0 5_12)

najpotrzebniejsze a r t y lm ly  J e° ® ® T * ; £ k° f / ^ h i s lo ło w o  1 do k a w J ’

a j  , i.nnimrD/iwfli „uadłei onegd«j wielkiej fabryki angielskiej wyrobów ze srebra „Bri- 
Od masy konkursów 1 p wszyBtkie w naszym składzie sie znajdujące towary ze srebra 

tania , otrzymaliśmy P°'e°e“l% a W n e m  wynagrodzeniem za fracht i */* części robocizny 
„Bntania r o z d a r o w y w *  , pobraniem takowej według podanej przy każdym artykule

Za przesłaniem n a ^  y , , t z Anglii do Wiednia i  mała cześć robocizny, otrzyma każdy
ceny, stanowiącej tylko zwiot nacuiu e -
następujące towary ||rf „ g    —  ^  -
O I T rn . t f t i o w y c h ,  tudzież 6 sztuk ł y ż e c z e k  d o  k a w y  ze srebra „Britania"

“ tuk ł y y . e o z e j j oaiStowały pierwej G zł., kosztują obecnie wszystkie razem w ilości1 zł. 95 ct.razem 12
12 s z tu k  •

6 sztuk a o ż A w  s t o ł o w y c ko sziuŁ . . .   „  j  ..— z angielskiemi klingami, tudzież
6 sztuk w i d e l c ó w  ze srebra „ B rita n ia ra z e m  12 sztuL  które kosztowały pierwei 

9 zł., kosztują teraz w s z y s t k i e  I ł  S z t u k  r a z e i u  
c J h o c l i l a  d o  m l e k a ,  ciężka, pierwej 3 zł., t e r a z  
c k o c b l a  d o  r o s o ł u ,  bardzo ciężka, z najlepszego 

—■ '■ -i i.yrnn &
srebra Britania" pier-

3 zł. 25 ct. 
-  zł. 85 et.

1 zł 25 ct.
r v « « » .
wej 4 z ł , terazPrócz tego eleganckie lichtarze stołowe, para 1 7ł  o „» 'o .ro  ■ o » /  '- '  et. imbryki i  herbatniezki po ź ł 2 5n Q ?  50 1 3 z i ’ taee P° et• 50, 75, 80 ■ r,y. b nQr„- , "  oO, 3 i i  zł.; obcążki po ct. 35, 50, 80, X z ł :  -- —71 zł., 1 zł. 40 ot. imbryki i  nero»imu»», ^  ....

cukiernice po zł. 2, 280, 4, 5'50 i 7 z ł ;  posypaoze po et. 25, 4*0,’ 75 90 i 1 zł.; 
i  oliwę zł. 2'50, 2'8o, 3 50,j4'75, 5 zł.; masieezniezki po et. 75, 95, zł. 1-70, 2'80

karafki na ocet 
3 25 i 4 zł. in ie-

Zł. Z OV, u ,
zliczona ilość innych przedmiotów.

jj&" S z c z e g ó l n i e  u w z g l ę d n ić» - - - — — --------
i- n i ó w  w to ło w y e H , trzonki z najlepszego srebra „Britania" z angielskiemi klingami;

6 sztuk DO n id e l c .ó w ;  6 sztuk wybornych i ciężkich ł y ż e k  stołowych; 6_sztuk ta-o sziua widieicow; o szum wyuviuj»u i    v -
6 sztuk i, i» / ,e c z e li do kawy, razem 24 sztuk, które przedtem kosztowały 15 zł„ kosztują 
kich samye j  teraz wszystkie razem w ilosei

24 sztuk t™lko 4 zł. OO ct.
Wszystkie powyżej wyszczególnione przedmioty są z najlepszego srebra „Britania" a za trw a­

łość koloru ___  .  _ . „
D C  g w a r a n t u j e  s i ą  1 S  l a t ,

Niechaj każdy spieszy, by zamówienie jak najprędzej nadesłać, ponieważ ze względu na nad­
zwyczajną taniość towaru, takowy wkrótce rozkupiony zostanie. - ADRES i wyłączne" miejsce za­
mówień dla austr. węg. prowineyj:

General Depot der Britania - Silber - Fabriken 
B Ł A E  et .ItA^iS , W ien 1 , Elisabethstrasse 6.



• •T1 3 '  K a r c z  T
trudniący się od kilkunastu lat

specyalnie radykalnem leczeniem 
chorób skórn ych  * zakażenia  
k rw i pow stałych i wzm acnianiem  
sil, skutkiem  nadużycia o s łab io ­

nych,
orflyn, w  iniesztaiiin przy  ulicy W ałowej 1 .3 ,

od godz. 8—10 i 3—4.
(Także listownie przy ścisłej dyskrecyi.)

Jego „ P o ra d n ik 66 w powyższych 
słabościach (drugie wydanie) można na­
być u autora i w księgarniach, po cenie 

Q  1 zł. 20 et. za egzemplarz pg—?) ^

• •  -  = — •  9

O starannie wychowana i wykształcona, po­
siadająca wielką znajomość gospodarstwa 
kobiecego i odpowiednią rutynę w zarzą­
dzie większych domów, przyjęłaby miej­

sce odpowiednie swym zdolnościom. Krój sukni i inne 
roboty kobiece nie są jej obce; mogłaby się nadto 

podjąć wychowania małych dzieci, czuwania nad cho­
rym i lub obowiązku towarzyszki, do czego ją szcze­
gólnie zaleca łagodność i cierpliwość. — Bliższa wia­
domość w Administracyi Gazety Lwowskiej.

(6610 2 - 3 )

soba 30stokilkoietnia,

1
Odznaczone nagrodą na różnych wystawach

oplatane wałeczki 
do okien i drzwi

(o ch ra n ia cze  od  p r ze c ią g u )  
przewyższają w dobroci wszystkie dotąd wyra­
biane. Takowe maszynowo oplatane są bardzo 

elastyczne i trwałe.
Zwraca się nwagę, iż dotąd w sprzedaży b y ły  
ty lk o  cięte paski w aty , k tó re  nie są tak  trw  ałe, 
ani też  nie chronią od przeciąga jak  oplatane. 

Cena m etra począwszy od 5 et.

poleca handel $t. Buszaka
% «- « -  Ł  -mw * •  mat' i  « -

plac Halicki 1 2. (6575 2 3)

ATRAMENT
czarny kampeszowy

wynalazku

J. lhnatow icza
m agistra  farm.

Jjw ów , u l. K o p e r n ik a  N . 3.
Litr tego doskonałego i nieszko­

dliwego atram entu kosztuje 
tylko 50 ct.

Odbiorcom większei ilości ustępuje się 
znaczny rabat.

Do W. Pana lhnatowicza.
Atrament z fabryki pańskiej przewyższa 

wszystkie inne dotychczas w biurze używane. 
Jest czarnym, płynnym, nie osadza się i nie 
pleśnieje. Przez oddawcę niniejszego proszę 
przysłać cztery litry do kasy oszczędności z 
należytym rachunkiem.

Z poważaniem 
K oczyn d yk ,  buhalter.

Do W. Pana lhnatowicza.
Używając od dłuższego czasu w biurze 

naszem atramentu czarnego kampeszowego, z 
pracowni pańskiej, z przyjemnością potwierdza 
my, że takowy pod każdym względem dobrym 
się okazał.

Z poważaniem 
Towarzystwo zaliczkowe we Lwowie, Stowarz.

zarejestr. z nieograniczoną poręką. 
D ąbrow sk i, Żab ick l, Dr. Zgórsk i.

(3302 2 3 -? )

przeciw  goścowi i reu ­
matyzmowi ,

których główną częścią składową, według ba­
dań chemicznych, jest sól salicylowa, 
są środkiem, w najnowszych czasach we wszyst­
kich pismach lekarskich, przez najsławniejszych 
lekarzy zaleconym, do znpełnego l szyb­
kiego wyleczenia się z cierpień  
Końcowych i reumatyzmowyeh. 
Takowe usuwają najgwałtowniejsze bole gośco- 

we i reumatyzmowe w kilku godzinach.
Dziesięć proszków wraz z przepisem uży­

cia, kosztuje 1 zł. Do zupełnego wyleczenia 
potrzeba 30 do 40 proszków.

Główny skład w aptece
T .  T O R O S I E W I C Z A

Lw ow ie .we
(6664 1 - 6 )

Olej do usz
wynalazku nadiekarza sztabowego Dr. Schmidt, 
wyleczą głuchotę jeśli nie pochodzi z uro­
dzenia i usuwa od razu tępy słuch i szum w 
uszach. Cena flaszki z przepisem  uży­
w an ia  2  z ł.  Na prowineyę za przesłaniem 
należytośei 2 zł. 30 ct. p r z e s y ła  s ię  fr a n c o .  
G eneral D epot bei Ju liu s Gratz, 
W ien , 6 Bez. UKariahilfstrasse, 

N r. 45. (6669 2 -1 0 )

syfllityczne czyli we- 
■■  ”  * * mf neryczne, tak świeżo po­

wstałe jakoteż zaniedbane lub źle wyleczone, wszelkie 
inne tympodobne słabości, zgubne skutki sam o­
gwałtu, n. p. osłabienie nerwowo, upływ nasienia, 
impotencyę, początki suchot itd., leczy na podstawie 
ścisłych badań i licznych doświadczeń podług najpe­
wniejszej w żadnym kierunku nieszkodliwej metody, 
gruntownie i pod najściślejszą dyskrecyą, specyalista 
chorób syfilitycznych i skórnych, praktyczny lekarz 
medycyny, chirurgii i akuszeryi

J A N  K U R P I E L ,
przy ulicy Sobieskiego nr 12 w domu p. Bałutowskie- 
go we Lwowie; ordynuje od 9tej do 12tej przed i od 
2giej do 5tej po południu. Zamiejscowym, którym na 
przeprowadzenia kuracyi w ścisłej dyskrecyi (w ma 
łych miastach i wsiach prawie niemożebnej) zależyć 
powinno, udziela rady listownie i wyseła lekarstwa 
w ten sposób, iż adresat najmniejszemu podejrzeniu 
uledz nie może. (6443 4 -1 0 0 )

L e k a rz  specyalista

D r .  B r i e s s
w słabościach włosów i skórnych,

leczy wypadanie włosów, wyłysienie, przedwcze­
sne posiwienie, łupież, trędowatość, liszaje, 
wrzody, brodawki, piegi, plamy z wątroby, tu­
dzież z brzemiennosei pochodzące, pęcherze na 
ciele, zaskórniki, świerzbiące i wszelkie inne 

wrzody i wysypki.

B \V W iedniu , F ranz-Jose fs-K ai 
Nro 33. 1350. (5233 1 8 -2 0 )

± ± ± ± : f e 0 & a l b f c D l b f a ^ t f
P rze s tro g a ! o

P ie rw szy  galicyjski w yrób

Korków
k a t a l o ń s k i c h o

założony n  ro k u  1877
ulica Puńska N r. 13

I Ł
prosi Szanowną klientellę o rozróżnienie 
podobnego adresu, chcąc mieć odemnie 

wyrób jak dotąd.
Polecając się łaskawym względom, rę- 

ozę za dokładną i spieszną wysyłkę.
L .  J , M alew ski.

oba! iTylko jedna  szczególna  próba!
*  jed n ą  butelką W IN A  węgier­
skiego, austryackiego, francuskie­
go, hiszpańskiego lub  też szam pań­
skiego, a wielce szanowny gość przekona 
się o dobroci, czystości i nadzwyczaj przystęp­

nej eenie handlu

K A R O L A
b a ł ł a b a n a

poleca
10.000 butelek w ina.

W in a  węgierskie.
but. Presburgera

” Zieleniak
Bisling

I.
II.

;; n i  

" ' “ “ "•'f,. i k i
Węg. Maszl. z r. 1874 
Rustera wyskok .
Rustera . . .
Budaj czerwonego .
Ofnera

W in a  austryackie.
Klosterneuburgera , .
Vóslauera białego . .

czerwonego . 
n Sehlumberg.
„ białego . . :

W in a  reńskie.
Pisporter Mozel . 
Johannisbergera

W in a  francuskie.
St. Estephe - •
St. J u l ie n .....................
Ohateaui M argeaui 

Haut-Sauterne :
„ Barsak . . . .  

Ssamp. Moet i Chand.
„ Cliąuot .

Grand r. Emperial

zł.
zł.
zł.
zł.
zł.
zł.
zł.
zł.
zł.
zł.
zł.
zł.

- •5 0  
-■90 
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Nakładem księgarni 
(i libry no wieża i  Schm idta

w yjdą  je sz c ze  w  roku bieżącym

„K ło p oty sta r e g o  l o i M i t a "
opowiadanie A. W ILCZYŃSKIEGO

w 3ech tomach z illustracyami.
Cena egzem plarzu 5 zlr. 8 0  cnt. 
D la  p reuun ieratorów  „G azety  
L w ow sk ie j44 ty lk o  po 3 zlr. CO ct. 
D B '"' Pieniądze prenumeracyjne prosimy nadsyłać do 

Adm inistr. „Gazety Lw ow sk ie j46 
lu b  d o powyższej księgarni.

Ces. i  król. w yłącz , uprz,

EMraft n c to n
do fa r b o w a n ia  s iw y c h  w ło só w ,

Talku A . M ą cz u sk ieg o , Z l l '
w W iedniu, K&rntnerstrasse 26.

C. k. wyłącz, uprzyw. Środek ten do fa r ­
bow an ia  w łosów, nadający siwym w ło ­
som trwałej barwy czarnej, brunatnej 
lub blond, sporządzony jest li tylko z sub- 
stancyi roślinnej, t. j. z łupy zielonych orze­
chów, nie jest przytem w7caie szkodliwym ani 
zdrowiu ani włosom i farbuje włos w przecią­
gu 15 minnt pięknie i trwale na czarno, 
brunatno lub blond tak, że nawet przy umy­

waniu farba nie schodzi 
1 flakon ekstraktu orzechowego,

płynnego .........................zł. 3
1 słoik pom ady orzechowej zł. 2 
1 flakon olejku orzechowego zł. 2 
1lt flakonu olejku orzechów, zł. 1 

W prawdziwym gatunku nabyć można

g  Cr. Karol S t r i e i e r
otworzył

5  k a n c e l a r y ę  a d w o k a c k ą  
A  we Lw ow ie ,
iw* przy ulicy Karola Ludwika nr. 5ty, 

na llgiem piętrze.
(529718 -20 )

x x x x x x x o x * o © o t x x R

Ep i l e p s y ę
(padaczkę), jak niemniej wszystkie sla 
bośoi nerwowe wyleczą listownie lekarf 
specyalista D r. ICiltiseh w Drezdnie 

, (Neustadt). — Leczył już przeszło 11.000
. osob tego rodzaju słabych (6670 2 12)

Ś w i e ż e  r y b y  m o r s k i e .
| Żywe i świeżo wypatroszone łupak i, (Sehell-

flsche). selesy (Seezungen), miętusy, kablio- 
| ny (Stoekfisch), rozsyłam przez całą zimę zaraz po 
| złowieniu codziennie świeżo w puszkach po 5 kilo zł. 
j 1 ■ 80 — 2'20 (stosowni* do wielkości towaru) franco i 
j wolne od opłaty cła, do każdej miejscowości w Austro- 
! Węgrach za pobraniem pocztowem. Recepty do gotu- 
I wania i przyprawy takowych przesyłam gratis.
I Ottensen koło Hamburga. A. L . B o h r.
! _________  (6581)

w WiEDNIlt, K arntnerstrasse  2.6,
tudzież we Lwowie u Zyg. Ruckera aptekarza- 
tudzież u kupców: Kamha Strzyżowskiego i 
Marcina Mullera. — W Krakowie u Wilhelma 
Fenza. W Tarnopolu u 'F r  Jamrógiewicza apt. 

(6691 1 24)

WYKAZ 
Z m ia n  t e r y t o r ia ln y c h

w okręgach sądowych i politycz­
nych k a l i e y i ,

zarządzonych  
*  d a ic in  l  s i e n u i la  1878,

nabyć można, po cenie 15 Ct. w. a. 
a z przesyłka pocztową 18 ct. w. a.

w Fkspedycyi
Gazety L w o w s k i e j .

4  zł. 50  cl. f f .  a.
kosztują następujące przedm ioty

pod gwarancyą dobrego towaru!
2 duże lichtarze stołowe z chińskiego srebra.
J przepyszna cukiernica metalowa.
1 prawdziwa chińska puszka na herbatę wraz 

z pakietem zawierającym prawdziwa chińską 
herbatę i runi.

1 kompletny garnitur do pisania, 50 sztuk pa­
pieru listowego, 50 kopert i wszystkie przy- 
bory do pisania.

1 przepyszny, dobrze idący zegar, ozdoba dla 
każdego pokoju.

1 wyborna wiedeńska fajka, okuta chińskiein 
srebrem.

1 cały garnitur toaletowy, składający się z 3 
grzebieni, szczoteczek do zębów' i 6 sztuk 
mydełek różanyeh i moszusowych.

1 bardzo piękne album fotograficzne z 6 eie- 
kawemi fotografiami orygiiialnemi.

12 łyżek nie tracących nigdy barwy białej.
1 piękna torebka na cygara, przedmiot żartu.
1 żelazna kaśa oszczędności do zamykania.
1 przepyszna lampa pokojowa.
1 wyborna kasetka do szycia.

To wszystko razem kosztuje tylko 4  z ł .
5 0  e t .  Osoby żyez»ce sobie, by i m powyższe
towary przesłane z stały, zapłacą ze względu
na wyprzedaż en gros za opakow"anie i paczkę
45 ct. w. (6638 1 - 6 ) “

W iedeń Praterstrasse 16

Zn ak  fabryczny. Zn ak  fabryczny.

R. DITMAR we WIEDNIU
c. k. uprzyw. k ra jow a  fab ryk a  lamp.

Nowe rysunki i cenniki wyszły już i wydane zostaną odsprzedającym
n a ich żądanie.

Lampy naftowe i Lampy „moderatery“
w gustownych i nowych fasonach , znane w całym świecie z dobrej jakości i silnego nieprze- 
wyższonego płomienia — Wyroby moje znajdują się w zapasie w moich składacU w W ie ­
dniu, Bnda-Peszcie , P radze , we Lwow ie, M edyolanie, Monachium ,
B erlin ie  i w Austro - W ęgrach ,  w każdym porządnym handlu, trudniącym się

sprzedażą artykułów oświetlenia.

R. D itm ara skład w«
p rzy  p lacu  Maryackl oi.

(569

Z drukarni W2. Łosińskiego, ul, Czarneckiego, dom Wernera, 1. 12. 7 rĄ ? a


